
Indira Gandhi
złożyła rezygnację

D E L H I  P A P . K o re s p o n d e n t  P A P  
R y s z a rd  P ie k a r  o w ic z  p is z e : O p o ­
z y c y jn y  b lo k  „ J a n a ta ”  i  je g o  
s p r z y m ie r z e ń c y  z d o b y l i  w ię k s z o ś ć  
w  iz b ie  n iż s z e j p a r la m e n tu  in d y j ­
s k ie g o  i  w  n a jb l iż s z y c h  d n ia c h  
p r z e jm ą  w ła d z ę  n a d  k r a je m  od  
P a r t i i  K o n g re s o w e j,  k t ó r a  p rz e g ra  
ła  w y b o r y  p o w s z e c h n e  p o  ra z  
p ie rw s z y  o d  30 la t .

W e  w to r e k  r a n o ,  w  k i l k a  g o ­
d z in  po  o g ło s z e n iu  w y n ik ó w  d a ją ­
c y c h  z w y c ię s tw o  o p o z y c j i ,  p a n i 
I n d i r a  G a n d h i u d a ła  s ię  d o  p a ­
ła c u  p r e z y d e n c k ie g o , a b y  z ło ż y ć  
r e z y g n a c ję  w  im ie n iu  w ła s n y m  1 
c a łe g o  g a b in e tu .

W e d łu g  p r a w ie  k o m p le tn y c h  d a ­
n y c h ,  „ J a n a ta ”  i  s p r z y m ie r z o n y  z 
n ią  „ K o n g r e s  n a  R zecz D e m o k r a ­
c j i ”  z d o b y ły  285 s p o ś ró d  łą c z n e j 
l ic z b y  542 m a n d a tó w ,  c z y l i  n ie c o  
w ię c e j  n iż  p o ło w ę , zaś P a r t ia  
K o n g re s o w a  t y l k o  146.

T y m c z a s o w y  p r e z y d e n t  I n d i i  B . 
D . .Jat.ti p r z y ją ł  r e z y g n a c ję , a le  
p o p r o s ił  p a n ią  G a n d h i i  j e j  k o le ­
g ó w ,  a b y  s p r a w o w a l i  s w o je  f u n k ­
c je  d o  cza su , g d y  o p o z y c ja  b ę d z ie  
g o to w a  p rz e ją ć  o d  n ic h  w ła d z ę . N r 65 <10 049)
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Rok założenia 1945 Cena 50 gr

Ponad 100 delegacji zagranicznych

XVI Zjazd Radzieckich 
Związków Zawodowych

W PARYŻU zakończyła 
się 20 bm. druga tura wy­
borów samorządowych.

N A ZD JĘCIU : kandydat 
ruchu gaullistoioskiego na 
mera Paryża były prem ier 
Jacques Chirac odpowiada 
na pytania dziennikarzy 
po obliczeniu wstępnych 
w yn ików  wyborów.

(CAF — UP I — telefoto)

Odkrycie uczonych

Nowa cząstka 
elementarna

M O SKW A PAP. Na K rem lu  rozpoczął się X V I Zjazd Ra­
dzieckich Zw iązków Zawodowych, które zrzeszają obecnie 
113,5 m in osób. Na zjeździe om awiany jest 5 -le tn i p lan roz­
w o ju  gospodarki radzieckie j (1976—1980), ja k  również ro la  
związków zawodowych w  jego realizacji.

O TW AR C IA  ZJA ZD U  doko- ZSRR, A leksie j Szybajew, w i-  
mał przewodniczący WCRZZ tając delegatów oraz delegacje 
...... ..... .................. ..................... m związkowców z przeszło stu

Flota handlowa Węgier

Port macierzysty
— Budapeszt

P O C Z Ą T K I w ę g ie r s k ie j  f l o t y  h a n ­
d lo w e j  s ię g a ją  r o k u  1817, w te d y  b o ­
w ie m  p ie rw s z y  p a r o s ta te k  „ C a r o -  
l i n a ”  ro z p o c z ą ł ż e g lu g ę  n a  D u n a ju .  
N ie  s ta n o w iło  to  je d n a k  s y g n a łu  
ja k ie g o k o lw ie k  p o s tę p u  w  t e j  d z ie ­
d z in ie ,  p o z o s ta ją c e j w  w a r u n k a c h  
fe u d a ln y c h .  D o p ie ro  s to  l a t  p ó ź n ie j 
s y tu a c ja  z m ie n i ła  s ię  n a  le p sze , 
czeg o  d o w o d e m  p r o m y  p a s a ż e rs k ie  
lic z ą c e  d o  1400 m ie js c  o ra z  s ta t k i  od  
650— 1000 D W T .

M in ę ło  d a ls z y c h  k i l k a  d z ie s ią tk ó w  
l a t  i  w  r o k u  1940 p o w s ta ło  w ę g ie r -  
s k o - r a d z ie c k ie  T o w a rz y s tw o  Ż e g lu ­
g o w e  M E S Z H A R T , b ę d ą c e  k a m ie ­
n ie m  m ilo w y m  r o z w o ju  f l o t y  p ły ­
w a ją c e j  p o d  c z e rw o n o -b ia ło -z ie lo n ą  
b a n d e rą , a k t ó r e j  je d n o s tk i  m a ją  
n a  r u f i e  (c o  p ra w d a  s y m b o lic z n ie )  
u w id o c z n io n y  ja k o  p o r t  m a c ie r z y s ty  
—  B u d a p e s z t. W  1/935 r .  M E S Z H A R T  
p rz e k s z ta łc o n o  w  t y l k o  w ę g ie r s k i  
M A H A R T . R o z ra s ta ła  s ię  ż e g lu g a  
rz e c z n a  i  m o rs k a . T a  o s ta tn ia  U czy  
o b e c n ie  10 n o w o c z e s n y c h  f r a c h to w ­
c ó w  o  łą c z n y m  to n a ż u  66 ty s .  D W T , 
p rz e w o ż ą c y c h  r o c z n ie  p o n a d  350 ty s . 
to n  ró ż n y c h  to w a r ó w .

W  c ią g u  3 n a jb l iż s z y c h  l a t  s ta n  
p o s ia d a n ia  M A H A R T -u  z w ię k s z y  s ię  
o  da lsze  5 s ta tk ó w  b u d o w a n y c h  w  
P o ls c e , z k tó r y c h  p ie rw s z y  n ie d a w ­
n o  z o s ta ł z w o d o w a n y  w  S z c z e c in ie .

k ra jó w  wszystkich kontynen­
tów. Wśród nich, w  Prezydium 
zjazdu zasiada przewodniczący 
delegacji po lskie j, członek B iu ­
ra Politycznego K C  PZPR, prze­
wodniczący CRZZ, W ładysław 
Kruczek.

Delegaci uchw a lili porządek 
obrad -zjazdu oraz dokonali 
w yboru  kom is ji roboczych.

Przemówienie w yg łos ił sekre­
tarz generalny K C  KPZR Le­
onid Breżniew.

(Omówienie przem ówienia za­
mieszczamy oddzielnie).

Susza w Chinach
P E K IN  P A P . R zą d  c h iń s k i  z w ró ­

c i ł  s ię  w  p o n ie d z ia łe k  d o  w ła d z  lo ­
k a ln y c h  w e  w s z y s tk ic h  p r o w in ­
c ja c h , m ia s ta c h  w y d z ie lo n y c h  i  r e ­
jo n a c h  a u to n o m ic z n y c h  z w e z w a ­
n ie m  o  p e łn ą  m o b il iz a c ję  w y s i łk ó w  
w  c e lu  w a lk i  z k lę s k ą  su s z y  o ra z  
o o s ią g n ię c ie  p o m y ś ln y c h  z b io ró w . 
O k ó ln ik  r z ą d o w y  z a le c i ł  3 - p u n k to w y  
p r o g r a m  d z ia ła n ia ,  k t ó r y  m .  im. n a ­
k a z u je  lu d n o ś c i u c z e s tn ic z e n ie  p o d  
k ie r o w n ic t w e m  lo k a ln y c l j  k o m i te ­
t ó w  p a r t y jn y c h  w  a k c j i  z a p o b ie g a ­
n ia  s k u t k o m  su s z y . P r o g r a m  te n  
p r z e w id u je  r ó w n ie ż  k o n ty n u o w a n ie  
k a m p a n ii  p o l i t y c z n y c h  i  s p o łe c z ­
n y c h ,  tzm. k r y t y k i  „ c z te ro o s o b o w e j 
b a n d y ” , o ra z  p r z e c iw d z ia ła n ie  a k ­
to m  n a ru s z a n ia  p o rz ą d k u  p u b lic z n e ­
go-

L .  B R E Ż N IE W  o d c z y ta ł n a s tę p -  n y  u d z ia ł w  k o m u n is ty c z n y m  w y -  
n ie  d e k r e t  P r e z y d iu m  R a d y  N a j -  c h o w a n iu  łu d z i  p r a c y  o r a *  d o k o -  
w y ż s z e j Z S R R  o n a d a n iu  z w ią z -  n a ł  a k t u  d e k o r a c j i  s z ta n d a ru  
k o m  z a w o d o w y m  O r d e ru  R e w o -  W C R Z Z .
l u c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j  za ic h  w ie l -  D z iś  o b r a d y  t r w a ją .  W y p e łn ia  
k ie  z a s łu g i w  r e w o lu c y jn e j  d z ia -  je  d y s k u s ja  n a d  r e fe ra te m  p ro -  
ła ln o ś c i i  w  W ie lk ie j  S o c ja l is ty c z -  g r a m o w y m  o r a *  s p ra w o z d a n ie m  
n e j  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j,  w  C e n t r a ln e j  K o m is j i  R e w iz y jn e j,  
r e a l iz a c j i  z a d a ń  b u d o w n ic tw a  gos P r z e w id u je  s ię  ta k ż e  w y s tą p ie n ia  
p o d a rc z e g o  i  k u l tu r a ln e g o ,  a k t y w -  g o ś c i z a g ra n ic z n y c h .

0 pokój i współpracę
m i ę d z y n a r o d o w ą

Omówienie przemówienia L. Breżniewa
M O S K W A  P A P . P o  p rz e k a z a n iu  

d e le g a to m  X V I  Z ja z d u  R a d z ie c k ic h  
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  s e rd e c z ­
n y c h  p o z d ro w ie ń  od K o m ite tu  
C e n tra ln e g o  K P Z R , B iu ra  P o l it y c z  
n e g o , S e k r e ta r ia tu  p a r t i i  o ra z  rzą  
d u  Z S R R  L e o n id  B re ż n ie w  s tw ie r ­
d z i ł ,  że r a d z ie c k ie  z w ią z k i  z a w o ­
d o w e  b y ły  i  p o z o s ta n ą  s z k o łą  so ­
c ja l is ty c z n e g o  g o s p o d a ro w a n ia , 
s z k o łą  k o m u n iz m u .  M ó w ią c  o za ­
d a n ia c h , d o  k tó r y c h  ro z w ią z a n ia  
r u c h  z w ią z k o w y  p o w in ie n  w n ie ś ć  
s z c z e g ó ln y  w k ła d ,  s e k re ta rz  g e n e ­
r a ln y  K C  K P Z R  s tw ie r d z i ł ,  i e  
g łó w n e  z n ic h  to  w a lk a  o e fe k ­
ty w n o ś ć  p r o d u k c j i  s p o łe c z n e j, o 
w y s o k ą  ja k o ś ć  p r a c y  w e w s z y s t­
k ic h  d z ie d z in a c h  i n a  w s z y s tk ic h  
o d c in k a c h  g o s p o d a rk i n a ro d o w e j.  
S tą d  s z cze g ó ln e g o  z n a c z e n ia  n a ­
b ie ra  p r o b le m  d o s k o n a le n ia  p la ­
n o w a n ia  i  z a rz ą d z a n ia  g o s p o d a rk ą .

In n ą  w a ż n ą  d z ie d z in ą  je s t  u m a c  
n ia n ie  d y s c y p l in y  p r a c y . W  d z ie ­
d z in ie  r o ln ic tw a  w ie lk im  z a d a ­
n ie m  je s t  z a p e w n ie n ie  n ie z a k łó c o  
n e g o  z a o p a trz e n ia  lu d n o ś c i w  p e ł­
n o w a r to ś c io w e  i  ró ż n o ro d n e  a r t y ­
k u ły  s p o ż y w c z e . W  z w ią z k u  z 
ty m  szcze g ó ln e g o  z n a c z e n ia  n a b ra  
ło  z w ię k s z e n ie  p r o d u k c j i  m ię s a  i 
w y ro b ó w  m ię s n y c h , eo w ią ż e  się

z d a ls z y m  w z m o ż o n y m  ro z w o je m  
h o d o w li.  C h o d z i o to ,  b y  s p ra w y  
te  ro z w ią z a ć  ja k  n a js z y b c ie j.

W d a ls z y m  c ią g u  p rz e m ó w ie n ia  
m ó w c a  s tw ie r d z i ł ,  że p a r t ia  w y s u ­
n ę ła  n a  p ie rw s z y  p la n  z a d a n ie  
p o d n ie s ie n ia  m a te r ia ln e g o  i  k u l t u  
r a ln e g o  p o z io m u  ż y c ia  n a r o d u .  M . 
in .  p rz e w id u je  s ię  w z ro s t d o c h o ­
d ó w  p ie n ię ż n y c h  p o n a d  31 m in  l u ­
d z i p r a c y  w  Z S R R . N a jw y ż s z ą

(Dokończenie na s tr• 3)

Ameryka przechodzi 
na system metryczny

W A S Z Y N G T O N  P A P . S ta n y  Z je d ­
n o c z o n e  m a ją  w  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  
10 la t  p r z e c h o d z ić  s to p n io w o  n a  s y ­
s te m  m e tr y c z n y .

P ro c e s  te n  z o s ta ł ju ż  ro z p o c z ę ty .  
M . in .  n ie k tó r e  w ie lk ie  k o n c e r n y  
ja k  n p . k o n c e r n  s a tn o c h o d o w o -m a -  
s z y n o w y  G e n e ra l M o to rs  s to s u je  ju ż  
w  s w o je j . p r o d u k c j i  e k s p o r to w e j 
m ia r y  m e try c z n e .
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B O N N  P A P . D o  t e o r i i  s t r u k t u r y  
m a te r i i  b ę d z ie  tr z e b a  p ra w d o p o d o b  
n ie  w n ie ś ć  n o w e  p o p r a w k i .  Z a c h ó d  
n io n ie m ie c c y  u c z e n i p r a c u ją c y  n a  
s y n c h r ó t r o n ie  „ D e s y ”  w  H a m b u r g u  
o d k r y l i  n o w ą  c z ą s tk ę  e le m e n ta rn ą , 
b ę d ą cą  o d p o w ie d n ik ie m  e le k t r o n u ,  
k tó r ą  ze w z g lę d u  n a  c ię ż a r  n a z w a li  
„ c ię ż k im  le p to n e m ” . J u ż  w  1675 r o ­
k u  u c z e n i a m e ry k a ń s c y  s tw ie r d z i l i  
is tn ie n ie  t e j  c z ą s tk i,  je d n a k ż e  n ie  
u d a ło  im  s ię  u z y s k a ć  n ie p o d w a ż a l­
n e g o  d o w o d u  n a  p o p a rc ie  t e j  te z y . 
U d a ło  s ię  to  d o p ie ro  n a u k o w c o m  
K F N . U s t a l i l i  o n i,  że p o d o b n ie  ja k  
e le k t r o n ,  c z ą s tk a  ta  je s t  n a ła d o w a ­
na  e le k tr y c z n o ś c ią . C ię ż k i le p to n  
m a  je d n a k  m asę  4 0 0 0 -k ro tn ie  w ię k ­
szą n iż  e le k t r o n ,  a je g o  tr w a ło ś ć  
je s t  z n ik o m a .

„Zielony pas*1 
wokół Miasta
Ho Chi Minha
J A K  in fo r m u je  w ie tn a m s k a  a g e n ­

c ja  V N A , w  n a jb l iż s z y m  czas ie  w o ­
k ó ł  M ia s ta  H o  C h i M in h a  p o w s ta n ie  
tz w .  z ie lo n y  pa s  — d z ie ln ic e  u p r a ­
w y  w a r z y w  i  o w o c ó w  n a  p o tr z e b y  
m ia s ta . N o w e  g o s p o d a rs tw a  o b e j­
m ą  p o n a d  200 h e k ta ró w  d z ie ln ic  
p o d m ie js k ic h  d a w n e g o  S a jg o n u ; za­
s to s u je  s ię  t u  n o w o c z e s n e  m e to d y  
u p r a w y  n a  s k a lę  p rz e m y s ło w ą .

V N A  in fo r m u je ,  iż  n o w e  p rz e d ­
s ię w z ię c ie  b ę d z ie  f in a n s o w a n e  za ­
r ó w n o  p rz e z  p a ń s tw o  ja k  i  k a p i ta ł  
p r y w a t n y .  J u ż  t r z y d z ie s tu  b iz n e s ­
m e n ó w  z M ia s ta  H o  C h i M in h a  za ­
in w e s to w a ło  t u  s w o je  k a p i t a ły ,  k t ó ­
r e  w y n io s ą  p o ło w ę  o g ó łu  p o tr z e b ­
n y c h  n a k ła d ó w  —  1,0 m il io n a  d o n ­
g ó w .

W ie tn a m s k a  a g e n c ja  p is z e , iż  w  
o s ta tn im  czas ie  w ie lu  d r o b n y c h  
p rz e d s ię b io rc ó w  z M ia s ta  H o  C h i 
M in h a  u c z e s tn ic z y  w  p r o d u k c j i ,  i n ­
w e s tu ją c  sw e  k a p i t a ły  — za ra d ą  
i  p r z y  p o m o c y  p a ń s tw a  —  w  ró ż ­
n e g o  r o d z a ju  p r z e d s ię b io rs tw a .

„Akademik“ mój dom ( Szanow ać jak własny
W SZCZECINIE jest ich około 12 tysięcy. Młodzi, którzy w przy­

szłości zajmować będq wysokie stanowiska w zakładach produk­
cyjnych, instytucjach i urzędach — dzisiaj studenci. W ieu przyje­
chało do naszego miasta z różnych stron kraju. Są obecnie miesz­
kańcami domów studenckich, często po raz pierwszy w życiu żyją 
w kolektywie. Niestety, nie zawsze zgodnie z normami współżycia 
spo łącznego oraz łymi, które wyznacza regulamin. Wobec powta­
rzających się sygnałów, dotyczących beztroskiego niszczenia mie­
nia społecznego w domach studenckich, nasi reporterzy odwiedzili 
ki.ka „akademików” . Oto ich relacje:
W  D O M U  S T U D E N T A  A k a d e m i i  w ie d z ie ć  i  b y ć  p r z y g o to w a n i.  O co  

R o ln ic z e j  p r z y  u l .  C h o p in a  m ie s z -  w  o g ó le  ch o d z i?
k a  330 osó b , w ś ró d  n ic h  s tu d e n -  W y ja ś n i l iś m y :  te le fo n y  d o  r e d a k -  
c i  z a g ra n ic z n i,  m . ln .  z P e ru  i  c l i ,  l ic z n e  m o n it y  s a m y c h  s tu d e n -  
W ie tn a m u .  P rz e w o d n ic z ą c y  R a d y  tó w  A R  d o ty c z ą c e  s p r a w  c z y s to ś -  
M ie s z k a ń c ó w  J e r z y  W o jc ie c h ó w -  c i  i  k u l t u r y  o ra z  u m ie ję tn o ś c i 
s k i  b y ł  z a s k o c z o n y  naszą  w iz y tą :  w s p ó łż y c ia  w  a k a d e m ic k ie j  s p o łe c z -  

—  W S Z E L K IE  o d w ie d z in y  d z ie ń -  n o ś c i. 
n ik a r z y  p o w in n y  n a m  b y ć  w c z e ś - —  T A K ,  to  je s t  r z e c z y w iś c ie  p r o -  
n ie j  z g ła sza n e  (?) M u s im y  o ty m  b le m , a le  n ie  n a le ż y  z ty m  p r z e ­

s a d za ć . S tu d e n c i są r ó ż n i.  C i ź l i  —  
to  z p e w n o ś c ią  m a rg in e s , c h o ć  n ie  
p o z o s ta ją c y  bez w p ły w u  na  k s z ta ł­
to w a n ie  s ię  o g ó ln e j o p in i i  o  ś ro d o ­
w is k u .  F a k t y c z n ie ,  b y ły  w y p a d k i  
h m .. . ,  s p e łn ia n ia  c z y n n o ś c i f i z jo lo ­
g ic z n y c h  w  k a b in a c h  g d z ie  są n a ­
t r y s k i ,  z a b ru d z a n ia  p o m ie s z c z e ń  
m ie s z k a ln y c h ,  z b y t  g ło ś n y c h  l i b a c j i  
i t p .  A le  te ra z  ju ż  s y tu a c ja  u le g ła  
z d e c y d o w a n e j p o p ra w ie . W s z e lk ie  
p o d o b n e  w y k ro c z e n ia  z a ła tw ia m y  
b a rd z o  r y g o ry s ty c z n ie .  W y rz u c e n ie  
z  „ a k a d e m ik a ”  s tu d e n ta , k t ó r y  n ie  
r e p re z e n tu je  o d p o w ie d n ie g o  p o z io ­
m u  o b y c z a jo w e g o  —  to  n a jg o rs z a  
k a r a ,  a le  i  n a js k u te c z n ie js z a .

—  J E S T  w  -»w aszym  d o m u  s tu ­
d e n ta  k lu b  „ A f k a ” . Je g o  p r a w id ło ­
w e  w y k o r z y s ta n ie  z p e w n o ś c ią  m o ­
że z l ik w id o w a ć  p r o b le m !;  c o  r o b ić  
w  „ a k a d e m ik u ”  z w o ln y m  w ie c z o ­
re m ...

—  O C Z Y W IŚ C IE , d la te g o  te ż  d o  
je g o  d z ia ła ln o ś c i p r o g r a m o w e j p r z y  
w ią z u je m y  d u ż ą  w a g ę . O d b y w a ją  
s ię  t u  k o n c e r ty  p r z y  ś w ie c a c h  i  
k a w ie ,  s p o tk a n ia  z c ie k a w y m i lu d ź ­
m i z ró ż n y c h  ś ro d o w is k  o ra z  w y ­
k ła d y .  O s ta tn io  n p .  w y k ła d  n a  te ­
m a t  „ M ło d a  r o d z in a ”  p o p r o w a d z ił  
p re le g e n t  z T o w a rz y s tw a  W ie d z y  
P o w s z e c h n e j.  Z a  c h w i lę  w  „ A r c e ”  
ro z p o c z n ie  s ię  d y s k o te k a .

N ie z a le ż n ie  o d  t*ych  d z ia ła ń , w  
g o d z in a c h  23—24 r o b ię  o b c h ó d  po  
k o r y ta r z a c h ,  a  je ś l i  s y tu a c ja  te g o  
w y m a g a  — p o  p o s z c z e g ó ln y c h  po * 
k o ja c h .  C i n ie s fo r n i  w id z ą , że s ię  
na  n ic h  p a tr z y ,  w ie d z ą  cze g o  się 
o d  n ic h  w y m a g a . C h o ć  to  n a  p e w n o  
n ie  je s t  p o w ó d  d o  d u m y ,  to  je d n a k  
t r z e b a  p rz e p ro w a d z a ć  ta k ie  k o n ­
t r o le .

K O L E J N Y M  e ta p e m  n a szeg o  r a j ­
d u  b y ł  D o m  S tu d e n ta  P o m o r s k ie j

A k a d e m i i  M e d y c z n e j p r z y  u l .  D u n i­
k o w s k ie g o . N a  k o r y ta r z u  i  w  o -  
t w a r t e j  p o r t ie r n i  n ik o g o  n ie  b y ło .  
D o  „ a k a d e m ik a ”  w c h o d z i ł  k to  
c h c ia ł .  P rz e z  p e w ie n  czas p e łn i l iś ­
m y  r o lę  p o r t ie r k i ,  o d b ie ra ją c  te le ­
fo n y  i . ,  w y d a ją c  k lu c z e .  N ik t  s ię  
n ie  d z iw i ł .  P o  u p ły w ie  p o n a d  p ó ł  
g o d z in y  o p u ś c i l iś m y  s w o je  p r z y ­
p a d k o w e  „ m ie js c e  p r a c y ”  w  po szu ­
k iw a n iu  g o sp o d a rza .

—  Z A B R A L IŚ M Y  ze sob ą  k lu c z e  
o d  k i l k u  p o k o i :  203 b , 102 a , 401 a , 
217 a , 302 b  i  310 a . L e ż a ły  n a  p ó łc e  
o b o k  p o r t ie r n i .  C z y  p o z w o li  p a n , 
że  k lu c z e  te  o d b io rą  ic h  w ła ś c ic ie ­
le  w  n a s z e j re d a k c j i?  —  p y ta m  
M a r k a  K r u k e r a .

— O C H , n ie !  N ie  m a m y  zap aso ­
w y c h ,  j a  p o k w i tu ję  je  p a n u . J a k  
to  d o b rz e , że to  w ła ś n ie  p a n , a n ie  
k t o  in n y !  P rz e c ie ż  m ó g ł k to ś  o -

(Dokończenie na str. 2)
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Przemówienie H. Jabłońskiego

Trwają obrady
C z e r w o n e g o  K r z y ż a
W W AR SZAW IE kontynuo­

wać dziś będą obrady przed­
stawiciele Czerwonego Krzyża 
z  21 k ra jó w  europejskich oraz 
USA, biorący udział w  I  euro­
pe jsk im  sem inarium  poświęco­
nym  upowszechnianiu zasad 
międzynarodowego prawa h u ­
m anitarnego i  postanowień Kon 
w encji Genewskich z 1949 ro ­
ku.

Uczestnicy spotkania dysku­
tować będą na sesji plenarnej 
i w  dwóch specjalistycznych ze 
społach problemowych. Omawia 
ne będą niektóre, szczegółowe 
aspekty związane z popularyzo­
waniem treści Konw encji Ge­
newskich w  różnych środowis­
kach społecznych i  zawodo­
wych.

Wczoraj podczas obrad prze­
m ówienie w yg łos ił przewodni­
czący Rady Państwa PRL Hen­
r y k  Jabłoński.

S T W IE R D Z IŁ  o n , że p r o b le m a ty ­
k a  o c h r o n y  h u m a n ita r n e j  i  po sza ­
n o w a n ia  p r a w  c z ło w ie k a  w  czas ie  
k o n f l i k t ó w  z b r o jn y c h  je s t  d la  n a ­
r o d u  p o ls k ie g o  s z c z e g ó ln ie  w a ż n a  
i b lis k a .  W y n ik a  to  z  id e o w y c h  z a ­
sa d , k t ó r y m i  k ie r u je  s ię  nasze  p a ń ­
s tw o  i  s p o łe c z e ń s tw o , j a k  ró w n ie ż  
z  b o le s n y c h  d o ś w ia d c z e ń , j a k i c h  n ie  
s z c z ę d z iła  n a m  h is to r ia .  M ó w c a  po d  
k r e ś l i ł ,  iż  o b e c n y  s ta n  s to s u n k ó w  
m ię d z y n a r o d o w y c h  s p r z y ja  s k u te c z ­
n e m u  p r o w a d z e n iu  p o k o jo w e j  p o l i ­
t y k i .  Z w r ó c i ł  u w a g ę , żc  z g o d n ie  
z  z a s a d a m i p r z y ję t y m i  w  H e ls in ­
k a c h , z b l iż a ją c e  s ię  s p o tk a n ie  w  
B e lg ra d z ie  t r a k t u je m y  ja k o  k o n ­
s t r u k t y w n ą  k o n ty n u a c ję  p ro c e s ó w  
s łu ż ą c y c h  p o k o jo w e j  p r z y s z ło ś c i.  W  
ty m  k o n te k ś c ie  H . J a b ło ń s k i  p o d ­
k r e ś l i ł  p i ln ą  p o trz e b ę  u z u p e łn ia n ia  
o d p rę ż e n ia  p o l i ty c z n e g o  —  m i l i t a r ­
n y m ,  z a h a m o w a n ia  w y ś c ig u  z b r o ­
je ń .

P o ls k a  k o n s e k w e n tn ie  u d z ie la  p o ­
p a r c ia  r o z w o jo w i,  u m a c n ia n iu  i  u -  
p o w s z e c h n ia n iu  m ię d z y n a ro d o w e g o  
p r a w a  h u m a n ita r n e g o  w  k o n f l i k ­
ta c h  z b r o jn y c h .  I s tn ie ją c y  b o w ie m  
w e  w s p ó łc z e s n y m  p r a w ie  m ię d z y ­
n a r o d o w y m  z a k a z  w o jn y  n ie  je s t  
je s z c z e  p rz e s trz e g a n y  w  w ie lu  r e ­
g io n a c h  ś w ia ta .  P rz e w o d n ic z ą c y  
R a d y  P a ń s tw a  p o d k r e ś l i ł  w k ła d  
M ię d z y n a ro d o w e g o  K o m i te tu  C z e r­
w o n e g o  K r z y ż a  w  k o d y f ik a c ję  i  ro z  
p o w s z e c h n ia n ic  m ię d z y n a ro d o w e g o  
p r a w a  w  k o n f l i k t a c h  z b r o jn y c h .  
Z a a k c e n to w a ł,  iż  s e m in a r iu m  je s t  
w a ż n y m  p rz e ja w e m  z a c ie ś n ia n ia  
p o k o jo w e j  w s p ó łp r a c y  w  s to s u n ­
k a c h  m ię d z y  p a ń s tw a m i —  u c z e s tn i­
k a m i  A k t u  K o ń c o w e g o  K B W E .

P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  M ię d z y n a r o ­
d o w e g o  K o m i te tu  C z e rw o n e g o  K r z y  
żą  w  G e n e w ie  —  A le x a n d r e  H a y  
p o d k r e ś l i ł ,  iż  s e m in a r iu m  Jest w y ­
d a rz e n ie m  d u ż e j w a g i i  m a  g łę b o k i  
sen s  n ie  t y l k o  d la  s a m y c h  c z e rw o -  
n o k r z y s k ic h  o r g a n iz a c j i,  a le  r ó w ­
n ie ż  d la  c a łe j E u ro p y .  P r z y p o m n ia ł,  
iż  P o ls k a , k tó r a  ta k  w ie le  u c ie r ­
p ia ła  w  s w e j h is to r i i ,  je s t  n a j le p ­
s z y m  p r z y k ła d e m  w ia r y  w  c z ło w ie ­
k a ,  g ło s z o n e j p rz e z  C z e rw o n y  
K r z y ż .

W ie c z o re m  p r z e w o d n ic z ą c y  R a d y  
P a ń s tw a  H e n r y k  J a b ło ń s k i s p o tk a ł
s ię  z  u c z e s tn ik a m i I  E u ro p e js k ie g o  
S e m in a r iu m  C z e rw o n e g o  K r z y ż a .

„Smak“ wojska
W  U B IE G Ł Ą  n ie d z ie lę  w  G r y f i ­

n ie ,  G r y f ic a c h ,  Ł o b z ie , S ta rg a rd z ie ,  
P y rz y c a c h ,  Ś w in o u jś c iu  i  S z c z e c in ie  
z a k o ń c z o n o  k u r s y  p rz y g o to w a w c z e  
k a n d y d a tó w  d o  p o d o f ic e r s k ic h  s z k ó ł 
z a s a d n ic z e j s łu ż b y  w o js k o w e j .  B y ł  
to  j u ż  c z w a r ty  c y k l  k u r s ó w  m a ją ­
c y c h  za  z a d a n ie  p r z y g o to w a n ie  m ło  
d y c h  lu d z i  d o  z e t k n ię c ia  s ię  z  w o j ­
s k ie m .

K u r s a n ta m i b y l i  a b s o lw e n c i ś re d ­
n ic h  s z k ó ł te c h n ic z n y c h  i  o g ó ln o ­
k s z ta łc ą c y c h , w y ty p o w a n i  p rz e z  w y  
d z ia ły  o ś w ia ty ,  k tó r e  u w a ż a ły ,  że 
p re d y s p o z y c je  f iz y c z n e  i  p s y c h ic z ­
ne  ty c h  lu d z i  p o z w o lą  im  w  p r z y ­
s z ło ś c i p o  o d p o w ie d n im  p rz e s z k o le ­
n iu  o b ją ć  f u n k c ję  d o w ó d c ó w  d r u ­
ż y n .

S zko le n ie ^  p r o w a d z i l i  o f ic e r o w ie  z 
K lu b u  O f ic e ró w  R e z e rw y  o ra z  d z ia ­
ła c z e  L O K . Z a k o ń c z e n ie  k u r s ó w  
m ia ło  u ro c z y s tą  o p ra w ę . Z a p ro s z o ­
n o  ro d z ic ó w  w y r ó ż n ia ją c y c h  s ię  k u r  
s a n tó w , a do  ic h  z a k ła d ó w  p ra c y  
w y s ła n o  l i s t y  p o c h w a ln e . N a jle p s i 
d o s ta li  n a g r o d y  k s ią ż k o w e  i  d y p lo ­
m y  u z n a n ia . W rę c z a n o  z ło te , s r e b r ­
n e  i  b rą z o w e  O d z n a k i S p ra w n o ś c i 
O b ro n n e j.

P o  częśc i o f ic ja ln e j ,  ju ż  p r z y  k a ­
w ie ,  je d e n  z n a j le p s z y c h  s łu c h a c z y  
k u r s u  o d b y w a n e g o  w  S z c z e c in ie  
R y s z a rd  O to r o w s k i  p o w ie d z ia ł n a m : 
„ K u r s  d a ł m i  w ie le ,  p o z w o l i ł  ze ­
tk n ą ć  s ię  z  w a r u n k a m i ż y c ia  w  
w o js k u .  W ła ś c iw ie  w o js k a  s ię  n ie  
b a łe m . C z e k a m  n a  w c ie le n ie .  W ie m , 
że m a m  p rz e d  sob ą  o k re s  s z k o le n ia  
w  s z k o le  p o d o f ic e r s k ie j  i  p o s ta ra m  
s ię , a b y  m o i p rz e ło ż e n i o ra z  p r z y ­
s z l i  p o d w ła d n i b y l i  ze m n ie  z a d o ­
w o le n i.  S k o ń c z y łe m  L ic e u m  Z a w o ­
d o w e  w  S z c z e c in ie  i  je s te m  m e c h a ­
n ik ie m  b u d o w y  i  n a p r a w y  m a s z y n . 
W  w o js k u  c h c ia łb y m  m ie ć  d u ż o  
w s p ó ln e g o  z  m e c h a n ik ą .

(J a N )

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /s  „ K u d o w a - Z d r ó j ”  z N o r -  
w e g ij.

M /s  „ K o p a ln ia  G r z y b ó w ”  z 
H a m b u rg a .

S /s  „ S ła w n o ”  z  D a n ii.
S /s  „ K a t o w ic e ”  z  D a n i i.

M /s  „ W a d o w ic e ”  z  D a n i i .
M /s  „ C ie c h a n ó w ”  z D a n ii.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

M /s  „ Iw o n ic z - Z d r ó j ”  do  M a n ­
c h e s te ru  v ia  H a m b u rg .

M /s  „ W e jh e r o w o ”  do  F in la n ­
d i i  v ia  G d a ń s k .

M /s  „ M o d l in ”  d o  D u b l in a  v ia  
H a m b u rg .

M /s  „ S y n  P u łk u ”  do  W ło c h .
M /s  „ H u ta  Z y g m u n t ”  d o  D a ­

n i i .
S /s  „ B ie ls k o "  d o  D a n ii.
S /s  „ W ie c z o r e k ”  d o  D a n ii.
S /s  „ P s t r o w s k i”  d o  D a n ii.

SPORT •  SPORT •  SPORT •  SPORT

Porażka poiskicSi hokeistów  
na zakończenie i i  w Tokio

W  O S T A T N IM  m e c z u  h o k e jo w y c h  
m is t r z o s tw  ś w ia ta  g r u p y  „ B ”  w  T o ­
k io  P o ls k a  p rz e g ra ła  z J u g o s ła w ią  
4:6 (1:1, 3:3, 0:2).

W  s w y m  o s ta tn im  w y s tę p ie  w  
to k i j s k im  tu r n ie ju  N R D  p o k o n a ła  
J a p o n ię  5:0 (1:0, 2:0, 2:0).

P O L S C Y  h o k e iś c i z a k o ń c z y l i  to ­
k i j s k i  t u r n ie j  n a  d r u g ie j  p o z y c j i .  
A w a n s  d o  g r u p y  „ A ”  w y w a lc z y l i  
r e p re z e n ta n c i N R D . Z a  P o ls k ą  z n a ­
la z ły  s ię  z e s p o ły  J a p o n i i ,  N o r w e g ii ,  
S z w a jc a r ii ,  W ę g ie r ,  J u g o s ła w ii ,  H o ­
la n d i i  i  A u s t r i i .

P r z e g r a l iś m y  w ię c  r y w a l iz a c ję  z 
N R D  o a w a n s  d o  g r u p y  n a js i ln ie j ­
s z y c h  z e s p o łó w  ś w ia ta . W y d a je  s ię 
je d n a k ,  że n ie  je s t  to  n a jw a ż n ie j ­
s z y  fa k t .  W  s p o rc ie  z d a rz a ją  s ię 
p rz e c ie ż  z w y c ię s tw a  i  p o r a ż k i.  B a r ­
d z ie j p r z y k r e  je s t  to ,  że P o la c y  
n ie  z a d e m o n s tr o w a li  w  J a p o n i i  po ­
s ta w y ,  n a  Ja ką  c z e k a l i  s y m p a ty c y  
h o k e ja  w  n a s z y m  k r a ju .  B e z p o ś re d

Kara za błąd
w sztuce lekarskiej

P R Z E D  S ą d e m  W o je w ó d z k im  w  
Ł o d z i z a k o ń c z y ł s ię  p ro c e s  p r z e c iw ­
k o  4 6 - le tn ie m u  M a r ia n o w i P . , z a t ru d  
n io n e m u  n a  s ta n o w is k u  o r d y n a to r a  
o d d z ia łu  c h ir u r g ic z n e g o  s z p ita la  w  
S o c h a c z e w ie , k t ó r y  o d p o w ia d a ł za 
n ie u m y ś ln e  s p o w o d o w a n ie  ś m ie r c i 8- 
le tn ie g o  c h ło p c a . J a k  s tw ie r d z a  a k t  
o s k a rż e n ia  d r  M a r ia n  P . w y k o n u ją c  
z a b ie g  o p e r a c y jn y  p o p e łn i ł  b łą d  
d ia g n o s ty c z n y ,  a n a s tę p n ie  w b r e w  
p o s ia d a n y m  k w a l i f i k a c jo m ,  be z  k o n ­
s u l ta c j i  ze s p e c ja l is tą ,  p rz e p r o w a d z ił  
d w ie  k o le jn e  o p e ra c je ,  w  w y n ik u  
k tó r y c h  d z ie c k o  z m a r ło .

P rz e w ó d  s ą d o w y  p o tw ie r d z i ł  z a ­
r z u t y  z a w a r te  w  a k c ie  o s k a rż e n ia . 
S ą d  W o je w ó d z k i  w  Ł o d z i s k a z a ł 
M a r ia n a  P . n a  2 la ta  p o z b a w ie n ia  
w o ln o ś c i,  z w a r u n k o w y m  z a w ie sze ­
n ie m  k a r y  n a  o k re s  2 la t  o ra z  
g r z y w n ę  w  w y s o k o ś c i 40 ty s .  z i 
J e d n o c z e ś n ie  sąd w y d a ł  w o b e c  s k a ­
z a n e g o  z a k a z  w y k o n y w a n ia  z a w o d u  
c h ir u r g a  n a  o k re s  2 la t .

W y r o k  n ie  je s t  jeszcze  p ra w o m o c ­
n y .

n i  p o je d y n e k  z N R D  p r z e g r a l i  w  
ż a ło s n y m  s ty lu .  R y w a le  b e z l i to ś n ie  
b o w ie m  w y k o r z y s ta l i  s ła b o ś c i n a ­
sze j d r u ż y n y ,  u d o w o d n i li ,  że o p ty ­
m a ln ie  w y k o r z y s ta l i  o k re s  p r z y g o ­
to w a ń  d o  t o k i js k ic h  m is t r z o s tw  
ś w ia ta .

W  p r z y s z ły m  r o k u  d r u ż y n a  N R D  
g ra ć  b ę d z ie  w  g r u p ie  „ A ” . G ru p ę  
„ B ”  n a to m ia s t  o p u s z c z a ją  z e s p o ły  
H o la n d ii  i  A u s t r i i .

Z boisk piłkarskich
A W A N S  P I Ł K A R Z Y  B R A Z Y L I I

P I Ł K A R S K A  r e p re z e n ta c ja  B r a ­
z y l i i  a w a n s o w a ła  d o  f i n a łu  s t r e f y  
A m e r y k i  P o łu d n io w e j  M is t r z o s tw  
Ś w ia ta  —  78. W  n ie d z ie lę  B r a z y l i j -  
c z y c y  z r e m is o w a li  w  R io  d e  J a n e ­
i r o  z P a ra g w a je m  1:1. B r a m k ę  d la  
B r a z y l i jc z y k ó w  z d o b y ł w  6 m in .  
R o b e r to  z  r z u tu  k a rn e g o , a d la  
P a ra g w a ju  — B a e z  w  54 m in .  W i­
d z ó w  95 ty s .

D O  F IN A Ł U  s t re fo w e g o  a w a n s o ­
w a ła  B r a z y l ia .  W c z e ś n ie j a w a n s  
z a p e w n iła  s o b ie  z g r u p y  I I  —  B o ­
l iw ia .  T rz e c ie g o  f in a l is tę  (z g r u p y  
I I I )  w y ło n i  m e c z  P e ru  —  C h ile  (26 
m a rc a ) .

W  R E W A N Ż O W Y M  m e czu  e l im i ­
n a c y jn y m  g r u p y  I I I  s t r e f y  A m e r y k i  
P łd . ,  C h i le  p o k o n a ło  E k w a d o r  3:0.

W  P I Ł K A R S K I M  m e c z u  g r u p y  I V  
s t r e f y  a z ja t y c k ie j  e l im in a c j i  p i ł ­
k a r s k ic h  m is t r z o s tw  ś w ia ta  K u w e j t  
p o k o n a ł K a ta r  4:1 1 z a ją ł  p ie rw s z e  
m ie js c e  w  g r u p ie ,  z a p e w n ia ją c  so­
b ie  a w a n s  d o  f in a łu  s tre fo w e g o .

P R Z Y G O T O W U J Ą C A  s ię  d o  e l i ­
m in a c y jn e g o  m e c z u  m is t r z o s tw  
ś w ia ta  z M a ltą  (2 k w ie tn ia )  p i łk a r ­
s k a  r e p re z e n ta c ja  N R D  ro z e g ra ła  
k o n t r o ln y  m e cz  ze s z w e d z k im  ze ­
s p o łe m  k lu b o w y m  A E K  S z to k h o lm , 
z w y c ię ż a ją c  5:0.

B O B B Y  M O O R E  
K O Ń C Z Y  K A R IE R Ę

S Ł Y N N Y  p i łk a r z  a n g ie ls k i B o b b y  
M o o re , r e k o rd z is ta  p o d  w z g lę d e m  
w y s tę p ó w  w  re p re z e n ta c j i  n a r o d o ­
w e j  (108 ra z y )  z a p o w ie d z ia ł,  że w  
ty m  r o k u  k o ń c z y  s p o r to w ą  k a r ie ­
rę .

B o b b y  M o o re  z a m ie rz a  zo s ta ć  
m e n a ż e re m  p i łk a r s k im .

S z a n o w a ć  ja k  w ła s n y
(Dokończenie ze s ir. 1)

k r a ś ć  p o k o je  i  w y jś ć  n ie  z a u w a ż o ­
n y m .  P r a w ie  w s z y s c y  m ie s z k a ń c y  są 
n a  r a jd z ie  tu ry s t y c z n y m .. .

—  W  P O M IE S Z C Z E N IU  n a  d o le  
s to ją  d w ie  d u ż e , o s z k lo n e  lo d ó w ­
k i . . .

—  O D  d w ó c h  la t  t a k  s to ją .  Są 
« « p su te .

W  D O M U  S tu d e n ta  P A M  b y l iś ­
m y  p rz e d  d w o m a  ty g o d n ia m i n a  
p o s ie d z e n iu  S ą d u  K o le ż e ń s k ie g o . 
M ie s z k a n k i  „ a k a d e m ik a ”  o s k a r ż y ły  
s w o ją  k o le ż a n k ę  o  to ,  że u rz ą d z i ła  
w  p o k o ju  h u c z n ą  l ib a c ję  a lko h o lo m  
w ą , k tó r a  p rz e s z k a d z a ła  im  spa ć , 
in n y m  zaś u c z y ć  s ię . W  k o n s e k ­
w e n c j i  o b w in io n a  z o s ta ła  u s u n ię ta  
z  „ a k a d e m ik a ” . N asza  ro z m o w a  z 
c z ło n k a m i S ą d u  K o le ż e ń s k ie g o  n ie  
d a la  p o w o d ó w  do  ra d o ś c i.  T a  s p ra ­
w a  — to  n ie  p ie rw s z a ;  o p ró c z  p o ­
d o b n y c h , b y ł y  s p r a w y  d o ty c z ą c e  
k ra d z ie ż y ,  b o je k  i t p .

D O M  S T U D E N T A  n r  1 i  2 p r z y  
•1 . B o h . W a rs z a w y . J e s t to  n a j ­
s ta rs z e  o s ie d le  a k a d e m ic k ie  w  n a ­
s z y m  m ie ś c ie . M ie s z k a  t u  p o n a d  
1000 s tu d e n tó w  P o l i t e c h n ik i  S zcze ­
c iń s k ie j.  I  n ie  t y l k o .  P o l it e c h n ik a ,  
ja k o  „ p o s e s jo n a t” , d y s p o n u ją c y  n a j  
w ię k s z ą  l ic z b ą  m ie js c  w  a k a d e m i­
k a c h .  w s p ie ra  co  u b oższe  u c z e l­
n ie  S z c z e c in a , u d o s tę p n ia ją c  im  p o  
k i lk a d z ie s ią t  m ie js c .

O d w ie d z i l iś m y  „ a k a d e m ik ”  w  
u b . s o b o tę  o k .  g o d z . 21. N a  o s ie ­
d lu  b y ło  c ic h o  i  s p o k o jn ie  (m im o  
iż  w  ty m  d n iu  p r z y p a d a ły  im ie n i ­
n y  p o p u la rn e g o  J ó z e fa ) .  T y l k o  w  
„ P in o k io ”  b a w i l i  s ię  s p o r to w c y .

P rz e d s ta w ic ie lo m  a d m in is t r a c j i  i  
r a d  m ie s z k a ń c ó w  z a d a liś m y  p y t a ­
n ie :  — C zy  czę s to  z d a rz a ją  s ię  w  
w a s z y m  o s ie d lu  p r z y p a d k i  o k r e ś la ­
n e  m ia n e m  n ie s u b o r d y n a c j i?  C zy  
czę s te  są w y k ro c z e n ia  p r z e c iw k o  
r e g u la m in o m  d o m ó w  s tu d e n ta ?

P rz e w o d n ic z ą c y  R a d  M ie s z k a ń ­
c ó w  D S  P o l i t e c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j 
M ie c z y s ła w  J e z ie rs k i  p o w ie d z ia ł:

— J A K  w  k a ż d e j z b io ro w o ś c i —  
z n a jd u ją  s ię  lu d z ie ,  k t ó r z y  z a  n ic  
s o b ie  m a ją  w y m o g i s ta w ia n e  p rz e z  
r e g u la m in y  o b o w ią z u ją c e  w  n a ­
s z y c h  o s ie d la c h . J e ż e l i  m ia łb y m  o - 
k r c ś l ić  ic h  i lo ś ć  w  p ro c e n ta c h , to  
n a  p o d s ta w ie  m o je j  5 - le t n ie j  o b s e r ­
w a c j i  o c e n i łb y m  to  z ja w is k o  na  
o k o ło  2 p r o c e n t .  W  u b ie g ły m  r o k u  
s a d y  k o le ż e ń s k ie  —  b a rd z o  w a ż n a  
in s t y t u c ja  w  n a s z y m  s tu d e n c k im  
t y c iu  — w y d a ły  4 w y r o k i ,  n a  p o d ­
s ta w ie  k t ó r y c h  w y d a lo n o  w in n y c h  
z a k a d e m ik ó w .  P rz y c z y n a ?  A w a n ­
t u r y  w  s ta n ie  n ie t r z e ź w y m .

K IE R O W N IK  te c h n ic z n y  J e r z y  
M a lc e :

—  P R A C U J Ę  w  „ a k a d e m ik a c h ”  
P S  o d  23 la t .  Z w ra c a m y  b a c z n ą  
u w a g ę  n a  z a c h o w a n ie  s ię  s tu d e n ­

tó w  w  z a k re s ie  p o s z a n o w a n ia  m ie ­
n ia ,  k tó r e  o d d a je m y  d o  i c h  d y s p o ­
z y c j i .  M a m  t u  n a  m y ś l i  w y p o s a ż e ­
n ie  p o k o i ,  s a n i ta r ia t y  i t p .  M uszę  
p o w tó r z y ć  to ,  co  p o w ie d z ia ł p r z e ­
w o d n ic z ą c y  r a d y  m ie s z k a ń c ó w . W  
k a ż d e j z b io ro w o ś c i z n a jd z ie  s ię  k i l ­
k u  lu d z i  z  k t ó r y m i  są k ło p o ty .  
O s ta tn io  w  je d n y m  z  n a s z y c h  n o ­
w y c h  a k a d e m ik ó w  ( p r z y  u l .  S z w o ­
le ż e ró w )  p rz e p r o w a d z i l iś m y  k o n t r o ­
lę  p o k o i .  O k a z a ło  s ię , że w ie le  z 
z a m ie s z k u ją c y c h  ta m  s tu d e n te k  
w y m a lo w a ło  w  d z iw n e  esy  f lo r e s y  
ś c ia n y , p o p r z y k le ja ło  k le je m  w y c in ­
k i  z g a z e t i t p .  O c z y w iś c ie  ta  „ d z ia ­
ła ln o ś ć ”  p o w o d u je  d e w a s ta c ję .  
W z ię l iś m y  w ię c  d o  r ę k i  c e n n ik  r o ­
b ó t  m a la r s k ic h ,  w y l ic z y l iś m y  i le  
b ę d z ie  k o s z to w a ć  o d m a lo w a n ie  p o ­
k o ju  i  n a  k o s z t e n tu z ja s te k  „ ś c ie n ­
n e g o  m a la r s tw a ”  u s u n ę liś m y  e f e k ty  
ic h  tw ó rc z o ś c i.

C Z Ł O N E K  R a d y  M ie s z k a ń c ó w  
W ło d z im ie r z  S i ls k i :

—  K A Ż D A  z  n a s z y c h  r a d  m ie s z ­
k a ń c ó w  l ic z y  o k o ło  11 osó b . C z y  n a ­
sza d z ia ła ln o ś ć  je s t  w  s ta n ie  z a ­
p o b ie c  w y b r y k o m  w a n d a li  lu b  le k -  
k o d u c h ó w ?  I  ta k .  I  n ie .  N a  p e w n o  
s ię  z  ty m  s k ą d in ą d  m a r g in a ln y m  
z ja w is k ie m  n ie  u p o r a m y ,  je ż e l i  b ę ­
d z ie m y  s a m i J a k o  o rg a n  s a m o rz ą ­
d o w y  z ty m  w a lc z y ć . N a  p e w n o  
ta k ,  g d y  w s z y s c y  m ie s z k a ń c y  a k a ­
d e m ik a  b ę d ą  p ię tn o w a ć  e ksce sy  
w s p ó ł lo k a to r ó w  ze s w o je g o  p o k o ju  
c z y  p ię t r a .

—  „ W y c z y n y ”  n ie l ic z n e j  g r u p y  
w a n d a li  r z u c a ją  c ie ń  n a  w s z y s tk ic h  
m ie s z k a ń c ó w  a k a d e m ik a .  N ie d a w n o  
je d e n  z m ie s z k a ń c ó w  D S  n r  2 z ła ­
m a ł  p r y s z n ic .  U s ta l i l iś m y  w in n e g o . 
P o n ie w a ż  b y ł  to  je g o  p ie rw s z y  w y ­
b r y k  — o d n o to w a liś m y  go  w  n a ­
s z y c h  a k ta c h  a a d m in is t r a c ja  DS 
k a z a ła  m u  z a k u p ić  n o w y  p ry s z n ic  
i  o b c ią ż y ła  g o  k o s z ta m i m o n ta ż u . 
B y ło  u  n a s  n a  o s ie d lu  o ty m  b a r ­
d z o  g ło ś n o . T o  d o b rz e  g d y  o  ta ­
k ic h  z ja w is k a c h  m ó w i s ię  g ło ś n o . 
Z n a c z y  to ,  że s tu d e n c i z w ra c a ją  u -  
w a g ę , a  w in o w a jc a  w ie ,  że n ie  u j ­
d z ie  m u  to  b e z k a rn ie .  W  S z c z e c in ie  
p r o b le m  m ie js c  w  „ a k a d e m ik a c h ”  
je s t  b a rd z o  is to t n y  i  w y d a le n ie  *  
d o m u  je s t  k a r ą  b a rd z o  d o tk l iw ą .

P R Z E D S T A W IC IE L  a d m in is t r a c j i  
M ie c z y s ła w  P y d y c h :

—  D L A  na s  sz c z e g ó ln ie  w a żn ą  
je s t  s p ra w a  w s p ó łp r a c y  z  r a d a m i 
m ie s z k a ń c ó w  i  w s z y s tk im i  m ie s z k a ń  
c a m i D S -6 w . W y r w a n y  p ry s z n ic  c z y  
k la m k a  z  d r z w i  n ie  zaw sze  są n a ­
ty c h m ia s t  o s ią g a ln e  n a  r y n k u .  
C ie r p ią  n a  ty m  k o le d z y  w a n d a la , 
k t ó r z y  n a r z e k a ją  n a  b r a k  te g o  u -  
rz ą d z e n ia , z a n im  m y ,  a d m in is t r a ­
c ja ,  t u  u z u p e łn im y .  W s k a z a n ie  p a l­
c e m  o s o b n ik a , k t ó r y  to  z r o b i ł ,  d a je  
p o d w ó jn e  e f e k t y :  p o  p ie rw s z e  je s t  
d o t k l iw ą  n a u c z k ą  d la  w in o w a jc y  w  
se n s ie  m o r a ln y m  (o p in ia  m ie s z k a ń ­
c ó w  D S -u ) , p o  w tó r e  o n  sa m  m u s i 
k u p ić  z n is z c z o n e  p rz e z  s ie b ie  u r z ą ­
d z e n ie . W  te n  spo sób  a d m in is t r a c j i

n ie  o b c ią ża  to  w  sen s ie  f in a n s o ­
w y m .

N A  T E N  „ a k a d e m ik ”  c z e k a ła  
W y ż s z a  S z k o ła  M o r s k a  z  o g r o m ­
n ą  n ie c ie r p l iw o ś c ią .  W ie le  je d n a k  
w o d y  m u s ia ło  u p ły n ą ć , n im  b u d y ­
n e k  s ta n ą ł,  a  p o te m  —  n im  o d d a ­
n o  g o  u c z e ln i.  K ie d y  z a te m  3 la ­
ta  te rn u  s tu d e n c i w p r o w a d z i l i  s ię  
d o  n o w e g o  o b ie k tu  —  w ła d z e  u c z e l­
n i  o d e tc h n ę ły  z u lg ą . U d a ło  s ię  
w y d a tn ie  z ła g o d z ić  w y s tę p u ją c y  o d  
w ie lu  l a t  o s t r y  d e f ic y t  m ie js c .

—  O B S E R W U J E M Y  ju ż  p e w n ą  p ra  
w id lo w o ś ć  —  p o w ia d a  p rz e w o d n i­
c z ą c y  r a d y  m ie s z k a ń c ó w , s tu d e n t 
I I I  r o k u  W ie s ła w  S ie d l iń s k i .  —  
B r a k  p o s z a n o w a n ia  m ie n ia  s p o łe c z ­
n e g o  w y k a z u ją  n a jc z ę ś c ie j k o le d z y  
w y w o d z ą c y  s ię  z  r o d z in  o  w y s o k im  
s ta n d a rd z ie  ż y c ia .  B y ć  m oże  r o d z i­
ce  z b y t  m a łą  w a g ę  p r z y k ła d a l i  do  
ic h  w y c h o w a n ia . O c z y w iś c ie  s p r a ­
w y  n ie  m o ż n a  g e n e ra l iz o w a ć . T e n  
m a rg in e s  n ie  jes t. n a  szczęśc ie  z b y t  
l ic z n y ,  n ie m n ie j  je d n a k  sam  fa k t ,  
że is tn ie je ,  je s t  n ie p o k o ją c y  i  ż e ­
n u ją c y .

—  W s ty d  o  ty m  m ó w ić ,  a le  z a ­
s a d y  w s p ó łż y c ia  w  n a sze j a k a d e m i-  
k o w e j  s p o łe c z n o ś c i n a ru s z a ją  n a j ­
c z ę ś c ie j k o le d z y  z la t  s ta rs z y c h , a 
z w ła szcza  c i ,  k t ó r z y  są o k r o k  od 
d y p lo m ó w  in ż y n ie r s k ic h  —  d o d a ją : 
p r z e w o d n ic z ą c y  K o m is j i  S a n ita rn e j 
B o g d a n  W a rd a  i  p rz e w o d n ic z ą c y  
K o m is j i  S p o r tu  i  T u r y s t y k i  Z b ig ­
n ie w  F a łd y g a .

— N A S  z  k o le i  n ie p o k o i  in n e  z ja ­
w is k o :  w ie lu  s tu d e n tó w ,  c o  d o  k t ó ­
r y c h  ra d a  m ie s z k a ń c ó w  n ie  m a  ż a ­
d n y c h  zas trze żeń ,- n ie  re a g u je  n a  
w y p a d k i  w a n d a liz m u  i  b e z m y ś ln e ­
go  n is z c z e n ia  m ie n ia  s p o łe c z n e g o  — 
m ó w ią  J a ro s ła w  S z e w c z y k  c z ło ­
n e k  K o m is j i  K u l t u r y  i  R o m u a ld  
D o m e ra c k i —  p rz e w o d n ic z ą c y  K o ­
m is j i  P ro p a g a n d y  p r z y  R U  S Z S P . 
—  G ru p a  s tu d e n tó w -s p o łe c z n i-  
k ó w ,  w a lc z ą c a  z t y m i  p o w ta r z a ją ­
c y m i s ię a k t a m i w a n d a liz m u , je s t  
w  o w e j w a lc e  o s a m o tn io n a .

S T U D E N C I W S M  n ie  m a ją  p r a k ­
ty c z n ie  k ło p o tu  z u z y s k a n ie m  a k a ­
d e m ik a . U c z e ln ia  p o d e jm u je  n ie m a ­
ł y  w y s i łe k ,  b y  — z g o d n ie  z  o b o ­
w ią z u ją c y m i p rz e p is a m i - -  z a p e w ­
n ić  n ie m a l w s z y s tk im  s łu c h a c z o m  
lo c u m  w  In te r n a c ie .  A  p o n ie w a ż  
d y s p o n u je  o g ra n ic z o n ą  lic z b ą  
m ie js c , p rz e to  po za  d o m e m  s tu ­
d e n ta  m ie s z k a ją  t y l k o  s z c z e c in ia ­
n ie .  M oże  w ła ś n ie  ta  ła tw o ś ć  w  
u z y s k a n iu  d a c h u  n a d  g ło w ą  s p ra ­

w ia .  że n ie  w s z y s c y  m ło d z i lu d z ie  
p o t r a f ią  u s z a n o w a ć  to ,  c o  o fe r u je  
im  u c z e ln ia . A  a k t y  b e z m y ś ln e g o  
n is z c z e n ia  w y p o s a ż e n ia  a k a d e m ik a , 
n ie s te ty ,  z d a rz a ją  s ię , c h o ć  n ie z b y t  
czę s to .

O t,  n a  p r z y k ła d ,  n ie d a w n o  z a k u ­
p io n o  k i l k a  p r a le k ,  b y  w y p o s a ż y ć  
s tu d e n c k ie  p r a ln ie ,  z n a jd u ją c e  s ię  
n a  p ię t r a c h  b u d y n k u .  P o  p a r u

d n ia c h  k to ś  d la  „ k a w a łu ”  o b c ią ł o d  
ty c h  p r a le k  g u m o w e  w ę ż e  i  u rz ą ­
d z e n ia  p r z e s ta ły  s ię  n a d a w a ć  do  
u ż y t k u .  R ó w n ie ż  n ie  t a k  d a w n o  w y ­
r w a n o  d r z w i  o d  w in d y  i  s p r a w c y  
n ie  p r z e ję l i  s ię  t y m  z b y tn io ,  że ic h  
k o le d z y  ze s z k o ln e j ła w y  m u s ie l i  
p o  k i l k a  r a z y  d z ie n n ie  b ie g a ć  n a  
ó sm e  c z y  d z ie s ią te  p ię t r o .  D ość  
czę s to  u le g a ją  z n is z c z e n iu  m e b le , 
s ta n o w ią c e  w y p o s a ż e n ie  p o k o i.  
O c z y w iś c ie ,  n ie  zaw sze  z w in y  s tu ­
d e n tó w , b o w ie m  ja k o ś ć  s z a f c z y  
ta p c z a n ó w  p o z o s ta w ia  w ie le  d o  ż y ­
c z e n ia  i  p o te m  t r u d n o  d o c ie c , c z y  
z d e w a s to w a li  je  m ie s z k a ń c y , c z y  te ż  
r o z p a d ły  s ię  sam e . Poza t y m :  czę­
s to  m a lu je  s ię  n a  ś c ia n a c h  h a s ła , 
ro z le p ia  p la k a ty  1 p o  ic h  z d a rc iu  
p o z o s ta ją  b ru d n e  p la m y .

S a m o rz ą d  m ie s z k a ń c ó w  p o w ia d a : 
M a rg in e s , k t ó r y  u p a r c ie  n ie  chce  
p o d p o rz ą d k o w a ć  s ię  re g u la m in o w i 
w s p ó łż y c ia ,  s ta n o w i w  n a s z y m  d o ­
m u  m n ie j  n iż  10 p r o c .  M o ż n a  b y  
g o  w y d a tn ie  z m n ie js z y ć , g d y b y  
w s z y s c y  k o le d z y  re a g o w a li  n a  a k t y  
b e z m y ś ln e j d e w a s ta c j i .  S ta r a m y  s ię  
—  w  m ia r ę  n a s z y c h  s i ł  i  m o ż l i ­
w o ś c i —  p r z e c iw d z ia ła ć  ty m  n e g a ­
ty w n y m  z ja w is k o m . K lu b  F i lm o w y  
d z ia ła ją c y  p r z y  a k a d e m ik u  k r ę c i  
f i lm y ,  k tó r e  p o k a z u je m y  w  k r o n i ­
ce  u c z e ln i z o d p o w ie d n im  k o m e n ­
ta rz e m . T e  m ig a w k i ,  u k a z u ją c e  
szcze g ó ln e  n ie c h lu js tw o  w  n ie k tó ­
r y c h  p o m ie s z c z e n ia c h , są d la  w ie ­
lu  z nas d o b rą  „ le k c ją  w y c h o w a w ­
c zą ” . P o n a d to  n a sze  w n io s k i  o  u s u ­
n ię c ie  k o le g ó w  z a k a d e m ik a  są 
zaw sze  ro z p a tr y w a n e  p rz e z  w ła d z e  
u c z e ln i i  o s ta tn io  z a ła tw ia n e  p o  n a ­
s z e j m y ś li .

W  u b . p ią te k  w  a k a d e m ik u  W S M  
o d b y ł  s ię  p rz e g lą d  b u d y n k u ,  a l u ­
s t r a c j i  t e j  d o k o n a l i  p rz e d s ta w ic ie ­
le  S e n a tu  u c z e ln i w e s p ó ł z c z ło n ­
k a m i  s a m o rz ą d u  m ie s z k a ń c ó w .

—  S T A R A M Y  s ię  k o n tr o lo w a ć  
d o m  s tu d e n c k i p r z y n a jm n ie j  ra z  n a  
k w a r ta ł  —  m ó w i p r o r e k to r  d . s. 
m ło d z ie ż y  d o c . m g r  M a c ie j T a r -  
c h a ls k i .  —■ P o  d z is ie js z y m  p r z e g lą ­
d z ie  s a n k c je  b ę d ą  dość o s t re ,  n ie ­
s te ty ,  łą c z n ie  z  w y k w a te ro w a n ie m  
n ie k tó r y c h  s łu c h a c z y .

W  t r a k c ie  k o n t r o l i  s p ra w d z a  s ię  
n a jc z ę ś c ie j c z y s to ś ć  p o k o i  i  s a n i­
ta r ia tó w .  K o m is ja  s tw ie r d z i ła  w ię c  
n a  p r z y k ła d ,  że p o m ie s z c z e n ia  z a j­
m o w a n e  p rz e z  d y p lo m a n tó w :  K r z y ­
s z to fa  P a łu c h ę  c z y  J a n a  B ie le c k ie ­
g o  są w y ją tk o w o  b ru d n e  i  n ie ­
c h lu jn e ,  a o b a j s tu d e n c i —  w k ró tc e  
in ż y n ie r o w ie  — n o to ry c z n ie  ła m ią  
r e g u la m in  a k a d e m ik a . P o d o b n ie  w  
p o k o ja c h  Z .  M a z u ra , B . R ó z g i i  S. 
G ło w a c k ie g o  o ra z  K .  K o ż y c z k o w -  
s k ie g o , P . G a d z in o w s k ie g o  c z y  R ; 
H e rm a n o w ic z a . N a  szczęśc ie  są i 
w z o ro w e  p o k o je ,  z w ła s z c z a  te ,  g d z ie  
m ie s z k a ją  D a r iu s z  B u ła w a ,  P io t r  
K a łu ż a ,  J ó z e f N ie le k ,  P a w e ł Z ie ­
l iń s k i ,  J a r o s ła w  S z e w c z y k , M a łg o ­
r z a ta  K a c z m a rs k a , B a rb a r a  G iz a , 
B o ż e n a  K l im c z u k  c z y  W S M -o w s k ie

m a łż e ń s tw o  A n n a  i  S ta n is ła w  N ie« 
w ie r o w ie .

W O B E C  s tu d e n tó w  la t  n iż s z y c h  
p o s y p ią  s ię  w ię c  s a n k c je  n a j ­
o s trz e js z e , a w o b e c  s łu c h a c z y  r o k u  
o s ta tn ie g o ?

—  K A Ż D Y  s tu d e n t,  co  d o  k tó re g o  
m a m y  p o d  ty m  w z g lę d e m  z a s trz e ­
ż e n ia  k o ń c z ą c  s z k o łę  o t r z y m a  ta k ą  
o p in ię ,  n a  ja k ą  z a s łu ż y ł —  m ó w i 
p r o r e k to r .  —  P o n a d to  n ie  u z y s k a  
o d p o w ie d n ic h  d o k u m e n tó w  u p r a w ­
n ia ją c y c h  d o  u b ie g a n ia  s ię  o p ra c ę  
w e  f lo c ie  d o p ó ty ,  d o p ó k i n ie  p o ­
k r y je  s t r a t ,  k tó r e  s p o w o d o w a ł. ..

S łu c h a c z e  W S M  —  to  p r z y s z l i  i n ­
ż y n ie ro w ie ,  lu d z ie  w y k s z ta łc e n i.  
D y p lo m a n c i ju ż  w k ró tc e  p ły w a ć  bę  
d ą  n a  s ta tk a c h  h a n d lo w y c h  i  r y ­
b a c k ic h .  C z y  je d n a k  m ło d z i lu d z ie ,  
g w a łc ą c y  w  sp o só b  o c z y w is ty  p r a w a  
rzą d z ą c e  s p o łe c z n o ś c ią  a k a d e m ic k ą , 
p o w in n i  m ie ć  p ro s tą  d ro g ę  d o  a -  
w a n s u  z a w o d o w e g o , w y b o r u  „ le p ­
s z y c h ”  s ta tk ó w  1 tra s ?

—  W  W IE L U  w y p a d k a c h  je s te ś ­
m y  za m a ło  k o n s e k w e n tn i  —  m ó ­
w i  p r o r e k to r .  —  U s u w a m y  z  a k a d e ­
m ik a  s tu d e n tó w , a le  p o  p e w n y m  
cza s ie , g d y  w id z im y  e w id e n tn ą  p o ­
p ra w ę , z n ó w  t u  w ra c a ją .  1 w ła ś n ie  
tę  n ie k o n s e k w e n c ję  w y tk n ę ła  n a m  
o s ta tn io  ra d a  m ie s z k a ń c ó w . D ą ż y ­
m y  ta k ż e  w s z e lk im i  s i ła m i d o  te g o , 
b y  k a ż d y  s tu d e n t  o t r z y m y w a ł p o ­
k ó j  n a  c a łe  s tu d ia  i  b y ł  za to ,  co  
s ię  w  n im  z n a jd u je ,  m a te r ia ln ie  o d ­
p o w ie d z ia ln y .  P o w a ż n ie  te ż  m y ś l i ­
m y  o  w p r o w a d z e n iu  d r o b n y c h  o -  
p ła t  za  „ a k a d e m ik ” , k t ó r y  je s t  
w c ią ż  jeszcze  t r a k t o w a n y  ja k o  f o r ­
m a  p o m o c y  f in a n s o w e j d la  s łu c h a ­
c z y .

M IE J S K I  „ S a n e p id ”  d o k o n u je  w  
a k a d e m ik a c h  d o ść  czę s to  k o n t r o l i  
c z y s to ś c i. W  w y p a d k u  s tw ie r d z e n ia  
u c h y b ie ń  k a r z e  s ię  m a n d a te m  k ie ­
r o w n ik a  o s ie d la  a k a d e m ic k ie g o  
L e s z k a  G r u b e r s k ie g o .  J e ś l i  o w a  k a ­
r a  m a  o d n ie ś ć  s k u te k  w y c h o w a w ­
c z y  —  p o n o s ić  ją  m u s i —  n a s z y m  
z d a n ie m  —  s p ra w c a  z n is z c z e n ia  c z y  
n ie p o rz ą d k u .

Z  R E L A C J I  r e p o r te r ó w  „ K u r i e ­
r a ”  w y n ik a ,  że s k a r g i i  s y g n a ły  
n ie  b y ły  p rz e s a d z o n e . W  w ie lu  w y ­
p a d k a c h  s a m o rz ą d  B S -ó w  d a je  so ­
b ie  ra d ę  z n e g a ty w n y m i z ja w is k a m i,  
w y s tę p u ją c y m i w  s tu d e n c k ie j sp o ­
łe c z n o ś c i, a le  b y w a  i  ta k ,  że r a d y  
m ie s z k a ń c ó w  d z ia ła ją  w  o d o s o b n ie ­
n iu .

N a s z y m  z d a n ie m , a ta k ż e  s tu ­
d e n c k ie g o  a k t y w u ,  b e z  p e łn e j 
w s p ó łp ra c y  z p o z o s ta ły m i m ie s z ­
k a ń c a m i d o m ó w  s tu d e n ta  n ie  w y ­
e l im in u je  s ię  z m ło d e j s p o łe c z n o ś ­
c i w a n d a li,  le k k o d u c h ó w  i  b r u d a ­
só w , k tó r z y  s w o im  p o s tę p o w a n ie m  
rz u c a ją  c ie ń  n a  d o b re  im ię  s tu ­
d e n tó w .  M a m y  n a d z ie ję ,  że n a  te n  
te m a t  z a b io rą  g ło s  s a m i z a in te r e ­
s o w a n i,

(a w a , m a cz , p c )
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P A K T Y  P R A W  C Z Ł O W IE K A

i ' S ta ły  p r z e d s ta w ic ie l  P o l-  
p r z y  O N Z , a m b . H e n ry k  

J a ro s z e k  z ło ż y ł w  n o w o jo r ­
s k ie j  s ie d z ib ie  t e j  o r g a n iz a c j i  
d o k u m e n ty  r a t y f ik a c y jn e  m ię ­
d z y n a r o d o w y c h  P a k tó w  P r a w  
C z ło w ie k a . J a k  w ia d o m o , p a k ­
t y  z o s ta ły  r a t y f ik o w a n e  p rz e z  
R a d ę  P a ń s tw a  P R L  3 m a rc a  
b r .

♦  W  B u k a re s z c ie  p rz e z  c a ły  
p o n ie d z ia łe k  u s i ło w a n o  w e ­
d rz e ć  s ię  do  g łę b o k ic h  p o d z ie ­
m i  w  m ie js c u ,  g d z ie  s ta ł  b lo k  
„S c a la ”  p r z y  b u lw a r z e  M a g h e -  
ru '. P o g ło s k a , że d o c h o d z ą  
s ta m tą d  ja k ie ś  s y g n a ły  i  m o g ą  
ta m  b y ć  lu d z ie ,  s p o w o d o w a ła  
b ły s k a w ic z n ą  m o b il iz a c ję  lu d z i  
i  s p rz ę tu . P rz e z  k i l k a  g o d z in  
a k c ją  k ie r o w a ł  o s o b iś c ie  N ic o -  
la e  C ea use scu . W  p o n ie d z ia łe k  
ra n o  z n a le z io n o  w  g ru z a c h  
b lo k u  t y l k o  z w ło k i  d z ie c k a . 
A k c ja  t r w a  w  d a ls z y m  c ią g u , 
a le  m o ż liw o ś c i z n a le z ie n ia  ta m  
ż y w y c h  is to t  w y d a ją  s ię  ż a d ­
n e , p o n ie w a ż  n a jc z u ls z a  a p a ra ­
tu r a  n ie  r e je s t r u je  ju ż  ż a d ­
n y c h  d ź w ię k ó w  z p o d z ie m i.

P R E M IE R  J A P O N I I  W  U S A

♦  P r e m ie r  J a p o n i i  T a k e o  
F u k u d a ,  k t ó r y  w  n ie d z ie lę  20 
b m . p r z y b y ł  d o  S ta n ó w  Z je d ­
n o c z o n y c h , ro z p o c z ą ł w  p o n ie ­
d z ia łe k  o f ic ja ln ą  w iz y tę  w  
W a s z y n g to n ie  r o z m o w a m i w  
B ia ły m  D o m u  z  p re z y d e n te m  
C a r te re m  i  je g o  d o ra d c a m i.  
P rz e w id u je  s ię , że g łó w n y m  
te m a te m  r o z m ó w  b ę d z ie  a z ja ­
ty c k a  p o l i t y k a  S ta n ó w  Z je d n o ­
c z o n y c h  o ra z  s to s u n k i g o sp o ­
d a rc z e  J a p o n i i  z U S A .

Wiochy przed strajkiem  

powszechnym

Studenci chcq 
przyłączyć się 

do związkowców
R Z Y M  P A P . W ło s c y  s tu d e n c i 

w y r a z i l i  z a m ia r  p r z y łą c z e n ia  s ię  
d o  s t r a jk u  p o w s z e c h n e g o , j a k i  n a  
ś ro d ę  23 m a rc a  w y z n a c z y ły  w ło s ­
k ie  z w ią z k i  z a w o d o w e . 4 ty s .  s tu ­
d e n tó w  z e b ra n y c h  w  s o b o tę  n a  
s p o tk a n iu  w  R z y m ie  o g ro m n ą  w ię k  
szośc ią  g ło s ó w  o p o w ie d z ia ło  s ię  za 
u d z ia łe m  w  s t r a jk u  1 m a n if e s ta c j i  
w  R z y m ie , k tó r ą  r ó w n ie ż  z o rg a ­
n iz u ją  t r z y  w ie lk ie  c e n tra le  
z w ią z k o w e  — C G IL ,  C IS L  i  U IL .  
U w a ż a  s ię , że  d e c y z ja  s tu d e n tó w ,  
k t ó r z y  w  cza s ie  n ie d a w n y c h  za ­
m ie s z e k  n a  u n iw e r s y te c ie  i  w  
m ia s ta c h  w ło s k ic h  n ie z w y k le  w r o ­
g o  o d n o s i l i  s ię  d o  r u c h u  z w ią z k o ­
w e g o , m o że  b y ć  o z n a k ą  c h ę c i n a ­
w ią z a n ia  d ia lo g u  ze  z w ią z k o w c a ­
m i.

P rz y łą c z e n ie  s ię  d o  s t r a j k u  o b w a  
r o w a l i  je d n a k  s tu d e n c i p e w n y m i 
w a r u n k a m i — d o m a g a ją  s ię  m . in .  
z a b ra n ia  g ło s u  w  cza s ie  m a n ife s ta  
c j i  p rz e z  d e le g a ta  s tu d e n tó w  i  
m o ż l iw o ś c i w z ię c ia  u d z ia łu  w  p o ­
c h o d z ie  d la  w s z y s tk ic h  p rz e d s ta ­
w ic ie l i  r u c h u  s tu d e n c k ie g o .

0 pokój i współpracę międzynarotiową
Omówienie przemówienia Leonida Breżniewa

(Dokończenie ze s ir. 1)
w a g ę  p r z y w ią z u je  p a r t ia  d o  r o z w i 
j a n ia  zasa d  d e m o k r a ty c z n y c h  w  
z a k ła d a c h  p ra c y .

N a  p o d s ta w ie  a n a l iz y  o g ó ln e g o  
k ie r u n k u  z m ia h ,  ja k ie  za c h o d z ą  w  
r u c h u  r o b o tn ic z y m  i  z w ią z k o w y m , 
L .  B r e ż n ie w  w y r a z i ł  p r z e k o n a n ie , 
że  o b e c n ie  p o w s ta ją  w a r u n k i  
s p r z y ja ją c e  n a w ią z y w a n iu  w s p ó ł­
p r a c y  m ię d z y  r ó ż n y m i n u r ta m i  r u  
c h u  r o b o tn ic z e g o  z a r ó w n o  n a

N o w y  d y re k to r
Scotland Yardu

L O N D Y N  P A P . P rz e d  k i l k u  
d n ia m i 5 2 - le tn i D a v id  M c N e e  o -  
b ją ł  o b o w ią z k i  s ze fa  S c o t la n d  Y a r  
d u . P o p r z e d n i d y r e k to r  S c o t la n d  
Y a rd u ,  s i r  R o b e r t  M a r k ,  p rz e s z e d ł 
n a  e m e ry tu r ę .  N o w y ,  19 s ze f S c o t­
la n d  Y a rd u  k ie r o w a ł  d o ty c h c z a s  
p o l ic ją  w  G la s g o w . Z e  w z g lę d u  
n a  m e to d y  w a lk i  z  p rz e s tę p c z o ś ­
c ią ,  k tó r e  p r z y n io s ły  n ie z w y k le  
p o m y ś ln e  e f e k ty ,  D a v id  M c N e e , 
z y s k a ł so b ie  z a ró w n o  w ś ró d  p rz e ­
s tę p c ó w , j a k  i  p o l ic ja n t ó w  m ia n o  
„ m ło t a ” .

Koncentracja
kapitałów w Szwecji

S Z T O K H O L M  P A P . W  g o s p o d a r ­
ce  s z w e d z k ie j p o s tę p u je  p ro ce s  
k o n c e n t r a c j i  k a p i t a łu  w  rę k a c h  
n ie w ie lk ie j  g r u p y  m o n o p o li .  W ś ró d  
n ic h  n a  p ie rw s z e  m ie js c e  w y s u w a  
s ię  „ im p e r iu m ”  W a ile n b e rg ó w . 
P rz e d s ię b io rs tw a  W a ile n b e rg ó w ,  
w ś ró d  k tó r y c h  są ta k  z w a n e  w  
c ą jy m  ś w ie c ie  k o n c e r n y  ja k :  „ L .  
M . E r ic s s o n ” , „ S K F ” , „ E le c t r o ­
l u x ” , z a t r u d n ia ją  400 ty s . osób.

B r a c ia  B o n b e r r y  z m o n o p o liz o w a ­
l i  p r a w ie  c a ły  p r z e m y s ł w y d a w ­
n ic z y .  w  ic h  rę k a c h  z n a jd u je  s ię  
n a jw ię k s z y  s z w e d z k i k o n c e r n  — 
w y d a w n ic tw o  d z ie n n ik a  „D a g e n s  
N y h e te r ”  a ic h  ro c z n e  o b r o ty  
p r z e k ra c z a ją  s u m ę  2 m ld  k o r o n .  
D u ż e  w p ły w y  w  g o s p o d a rc e  
s z w e d z k ie j u t r z y m u je  k o n c e r n  „ A .  
J u n s o n ” , w  k tó re g o  z a k ła d a c h  za­
t r u d n io n y c h  je s t  p o n a d  28 ty s .  o -  
sób . R o c z n e  o b r o t y  te g o  k o n c e r n u  
p r z e k ra c z a ją  12 m ld  k o r o n .

Kiedy zopoSa się
„tulipan“...

M O S K W A  P A P . W  P u t i la ,  r e jo ­
n o w y m  m ie ś c ie  w  o b w o d z ie  c z e r -  
n o w ic k im ,  n a  U k r a in ie ,  w s z y s c y  
p r z y z w y c z a i l i  s ię  ju ż  d o  t e j  n ie ­
z w y k łe j ,  d e k o r a c y jn e j  la m p y ,  w y ­
k o n a n e j  w  k s z ta łc ie  t u l ip a n a .  L a m  
p a  je s t  u s ta w io n a  n a p r z e c iw  m ie j ­
s c o w e j iz b y  p o r o d o w e j i  z a p a la  
s ię  za  k a ż d y m  ra z e m , g d y  n a  
ś w ia t  p r z y jd z ie  n o w y  o b y w a te l.

W  u b ie g ły m  r o k u  „ t u l i p a n ”  za­
p a la ł  s ię  570 r a z y ,  a o d  p o c z ą tk u  
te g o  r o k u  o b w ie ś c i ł  j u ż  n a r o d z in y  
70 d z ie c i.  P r z y  la m p ie  z a w sze  z n a j 
d u je  s ię  s p o ro  lu d z i,  zw ła s z c z a  
z d e n e r w o w a n y c h  o jc ó w ,  k t ó r z y  z 
n ie c ie r p l iw o ś c ią  o c z e k u ją , k ie d y  
p o n o w n ie  „ t u l i p a n ”  z a p ło n ie .

p ła s z c z y ź n ie  n a r o d o w e j  j a k  i  m ię ­
d z y n a r o d o w e j.

P rz e c h o d z ą c  d o  p o l i t y k i  z a g ra ­
n ic z n e j  s e k r e ta r z  K C  K P Z R  p o d ­
k r e ś l i ł ,  że c a ła  d z ia ła ln o ś ć  K P Z R  
i  p a ń s tw a  ra d z ie c k ie g o  n a  a re n ie  
m ię d z y n a r o d o w e j  o p ie ra  s ię  n a d a l 
n a  p r o g r a m ie  w a lk i  o p o k ó j  i  
w s p ó łp ra c ę  m ię d z y n a ro d o w ą , p r z y ­
ję t y m  p rz e z  X X V  Z ja z d . D o ty c z y  
to  p rz e d e  w s z y s tk im  z a c ie ś n ia n ia  
je d n o ś c i b r a tn ic h  p a ń s tw  s o c ja l i ­
s ty c z n y c h  i  p o g łę b ie n ia  ic h  w s ze ch  
s t r o n n e j  w s p ó łp ra c y .

M ó w c a  o s t rz e g ł,  i i  w  ś w ie c ie  
k a p i ta l is ty c z n y m  is tn ie ją  jeszcze  
w p ły w o w e  k o ła  p o l i ty c z n e  z a in te ­
re s o w a n e  w  z a k łó c a n iu  m ię d z y n a ­
ro d o w e g o  d ia lo g u .  S i ły  te  n ie  ch cą  
s ię  ró w n ie ż  p o g o d z ić  z n ie z a le ż n ą  
p o l i t y k ą  i  p o s tę p o w y m  r o z w o je m  
p a ń s tw  A f r y k i  i  A z j i ,  k tó r e  w y z ­
w o l i ł y  s ię  spo d  u c is k u  k o lo n ia l ­
n e g o . N a jn o w s z y m  p r z y k ła d e m  te ­
g o  je s t  in g e r e n c ja  k r a jó w  N A T O  
w  w e w n ę t r z n y  k o n f l i k t  z b r o jn y  w  
Z a ir z e  o ra z  n o w a  k a m p a n ia  o -  
s z c z e rs tw  p r z e c iw k o  A n g o l i,  a  ta k  
że h a n ie b n e  z b ro d n ie , k tó r y c h  o -  
f ia r a m l  p a d l i  o s ta tn io  p re z y d e n t 
L u d o w e j  R e p u b l ik i  K o n g a  M a r ie n  
N g o u a b i I  p rz e w o d n ic z ą c y  p o s tę ­
p o w e j p a r t i i  s o c ja l is ty c z n e j L ib a ­
n u  K a m a ! D ż u m b la t t .  W ś ró d  o p e ­
r a c j i  p ro w a d z o n y c h  p r z e c iw k o  k r a  
jo n t  s o c ja l is ty c z n y m  m ó w c a  w y ­
m ie n i ł  p r ó b y  o s ła b ie n ia  w s p ó ln o ­
t y  s o c ja l is t y c z n e j,  o s ła b ie n ia  u -  
s t r o ju  s o c ja l is ty c z n e g o . N a s i w r o ­
g o w ie  — p o w ie d z ia ł B r e ż n ie w  — 
za  p o m o c ą  k ła m l iw e j  r e k la m y  
s tw a r z a ją  p o z o ry  „ w e w n ę t r z n e j  o -  
p o z y c j i ”  w  k r a ja c h  s o c ja l is ty c z ­
n y c h  i  p o d n o s i s ię  w rz a w ę  n a  te ­
m a t  tz w . in a c z e j m y ś lą c y c h  i  n a ­
ru s z a n ia  p ra w  c z ło w ie k a  w  k r a ­
ja c h  s o c ja l is ty c z n y c h .

M ó w c a  o ś w ia d c z y ł,  iż  w  Z S R R  
n ie  z a b ra n ia  s ię  „ m y ś le ć  in a c z e j”  
i  c e n i s ię  u z a s a d n io n ą  k r y t y k ę ,  
a le  n ie  m o ż n a  to le r o w a ć  d z ia ła l­
n o ś c i p r z e c iw k o  u s t r o jo w i  s o c ja l i ­
s ty c z n e m u , d z ia ła ln o ś c i a n t y r a ­
d z ie c k ie j ,  n a ru s z a n ia  o b o w ią z u ją ­
c y c h  p ra w  i  — z b r a k u  o p a rc ia  
w  k r a ju  —  z w ra c a n ia  s ię  o p o ­
m o c  d o  im p e r ia l is ty c z n y c h  o ś ro d ­
k ó w  d y w e r s y jn y c h .  W o b e c  ta k ic h  
lu d z i  s to s o w a n e  są i  b ę d ą  ś r o d k i 
p rz e w id z ia n e  p ra w e m .

S e k re ta rz  g e n e r a ln y  K C  K P Z R  
o ś w ia d c z y ł,  że Z S R R  n ie  in g e r u je  
w  s p r a w y  w e w n ę tr z n e  in n y c h  
k r a jó w ,  c h o c ia ż  m a  w ła s n ą  o p in ię  
n a  te m a t  p o rz ą d k ó w  p a n u ją c y c h  
w  ś w ie c ie  im p e r ia l iz m u .  O m a w ia ­
ją c  s to s u n k i ra d z ie c k o - a m e ry k a ń -  
s k ie  p o d k r e ś l i ł ,  że k o n k r e tn y m  i 
z u p e łn ie  r e a ln y m  z a d a n ie m  je s t :

— d a ls z y  p o s tę p  w  k ie r u n k u  w z a ­
je m n e j  r e d u k c j i  z b r o je ń  i  ś c is ły m  
p rz e s trz e g a n iu  za s a d y  w z a je m n o ś c i 
i  je d n a k o w e g o  b e z p ie c z e ń s tw a  
s t r o n ;

—  e w e n tu a ln e  p o d ję c ie  w s p ó l­
n y c h  in i c ja t y w  Z S R R  i  U S A  w 
d z ie d z in ie  z a k a z u  i  l i k w id a c j i  n a j ­
b a r d z ie j  ś m ie rc io n o ś n y c h  ty p ó w  
b r o n i  c h e m ic z n e j i  in n e  p o s u n ię ­
c ia  w s tr z y m u ją c e  w y ś c ig  z b r o je ń  
i  u m a c n ia ją c e  b e z p ie c z e ń s tw o  n a ­
r o d ó w ;

— r o z w i ja n ie  n a  s z e ro k ą  s k a lę  
w z a je m n ie  k o r z y s tn y c h  k o n ta k tó w  
h a n d lo w y c h  i  g o s p o d a rc z y c h  p r z y  
z n ie s ie n iu  p rz e z  U S A  b a r ie r  d y s ­
k r y m in a c y jn y c h ;

—  w re s z c ie  u z g o d n io n e  d z ia ła n ia  
n a s z y c h  k r a jó w  w  c e lu  o s ią g n ię ­
c ia  s p r a w ie d l iw e g o  I  t r w a łe g o  p o ­
k o jo w e g o  u r e g u lo w a n ia  s y tu a c j i  
n a  B l is k im  W s c h o d z ie .

P r z e c iw d z ia ła  d a ls z e j p o p r a w ie  
s to s u n k ó w  ra d z ie c k o - a m e ry k a ń -  
s k ic h  r o z p ę ty w a n ie  o s zcze rcze j 
k a m p a n ii  w o k ó ł  w y m y ś lo n e g o  „z a  
g ro ż e n ia  m il i ta r n e g o ”  ze s t r o n y  
Z S R R  o ra z  p r ó b y  in g e ro w a n ia

p rz e z  U S A  w  w e w n ę trz n e  s p ra w y  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o . In g e r e n c j i  
w  nasze  s p r a w y  w e w n ę trz n e  — 
p o w ie d z ia ł L .  B r e ż n ie w  — n ie  bę ­
d z ie m y  to le r o w a ć  z  n ic z y je j  s t r o ­
n y  i  p o d  ż a d n y m  p re te k s te m . N a  
w ią z u ją c  d o  m a ją c e j w k ró tc e  n a ­
s tą p ić  w iz y ty  w  M o s k w ie  s e k r e ta ­
rz a  s ta n u  U S A , C y ru s a  V a n c e , o- 
ś w ia d c z y ł,  że Z S R R  p ra g n ie , a b y  
s to s u n k i ra d z ie c k o - a m e ry k a ó s k ie  
b y ły  s to s u n k a m i d o b re g o  są s ie d z ­
tw a .

S to s u n k i Z S R R  z k r a ja m i  za ­
c h o d n io e u r o p e js k im i n a  o g ó ł u k ła ­
d a ją  s ię  n ie ź le .  W  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k im  c e n i s ię  to ,  że p r z y w ó d ­
c y  F r a n c j i ,  R F N , W ło c h  i  W . B r y ­
ta n i i  p o p ie ra ją  p o l i t y k ę  o d p rę ż e ­
n ia .  L .  B r e ż n ie w  w y r a z i ł  n a d z ie ję ,  
że je g o  te g o ro c z n e  w iz y ty  w e 
F r a n c j i  i  R F N  d o s ta rc z ą  n o w y c h  
im p u ls ó w  d o  r o z w i ja n ia  s to s u n k ó w  
z  t y m i  k r a ja m i .  M ó w ią c  o  p r z y ­
g o to w a n ia c h  d o  s p o tk a n ia  w  B e l­
g ra d z ie  d a ł  w y ra z  p r a g n ie n iu ,  b y  
o d b y ła  s ię  ta m  k o n s t r u k t y w n a  
d y s k u s ja  m ię d z y  s u w e re n n y m i 
p a r tn e r a m i,  a  g łó w n ą  t re ś c ią  s p o t 
k a n ia  b y ła  t r o s k a  o  p o k ó j  i  bez­
p ie c z e ń s tw o  w  E u ro p ie ,  o r o z w ó j  
w s p ó łp r a c y  m ię d z y  n a ro d a m i.  P o ­
w in n o  s ię  p o d s u m o w a ć  c o  z o s ta ło  
ju ż  z ro b io n e  o ra z  o s ią g n ą ć  p o ro ­
z u m ie n ie  c o  d o  n ie k tó r y c h  k o n ­
k r e tn y c h  za le c e ń  i  p r o p o z y c j i  w  
k w e s t ia c h  d a ls z e j w s p ó łp ra c y .

N a w ią z u ją c  d o  p ro b le m u  b l is k o ­
w s c h o d n ie g o  L .  B re ż n ie w  w y p o ­
w ie d z ia ł s ię  za  w z n o w ie n ie m  o- 
b ra d  k o n fe r e n c j i  g e n e w s k ie j,  nad-
m ie n ia ją c ,  że s p ra w ą  n a jw a ż n ie j ­
szą są o w o c n e  i  s p r a w ie d l iw e  r e ­
z u l t a t y  j e j  o b ra d . P o d s ta w o w ą  te ­
zą d o k u m e n tu  w  t e j  s p ra w ie  p o ­
w in n a  b y ć  n ie d o p u s z c z a ln o ś ć  z d o ­
b y w a n ia  t e r y t o r ió w  d ro g ą  w o jn y ,  
a ta k ż e  p r a w o  w s z y s tk ic h  p a ń s tw  
te g o  r e g io n u  d o  n ie z a w is łe g o  b y tu  
i  b e z p ie c z e ń s tw a , łą c z n ie  z za g w a  
r a u to w a n ie m  p r a w  n a r o d u  P a te s ty  
n y .

N a s tę p n ie  m ó w c a  p r z e d s ta w ił  
do ść  s z c z e g ó ło w o  ra d z ie c k ą  k o n ­
c e p c ję  p o k o jo w e g o  u r e g u lo w a n ia  
s y tu a c j i  n a  B l is k im  W s c h o d z ie , o* 
ś w ia d c z a ją c  m . in . ,  że w y c o fy w a ­
n ie  w o js k  iz ra e ls k ic h  z  o k u p o w a ­
n y c h  te r y t o r ió w  a r a b s k ic h  m o g ło ­
b y  s ię  o d b y w a ć  e ta p a m i n p .  w  
c ią g u  k i l k u  m ie s ię c y .

W a ż n a  i  a k tu a ln a  je s t  s p ra w a  
z a k a z u  w s z e lk ic h  p ró b  z  b r o n ią

Moore przekazał
swą kolekcję narodowi

H E N R Y  M O O R E , je d e n  z n a jw ię k ­
s z y c h  w s p ó łc z e s n y c h  r z e ź b ia rz y , 
p rz e k a z a ł n a r o d o w i c a łą  s w o ją  p r y ­
w a tn ą  k o le k c ję  rz e ź b , g r a f i k  i  m ie ­
d z io ry tó w .  Z d a n ie m  e k s p e r tó w  je j  
w a r to ś ć  p rz e k ra c z a  8 m il io n ó w  fu n ­
tó w . Z n a k o m ity  tw ó r c a  b r y t y j s k i ,  
k t ó r y  n ie d a w n o  u k o ń c z y ł  78 la t ,  o -  
z n a jm i ł ,  że p r a g n ie  ta k ż e  z a ło ż y ć  
fu n d a c ję  sw e g o  im ie n ia  o ra z  m u ­
z e u m  w  r o d z in n y m  m ie ś c ie  C a s tle -  
f o r d

H e n ry  M o o re  b y ł  je d n y m  z  p ie r w  
s z y c h  tw ó r c ó w  r z e ź b y  p rz e s trz e n ­
n e j.  D o  je g o  n a jw ię k s z y c h  i  n a j ­
s ły n n ie js z y c h  d z ie ł te g o  g a tu n k u  n a  
le żą  m . in .  rz e ź b y  z d o b ią c e  s ie d z i­
bę U N E S C O  w  P a ry ż u  i  C e n tr u m  
L in c o ln a  w  N o w y m  J o r k u .  J e s t t a k ­
że a u to re m  w ie lu  z n a n y c h  r y s u n ­
k ó w  i  a k w a re l ,  m . in .  s ły n n e g o  c y ­
k lu  z o k re s u  w o jn y  p r z e d s ta w ia ją ­
ceg o  lu d z i  c h r o n ią c y c h  s ię  w  lo n ­
d y ń s k im  m e tr z e  p o d cza s  n ie m ie c ­
k ic h  n a lo -tó w .
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„Mini-FBI” Białego Domu
A M B A S A D O R E M  U S A  w  R e p u b lic e  

iJ o m in ik a ń s k ie j  b y ł  w ó w c z a s  d o b r y  
z n a jo m y  E h r l ic h m a n a ,  k t ó r y  p o in ­
f o r m o w a ł  B ia ły  D o m  o  e s k a p a d z ie  
D o n a ld a . W te d y  w ła ś n ie  N ix o n  za­
le c i ł  E h r l ic h m a n o w i z a ło ż e n ie  p o d ­
s łu c h u  u  sw e g o  b ra ta .  P o w ie d z ia ł 
te ż , że  n ie  c h c e , ż e b y  s p ra w ą  za ­
j ą ł  s ię  H o o v e r ,  p o n ie w a ż  m o że  to  
p r z e c iw k o  n ie m u  w y k o r z y s ta ć .  
E h r l ic h m a n  m ia ł  z a p y ta ć , c z y  C IA  
z g o d z i s ię  w z ią ć  to  n a  s ie b ie ,  a le  
C IA  o d m ó w iła .  W te d y  p r e z y d e n t  
z a p y ta ł,  k o g o  je g o  p o p r z e d n ik  
J o h n s o n  u ż y w a ł  d o  s p e łn ia n ia  d e ­
l ik a t n y c h  p o le c e ń  w  s p ra w ie  sw e ­
g o  k ło p o t l iw e g o  b r a ta  — S a m a  
H o u s to n a  J o h n s o n a . O t r z y m a ł o d ­
p o w ie d ź , że  r o b i l i  to  p r a c o w n ic y  
t a jn e j  p o l ic j i .  P r e z y d e n t  z a ż ą d a ł 
w ię c ,  a b y  D o n a ld e m  N ix o n e m  za ­
ję ła  s ię  ta jn a  p o l ic ja .  P rz e d s ię w z ię ­
c ie m  p o k ie r o w a ł  J o h n  C a u lf ie ld .

A n th o n y  U la s e w ic z  p r o w a d z i ł  
ró ż n e  t a jn e  o p e ra c je  d la  p re z y d e n ­
ta  N ix o n a  i  d la  B ia łe g o  D o m u  
p rz e z  c z te ry  la ta  p ie rw s z e j k a ­
d e n c j i ;  je g o  b e z p o ś re d n im  z w ie r z ­
c h n ik ie m  b y ł  C a u l f ie ld .  W  c e la c h  
in w ig i la c y jn y c h  p rz e m ie rz y ł  k r a j ,  
p r a c u ją c  w  23 s ta n a c h  U S A . A f e ­
r a  W a te rg a te  i  z w ią z a n a  z  n ią  
p ro c e d u r a  „ im p e a c h m e n t ”  s p r a w i-

ł y ,  że  d o ty c h c z a s  n ie  p r z y j r z a n o  
s ię  b l iż e j  d z ia ła ln o ś c i C a u l f ie ld a  i  
U la s e w ic z a . O b a j s łu ż y l i  ja k o  t a j ­
n a  p o l ic ja  p r e z y d e n ta  n a  d łu g o  
p rz e d  ty m ,  z a n im  „ h y d r a u l i c y ”  
p r z e k s z ta łc i l i  s ię  w e  w ła m y w a c z y  
d o  k w a te r y  d e m o k r a tó w  w  h o te lu  
W a te rg a te .

PO LIC JA  polityczna, operują 
ca w  sposób ta jn y  i  podlegają­
ca B iałem u Domowi, była uży­
wana przeciwko politycznym  
przeciw nikom . Ulasewicz by ł 
opłacany z pieniędzy pozosta­
łych z funduszu na kampanią 
Nixona, ale C aulfie łd  pobierał 
pensję w  B ia łym  Domu, a więc 
do pewnego stopnia opłacany 
b y ł przez am erykańskich podat 
ników . Co więcej — Caulfie ld  
mógł porozumiewać się z inny 
m i agencjami rządu federalne­
go — z FB I, C IA , IRS, NSA 
itp . Można więc powiedzieć, że 
adm in istracja Nixo.na, używała 
swej politycznej potęgi przeciw

ko politycznym  oponentom. Bia 
ły  Dom prow adził Am erykę w 
groźnym  k ie run ku  systemu to­
talitarnego, systemu, w którym  
władza utożsamia się z pań­
stwem.

*  » •
W Ł A M A N IA

W  P IĄ T Y M  ro z d z ia le  s w e j k s ią ż k i 
„ A m e r y k a ń s k ie  p a ń s tw o  p o l ic y jn e ”  
D a v id  W is e  p is z e  o  l ic z n y c h  w ła ­
m a n ia c h  a g e n tó w  F B I  d o  m ie s z k a ń  
p r y w a t n y c h ,  d o  b iu r  i  m is j i  z a g ra ­
n ic z n y c h .  W ła m a n ia  s łu ż y ły  d w o ja ­
k im  c e lo m : z a k ła d a n iu  a p a r a tó w  
p o d s łu c h o w y c h ,  b ą d ź  k ra d z ie ż y  d o ­
k u m e n tó w .

O to  s tre s z c z e n ie  r o z d z ia łu :
A N N IE  F IELD S — długolet­

n ia gospodyni Edgara J. Hoove- 
ra, m iała 1 października 1969 r. 
pełne ręce roboty; przygotowy­
wała obiad dla specjalnego go­
ścia, którego zaprosił je j chle­
bodawca. Gościem był prezy­
dent USA Richard Nixon. „N ew  
Y o rk  Times”  poświęcił temu

wydarzeniu jedynie pro toko la r­
ną notatkę, donosząc, że prezy­
dent p rzybył „na  pryw atny 
obiad i  na tow arzyski wieczór”  
do dyrektora  Federalnego B iura  
Śledczego (FBI).

W  „tow arzysk im  wieczorze” 
uczestniczył także m in is ter 
sprawiedliwości John M itche ll i 
doradca prezydenta John E h rli­
chman. Hoover m ia ł już w ów ­
czas 74 lata.

Tematem w ielogodzinnej po­
gawędki — ja k  zeznawał póź­
n ie j Ehrlichm an — b y ły  „rzą ­
dowe w łam ania” . Hoover raczył 
swych gości licznym i opowiada­
n iam i o insta lowaniu aparatów 
podsłuchowych, o eskapadach, 
przy k tórych włos jeży ł się na 
głowie, o wyczynach, przypo­
m inających najbardzie j fascy­
nujące krym ina lne  powieści.

(Ciąg dalszy nastąpi)

ją d ro w ą .  N a s tą p i to  t y l k o  w ó w ­
czas , g d y  s y g n a ta r iu s z a m i u k ła d u  
s ta n ą  s ię  w s z y s tk ie  p a ń s tw a  n u ­
k le a rn e .

M ó w c a  p r z y p o m n ia ł p ro p o z y c je  
k r a jó w  U k ła d u  W a rs z a w s k ie g o  
p r z e w id u ją c e  z o b o w ią z a n ie  w s z y s t 
k ic h  p a ń s tw - u c z e s tn ik ó w  K B W E , 
że ż a d n e  z n ic h  n ie  u ż y je  p ie r w ­
sze b r o n i  ją d r o w e j  p r z e c iw k o  d r u  
g ie m t i.  Z S R R  o p o w ie d z ia ł s ię  za 
z a k a z e m  i  z n is z c z e n ie m  b r o n i  j ą ­
d r o w y c h  z a ró w n o  w ó w c z a s  g d y  n a  
b r o ń  tę  m ia ły  m o n o p o l U S A , ja k  
i  o b e c n ie , g d y  m ię d z y  Z S R R  i  
U S A  is tn ie je  r ó w n o w a g a  p o tę g i 
n u k le a r n e j .

M ó w c a  o ś w ia d c z y ł,  iż  Z S R R  g o ­
tó w  je s t  d o  czasu  o s ią g n ię c ia  p o ­
r o z u m ie n ia  w  s p r a w ie  r e d u k c j i  s i l  
z b r o jn y c h  i  z b r o je ń  w  E u ro p ie  
ś r o d k o w e j n ie  z w ię k s z a ć  lic z e b n o ś ­
c i  s w y c h  w o js k  w  ty m  re jo n ie  
p o d  w a r u n k ie m ,  że s i ły  N A T O  ta k  
że n ie  b ę d ą  ta m  w z ra s ta ć .

Poprawka Byrda
anulowana

W A S Z Y N G T O N  P A P . P r e z y d e n t 
J im m y  C a r te r  p o d p is a ł u s ta w ę  
a n u lu ją c ą  tz w . p o p r a w k ę  B y r d a .  
D a tu ją c a  s ię  z 1971 r .  p o p ra w k a  
s ta n o w iła  d la  U S A  p r e te k s t  do  
im p o r tu  r u d y  c h r o m u  z  R o d e z ji,  
w b r e w  s a n k c jo m  g o s p o d a rc z y m  
O N Z  w y m ie rz o n y m  p r z e c iw k o  r e ­
ż im o w i la n a  S m ith a .

Z d a n ie m  o b s e r w a to r ó w  to  p o su ­
n ię c ie  w ła d z  a m e ry k a ń s k ic h  s ta ­
n o w i m a n e w r  ta k ty c z n y ,  m a ją c y  
u m o c n ić  w p ły w y  U S A  n a  C z a r­
n y m  L ą d z ie . S ta n y  Z je d n o c z o n e  bo ­
w ie m  z a p e w n i ły  j u ż  s o b ie  za p a s y  
c h r o m u  n a  20 la t .

Delon produkuje... 
m e b l e

W  P A R Y Ż U  o d b y ła  s ię  p ra p r e m ie ­
r a  f i lm u  „ L e  G a n g ” , k tó re g o  p ro ­
d u c e n te m  je s t  A la in  D e lo n  i  w  k tó ­
r y m  z a ra z e m  o d tw a rz a  g łó w n ą  r o lę .
— K in o  p o w in n o  p rz y n o s ić  z y s k  •— 
m ó w i D e lo n .

D a w n y  c z e la d n ik  rz e ź n ic z y , ż o ł­
n ie rz  i  k e ln e r  w ie  d o b rz e  c o  m ó w i.  
M a  ju ż  za s o b ą  55 f i lm ó w ,  k i l k a
— w  p r o je k c ie .  — L u b ię  w y g o d ę  —  
z w ie rz a  s ię . N a b y ł  a k c je  f a b r y k i  sa­
m o lo tó w ,  k u p u je  k o n ie  i  o b ra z y , 
p r o d u k u je  — ty m  ra z e m  m e b le . —  
W  p ra s ie  c z y ta m  t y l k o  to  co  p is z ą  
o p r e m ie ra c h  i  p r z e d s ta w ie n ia c h , 
w ię c e j  n ic  — m ó w i.  —  P o l i t y k a .  
N u d n a ,  w ię c e j  n ic  n ie  m o g ę  n a  te n  
te m a t  p o w ie d z ie ć ...

Dziewczyna na piasku. 
(CAF—Camera Press)

Przestępczość
w Berlinie Zachodnim

B E R L IN  Z A C H O D N I P A P . W  
r o k u  u b ie g ły m  s tw ie r d z o n o  z n a cz ­
n y  w z ro s t  p rz e s tę p c z o ś c i w  B e r l i ­
n ie  Z a c h o d n im . Z  d a n y c h  p o l i c j i  
k r y m in a ln e j  w y n ik a ,  że  w  1976 r .  
w  m ie ś c ie  t y m  p o p e łn io n o  o g ó łe m  
198 841 p rz e s tę p s tw , a w ię c  o  3,8 
p ro c . w ię c e j n iż  r o k  w c z e ś n ie j.  
S z c z e g ó ln ie  d u ż y  je s t  o d s e te k  p rz a  
s tę p s tw  p o p e łn io n y c h  p rz e z  m ło d o ­
c ia n y c h .  D o ty c z y  to  zw ła s z c z a  r a ­
b u n k ó w  1 k r a d z ie ż y .  27,1 p ro c . po  
d e jr z a n y c h  o c z y n y  k a r a ln e  n ie  
m ia ło  u k o ń c z o n y c h  21 la t .
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i  W m m m m

ROŻNE są sposoby transpor­
towania m ilusińskich. Można 
tradycy jn ie  wózkiem, można 
nieść na ręku, to ostatnie w y ­
maga nie lada kondycji. W y­
godnie jest dźwigać słodki cię­
żar na plecach w  specjalnych 
nosidełkach. M aluchowi chyba 
ten sposób transportu nie przy 
pad ł do gustu, co widać Po 
painie,

(CAF — Rybczyński)

Klub „Cracovia"
w Australii

J E S T  n a js ta rs z ą  p o ls k ą  o rg a n iz a ­
c ją  d z ia ła ją c ą  n a  te re n ie  A u s t r a ­
l i i  z a c h o d n ie j.  W  1975 r .  o b c h o d z i ł  

.25 r o c z n ic ę  sw e g o  is tn ie n ia .  Z  o k a ­
z ji ju b i le u s z u  c z ło n k o w ie  k lu b u  
z p re z e s e m  J a n u s z e m  S m e n d ą  na  

.c z e le  o p r a c o w a li  p u b l ik a c ję  p n .

s to r ię  o r g a n iz a c j i,  a le  r ó w n ie ż  b o ­
g a te  d z ie je  6 t y s ię c y  P o la k ó w  za ­
m ie s z k u ją c y c h  te  te re n y .

Z  b ie g ie m  cza su  p r z e k s z ta łc i ła  s ię  
w  c e n tr u m  s z e rz e n ia  p o ls k ie j  k u l ­
t u r y  i  t r a d y c j i .  O b e c n ie  l ic z y  400 
c z ło n k ó w  i  170 c z y n n y c h  s p o r to w ­
c ó w . P o s ia d a  w ła s n y  lo k a l  k lu b o -  

,w y  o ra z  d o m , w  k t ó r y m  m ie s z k a ją  
z a p ra s z a n i g o śc ie  z P o ls k i b a w ią c y  
s  w iz y tą  w  A u s t r a l i i .

Trójkołowy 
’ „Phantom“

T E N  o r y g in a ln y  w ó z  s p o r to ­
w y  w y s ta w io n y  n a  te g o ro c z ­
n y m  s a lo n ie  s a m o c h o d o w y m  w  
C h ic a g o  je s t. . .  t r ó jk o ło w c e m  z 
m o to c y k lo w y m  s i ln ik ie m  H o n ­
dy o p o je m n o ś c i i  OM c c m .N a d  
w o z ie  w y k o n a n e  z w łó k n a  
s z k la n e g o  m a  d łu g o ś ć  420 cm . 
P r o d u k c ja  ro z p o c z n ie  s ię  w  c lą  
gu n a jb l iż s z y c h  m ie s ię c y  i  n ie  
p rz e k ro c z y  w  ty m  r o k u  l ic z b y  
k i lk u d z ie s ię c iu  s z tu k , p r z y  c e ­
n ie  aż 15 000 d o la r ó w .

(C A F  —  U  P D

Co nowego dyrektorze?

Powiększanie portu
OD DŁUŻSZEGO już czasu ufarło się przekonanie, że port szcze­

ciński ma ograniczone możliwości rozwoju, zaś Świnoujście, które 
jeszcze nie tak dawno było tylko jego awanportem, przejmie 
wkrótce w naszym zespole funkcję wiodącą. Czy panowie podziela­
ją ten pogląd? — z tym pytaniem zwracamy się do dyrektora na­
czelnego Biura Projektów Budownit
na Rubinowicza i generalnego 
mgr mż. Jerzego Mossura.

nictwa Morskiego mgr inż. Maria- 
projektanta portu szczecińskiego

■ WPROST przeciwnie: na- ramy się wytrącić z rąk argu-
szym zdaniem ograniczone możli­
wości ma właśnie Świnoujście. 
Po wybudowaniu baz przeładun­
kowych: surowców chemicznych, 
węglowej, radowej i zbożowej 
wyczerpią się w zasadzie rezerwy 
terenowe portu nad Świną. W 
Szczecinie natomiast jest wiele 
wolnych obszarów, chociażby na 
przykład Ostrów Grabowski. Los 
tej wyspy jest już przesądzony; 
być może jeszcze w obecnym 
dziesięcioleciu słonie się ona no­
woczesną bazą kontenerową. Po-

menty tym, którzy ten pogląd lan­
sują — pokazujemy perspektywę 
naszej części zespołu.

— KONCEPCJE szczecińskich 
projektantów zaczynają nabierać 
powoli realnych kształtów, czego 
dowodem — rozpoczęte prace na 
Ostrowiu Grabowskim...

— RZECZYWIŚCIE — i to na-
wet dość szybko. W roku 1973 o- technologii przeładunkowych
nrnrAiL'nlttmii nn 7Íarania 511 .«t» ; ...pracowaliśmy, na zlecenie SUM-u 
specjalne studium, w którym po 
raz pierwszy zwróciliśmy uwagę 

tereny rezerwowe. Najwięcej

obejmuje budowę licznych maga­
zynów, specjalistycznych nabrzeży 
dla semikontenerowców, kontene­
rowców, barkowców typu LASH 
oraz statków przywożących drob­
nicę ciężką. Łącznie obsługiwać 
się będzie tutaj 5—5,5 młn ton 
towarów i dopiero wówczas port 
przekaże niektóre nabrzeża dzi­
siejszego Rejonu Przeładunku 
Drobnicy — rybołówstwu.

NA WYSPĘ wieść będą drogi 
kołowe i szynowe, chcemy włą­
czyć ją w sieć autostrady ber­
lińskiej, by w ten sposób baza 
zyskała połączenie z Europą za­
chodnią. Ostrów Grabowski pro­
jektowany jest z myślą o wprowa­
dzeniu tu najnowocześniejszych 

■ ' sto-

toku pojemników nie da się już miejsca poświęciliśmy przy tym 
zatrzymać, a przystosowane do drobnicy. Z roku na rok rosną 
ich obsługi Nabrzeże Czechosło- przeładunki tych towarów, portowi

sowanych obecnie i w przyszłości 
na świecie.

Rozmawiała: 
Anna WłĘCKOWSKA-MACHAY

wackie jest tytko tymczasowym 
rozwiązaniem i na dłuższą metę 
nie zda egzaminu. Na Ostrowiu 
przeładowywać się będzie zresz­
tą nie tylko kontenery, ale i drob­
nicę konwencjonalną, która za­
czyna się nie mieścić na nabrze­
żach naszego portu.

— JAKIE jeszcze tereny mogą 
w przyszłości służyć 
portu?

— NAPRZECIW Nabrzeża „Par- 
nica" Jest kolejna „dziewicza" 
jeszcze wyspa — Ostrów Mieleń- 
ski, zaś vis a vis Wałów Chro­
brego — Bielawa. Uważamy, że 
na łej pierwszej powinna się roz­
budować Stocznia Remontowa 
„Parnica", bowiem zakład ten za­
czyna powoli się dusić na zaj­
mowanym od lał skrawku terenu. 
Można tu także zlokalizować war­
sztaty naprawcze ZPS. W noszych 
projektach widzimy zatem Ostrów 
Mieleński jako wielkie zaplecze 
remontowe portu, a także nową 
stocznię. Doskonały to przecież 
teren do rozwoju przemysłu przy­
godowego i usług naprawczych. 
Z  kolei Bielawa — nosze oczko 
w głowie — ma szansę, by stać 
się w przyszłości centrum szcze­
cińskiej żeglugi promowej. Wbrew 
wielu opiniom twierdzimy, że no­
sze miasto powinno zyskać ta­
kie połączenia z najbliższymi są­
siadami bałtyckimi, a Bielawa — 
to znakomite miejsce na wybudo-

nie przybywa natomiast nowych 
miejsc jej obsługi. Doszliśmy za­
tem do wniosku, że nabrzeża 
konwencjonalne, np. Radzieckie, 
Greckie czy Albańskie nie nadają 
się do wprowadzenia nowych tech 
nologii przeładunkowych, trzeba 
by bowiem było zmieniać całą

.......... ich infrastrukturę. Tego rodzaju
rozwojowi obiekty mogą służyć rybołówstwu, 

więc w perspektywie trzeba je 
przekazać PPDiUR „Gryf". Ałe 
obsługę drobnicy musi przejąć 
nowa baza na Ostrowiu Grabow­
skim.

Od tego czasu minęły zaledwie 
cztery lata i wszystko wskazuje 
na to, że w roku przyszłym roz­
poczną się na wyspie robofy bu­
dowlane, do których tok port, jak 
i my chcemy być jak najlepiej 
przygotowani. W drugiej połowie 
br. wyspa zacznie się łączyć z 
lądem — ze składowanego tu 
urobku z dna toru wodnego po­
wstanie specjalna grobla. Zresztą 
od wielu lat Ostrów Grabowski 
jest polem refulacyjnym, czyli nie­
jako w sposób bezinwestycyjny 
przygotowano wyspę do budowy 
bazy. Dodajmy, że koncepcja 
uzdatnienia jej urobkiem powstała 
w naszym biurze, dzięki czemu o 
połowę zmniejszą się koszty przed 
sięwzięcia.

— JAKIE stołki i towary obsłu­
giwane będą w nowej bazie?

— NOWY port drobnicowy po-
wonie zaplecza hotelowo-tury- wstawać będzie etapami. Najpierw 
stycznego wraz z przystanią i więc grobla, której krawędź sta-
dworcem promowym. 

Oczywiście, takich
me
dla

się jednocześnie nabrzeżem 
statków typu ro-ro i konie-

jest znacznie więcej, wspomnijmy nerowców oraz całe związone 
więc choćby o porcie polickim, tym zaplecze. Przewiduje się, że
bowiem prędzej czy później kom­
binat chemiczny musi eksploato­
wać własną bazę surowców i wy­
robów gotowych. A zatem: nie­
prawdą jest, ie  Szczecin nie ma

będzie tu można przeładowywać 
rocznie 400 tys. łon drobnicy skon 
teneryzowanej. Oczywiście, nieza­
leżnie od tego pojemniki obsłu­
giwane będą również na Nabrze-

już możliwości rozwojowych. Sła- żu Czechosłowackim. Kolejny etap

Pomagamy
młodym małżeństwom
IL E  jest w po lick im  kom bi­

nacie m łodych małżeństw? Z 
pewnością dużo, bo sama zało­
ga jest przecież młoda. W iele z 
nich skorzystało już z szansy, 
ja ką  państwo stworzyło m ło-

stw ierdzić chociażby ty lko  na 
podstawie rozmowy w  dziale 
socjalnym kombinatu. Do po­
dania należy bowiem dołączyć 
zaświadczenie, że drugi ze 
współmałżonków nie korzysta z

dym  małżeństwom, udzielając pomocy pieniężnej w  swoim za- 
im  bezgotówkowego kredytu  kładzie. N ie zdarzyło się jesz- 
PKO lub SOP na wyposażenie cze, by w  przypadku tych 32 
mieszkań. W iele polickich m a ł- małżeństw inmy zakład stw ie r- 
żeństw skorzystało już z ko le j-  dził, iż może je j udzielić. Po- 
nego przepisu o bezzwrotnej lice mogą służyć tu  doświad- 
pomocy pieniężnej ze środków czeniem i dobrym  przykładem, 
zakładowego funduszu socjalne­
go. Może ją  uzyskać pracownik,
którego rodzina otrzym ała ' tu r '
wspomniany już bezgotówkowy 
kredy t z PKO lub SOP, jeżeli 
zatrudniony jest w  zakładzie 
¡nie m niej n iż trzy la ta, w yróż­
nia się w pracy zawodowej i  
społecznej, a dochody uzyski­
wane przez obydwoje małżon­
ków  nie przekraczają 1 800 zł 
miesięcznie na członka rodziny.
Przy tym  ogólna kwota pomo­
cy pieniężnej nie może prze­
kraczać 40 proc. zaciągniętego 
kredytu.

Z A K Ł A D Y  Chemiczne w  Po­
licach w ydatkow ały już na ten 
cel około 300 tys. zł. Z  pomo­
cy skorzystały 32 małżeństwa.
Przeglądając lis ty , s tw ie rdz iliś ­
m y, że są to kw o ty  wcale nie­
małe — przeważnie powyżej 10 
tysięcy, najwyższa zaś wynosiła 
17 tys.

K ie ru jąc  się ogólnymi prze­
pisami, ustalono w zakładzie 
regulam in wewnętrzny wyso­
kości udzielanej pomocy pie­
niężnej. I  tak np. 40 proc. w y ­
sokości zaciągniętego kredytu 
otrzym uje pracownik, którego 
dochody na członka rodziny nie 
przekraczają 1 350 zł, 35 proc. 
przy dochodach 1 350— 1 450 zł 
,na członka rodziny itd. Każde 
podanie op in iu je  k ie row n ik  w y ­
działu, dz ia ł kadr, rachuba, Za­
rząd Zakładowy ZSMP. T ra ­
f ia  ono następnie do dzia łu  soc­
jalnego, gdzie ustala się wyso­
kość dopłaty.

Nie by ło  dotychczas podań 
załatw ionych odmownie. W  Po­
licach bardzo poważnie trak tu je  
się sprawę pomocy m łodym 
małżeństwom, w n ik liw ie  rozpa­
tru je  się każdy wniosek.

Nie wszystkie jednak zakła-

T a try  w  m arcowym słońcu.
(CAF—Momot)

Wulkaniczny materiał 
budowlany

IM IT U J Ą C  w a r u n k i  p a n u ją c e  w e  
w n ę tr z u  w u lk a n u ,  z a c h o d n io n ie -  
m ie c c y  s p e c ja l iś c i w y p r o d u k o w a l i  
s z tu c z n y  k a m ie ń ,  k t ó r y  m o ż e  s ta ć  
s ię  r e w e la c y jn y m  m a te r ia łe m  b u ­
d o w la n y m . K a m ie ń  n a z w a n y  z y -  
ta n e m  je s t  p o r o w a ty ,  o g r o m n ie  e -  
la s ty c z n y  i  w y t r z y m a ły ,  a  ta k ż e  
o d p o r n y  n a  w ilg o ć .  J e s t p r z y  ty m  
p ię c io k r o tn ie  lż e js z y  o d  z b ro jo n e g o  
b e to n u .

W  o k o l ic a c h  B r u n s z w ik u  jeszcze 
t e j  w io s n y  z o s ta n ie  u ru c h o m io n a  
fa b r y k a  w y tw a r z a ją c a  z y ta n  n a  s ka  
lę  p rz e m y s ło w ą . Z a s to s o w a n a  w  
m ie j te c h n o lo g ia  je s t  w ie r n ą  k o p ią  
p ro c e s ó w  w u lk a n ic z n y c h .  -W ła d ze  
B r u n s z w ik u  o ś w ia d c z y ły ,  że ju ż  w  
p rz y s z ły m  r o k u  fa b r y k a  b ę d z ie  
p r o d u k o w a ć  50 ty s . m e t r ó w  sześć, 
s ta ra n n ie  w y k o ń c z o n y c h , z y ta n o -  
w y c h  b lo k ó w .

S u ro w c e m  d o  p r o d u k c j i  z y ta rn u  
je s t  z w y k ła  ż ó łta  g l in a .  P o  d o k ła d ­
n y m  z m ie le n iu  b ę d z ie  o n a  p o d d a ­
w a n a  d z ia ła n iu  o g ro m n e g o  c iś n ie ­
n ia  i  w y s o k ie j  t e m p e r a t u r y  1 f o r ­
m o w a n a  w  b lo k i .  Ż ó łtą  g l in ę  m o ż ­
n a  —  ja k  tw ie r d z ą  fa c h o w c y  —  za ­
s tą p ić  g l in ą  c z e rw o n ą , lesse m , łu p ­
k a m i i t p .  (P A P )

Gdyby madame de Pompadour kroiła kiełbasę...

Panie n ie d a d z ą
(chyba) się zwariować!

rORESPONDENT „J o u r-  i  un ifikac ja  stroju, jaka ogar- 
[ n-1 des Luksus und der jię ła  św iat od połowy X X  w.

Moden”  — pierwszego te 
go typu  europejskiego czasopis 
ma o zasięgu m iędzynarodo­
wym  — pisał w  1786 roku: 
D la oka znawcy istn ie je fiz jo -

wraz z manią np. „b lue  jeans" 
sprawiła, że dżinsy zakrólowa- 
ły  obecnie wszechwładnie. Nie

w ą tp liw ie  dobrze sytuowaną, 
niezależną, bo przecież nie tę, 
któ ra  się stale spieszy, tłoczy 
w  metrze, autobusach, zajęta 
jest sprawunkam i, przyrządza-

są to już wpraw dzie postrzępio niem  posiłków, * sprzątaniem 
ne, połatane spodnie, k tóre on- dla k tó re j doba ma zawsze za

nornika s tro ju , któ ra  daje być giś nos ili p raw dziw i kowboje, mało godzin. Propozycje Saint- 
może pewniejsze k ry te r ia  cha­
rakte ru , obyczajów, sposobu 
myślenia i  postępowania czło­
w ieka niż kszta łty jego czoła, 
nosa, tw arzy czy podbródka,
jakże często przecież mające __  _____ , ____ „ ...p r .
znamiona przypadkowe. Tak sów w ró c ili do domów, a b ru - 
np. kapelusz, a więc jego fo r-  dy oddali do p ra ln i. Abnegacja 
ma, sposób wkładania, noszenia i  n iech lu js tw o zostały z pogar-

potem — już ty lko  f ilm o w i, a Laureata m ają charakter e lita r 
jeszcze później g rupy h ipp i- ny, niefunkcjona lny, a przy 
sów protestujących przeciw - tym  — są piekie ln ie drogie, 
ko... któż zresztą w ie przeciw  .  modv _  p ,
C2emu protestowali h ippisi? c  rd i^  f f  oddali! sfe w  Drzy- 

jakzc często przecież mające Bunt ucichł, przywódcy h ip p i-  , ., krainę ^ fan tas tyk i
Tak sów w ró c ili rU dr.m.W a h rn - S*10S?' „  W . ,m<V

S zy je ’ swoje kostiumowe w i­
zje w  przeświadczeniu, że słu­
ży dobrze figurze ludzkiej... 
X X I  w ieku.i trzym ania, jest często zw ier­

ciadłem um ysłu tego, k tó ry  go 
używa” . To spostrzeżenie poczy 
nione niemal 200 la t temu za­
chowało swoją aktualność ja k  

znane porzekadło: „U b ió r 
prawdę ci pow ie". Każda epo­
ka zresztą m iała własnego a r- 
b itra  elegancji, k tó ry  nadawał ncSSacicit 
ton w salonach i na u licy, choć p --
każdy jednocześnie „przec ię t-

dą odrzucone, a b łękitne far- 
m erk i to obecnie... ozdoba. Nie 
ty lko  szczupłej sylw etki.

Skłonność do wyróżniania się 
w  tłum ie  nie zanikła w  człowie 
ku. Rozumieją to domy mody, 
ale czy propozycje ich są za­
wsze rozsądne? Zwłaszcza tych 

ekstrawagancję 
wszelką cenę. Jakie więc 

tendencje przeważają w  modzie
kamizelkę do... zawartości włas 
nej sakiewki, w  m yśl kolejnej 
zasady, iż „ ta k  kraw iec kra je  
ja k  mu m ateria łu staje” .

Standaryzacja, uniform izacja

ofertą nowożytnego 
Yves S a in t-Lauren-

Nowa „Za$tava“
NOW Y model „Zastavy”  

przygotowują do seryjnej pro­
d u kc ji jugosłow iańskie zakłady 
„C rvena Zastava”  w  K ragu jew  
cu w  kooperacji z w łoskim  
„F ia tem ” . M odel otrzyma ozna­
czenie symbolem licabowym 
102, a jego wyróżniającą s<ię ce 
chą będzie niskie zużycie pa li­
wa. P rodukcja ruszy za 2 la ta; 
je j wielkość plamowana jest na 
50 tys. sztuk rocznie.

-----1

Mieszkaniowe Eldorado 
-  ciągle za horyzontem
N IC  n ie  Jest d z iś  ta k  w  m o -  p a d k u  m a te r ia łó w  ś c ie n n y c h  n a w e t  w e g o . M o ż n a  je g o  n ie c h ę ć  z ro z u -  

d z ie , Jak ła d n e  m ie s z k a n ia , p r o g r a m y  n ie  w y g lą d a ją  ró ż o w o . m ie ć  — c h o d z i o t o w a r y  o d u ż y c h  
A b n e g a c i,  k t ó r z y  p rz e z  c a ły  A le  p o ja w i ł  s ię  Już i  k ło p o t  c a l-  w y m ia ra c h  i  z n a c z n e j czę s to  w a d z e , 
sezo n  no szą  je d e n  „ m u n d u -  k o w ic ie  o d m ie n n y ,  p ie rw s z y  p r z y -  a  s p rz e d a w c y  to  g łó w n ie  k o b ie ty  

rek” , p ła c ą  k a ż d ą  su m ę  za ła d n e  p a d e k  n a d m ia r u :  w  m a g a z y n a c h  z a -  —  a le  n ie  sp o s ó b  u z n a ć  j e j  za u -  
m e b le  i  p o s z u k u ją  ic h  m ie s ią c a m i,  c z y n a ją  za le g a ć  z a p a s y  ta p e t.  s p r a w ie d l iw ie n ie .  W ła ś n ie  o d  re s o r-
R o d z in y  o  s k r o m n y c h  n a w e t  d o -  t u  h a n d lu  o c z e k u je m y ,  a b y  o fe r ta
c h o d a c h  g r u n to w n ie  p r z e ra b ia ją  n o  p r z e m y s łu  m ie s z k a n io w e g o
w o  o t rz y m a n e  m ie s z k a n ia , d o s to -  N IE  L U B IA N E  P R Z E *  w  p e łn i  w y k o r z y s ta n a ,
s o w u ją c  je  d o  s w o ic h  g u s tó w  i  a s p i M E R K U R E G O
r a c j i .  S ta re  d o m y  r e m o n to w a n e  są
p rz e z  w ła ś c ic ie l i  n a  n ie  s p o ty k a n ą  K A Ż D E M U , k t o  k u p o w a ł  ta p e ty ,  
p o p rz e d n io  s k a lę . N a  m ie s z k a n ie  o p o w ie ś c i o  ic h  n a d m ia rz e  m u szą  
n i k t  n ie  ż a łu je  p ie n ię d z y . W  re z u l-  w y d a w a ć  s ię  k ie p s k im  ż a r te m . T rz e  
ta c ie  m a te r ia ły  b u d o w la n e  i  w s z e l-  b a  p rz e jś ć  czase m  c a łe  m ia s to , ż e b y  
k ie  w y r o b y  s łu ż ą c e  w y p o s a ż e n iu  z n a le ź ć  ła d n y

zo s ta ła

'P R Z E M Y S Ł  N IE  Z N A N Y

___________ _ w  P R Z E C IW IE Ń S T W IE  d o  in n y c h
w z ó r  ł  w y m a r z o n y  to w a r ó w  r y n k o w y c h ,  o  k tó r y c h  czę- 

d o m ó w ’  n a le ż ą  d o ^  n a jb a rd z ie j  p o -  k o lo r .  K r a jo w y  p rz e m y s ł o f e r u je  s to  d u ż o  w ie m y  jeszcze  p rz e d  p o ­
s z u k iw a n y c h  to w a r ó w  r y n k o w y c h ,  o b e c n ie  75 w z o r ó w  ta p e t ;  k o n ia  z  ja w ie n ie m  s ię  ic h  w  s p rz e d a ż y , u -  
D la  p r z e m y s łu  i  h a n d lu  m o d a  n a  rz ę d e m  te m u ,  k to  w id z ia ł  je  w s z y -  rz ą d z e n ia  1 m a te r ia ły  d o  w y k o ń c z a -  
ła d n e  m ie s z k a n ia  -  t y m  c e n n ie j -  s tk ie  w  je d n y m  s k le p ie . O d p o w ie d -  m a  m ie s z k a ń  w c h o d z ą  d o  s k le p ó w  
sza, że n ie p r z e m ija ją c a  -  p o w in -  n ie  k le je  trz e b a  n a  o g ó ł k u p o w a ć  bez ro z g ło s u , rz e c  m o ż n a  c h y łk ie m ,  
n a  b y ć  p r a w d z iw ą  ż y łą  z ło ta .  g d z ie  in d z ie j ,  bo  to  in n a  b ra n ż a . W  c ią g u  o s ta tn ic h  k i l k u  la t  b u ­

d o w n ic tw o  w z b o g a c i ło  s ię  o p o n a d  
W y r o b y  p r z e m y s łu  m ie s z k a n io w e -  200 n o w y c h  w y ro b ó w , w ie le  z n ic h  

C O  O F E R U J E  P R Z E M Y S Ł ?  g o  w y ra ź n ie  n ie  c ieszą  s ię  w z g lę -  je s t  je d n a k  n ie  z n a n y c h  n a w e t  p rz e d  
d a rn i M e rk u re g o . P o d o b n ie  z re s z tą  s ię b io r s tw o m  w z n o s z ą c y m  d o m y . 
j a k  i  p o d s ta w o w e  m a te r ia ły  b u d o -

W Y P A D A  za czą ć  od  m a te r ia łó w  w la n e , t r a d y c y jn ie  t r a k to w a n e  po  R e s o rt  b u d o w n ic tw a ,  in i c ja t o r  ty c h
p o d s ta w o w y c h , t r a d y c y jn y c h ,  d o -  m a c o s z e m u , s p rz e d a w a n e  w  k l i t k a c h  n o w o ś c i,  s ta ra  s ię  r e k la m o w a ć  je
s ta rc z a n y c h  p rz e z  r e s o r t  b u d o w n i-  p o u m ie s z c z a n y c h  w s ty d l iw ie  n a  p e -  n a  w ła s n ą  r ę k ę ,  o r g a n iz u je  o k re s o -  
c tw a . W  ty m  r o k u  re s o r to w a  p r o -  r y fe r ia c h  m ia s t.  w e  p rz e g lą d y  i  s ta łe  w y s ta w y .  E k s -
d u k c ja  b ę d z ie  m ia ła  w a r to ś ć  102 p o z y c je  ta k ie  z w ie d z a ją  je d n a k
m ld  z ł,  z czeg o  n a  r y n e k  t r a f ią  w y -  N a  s p o tk a n iu  z d z ie n n ik a r z a m i g łó w n ie  fa c h o w c y ;  k l i e n c i  z u l ic y
r o b y  za 26,4 m ld  z ł. O zn a cza  to  p r z e d s ta w ic ie l r e s o r tu  h a n d lu  w i -  in te r e s u ją  s ię  t y m ,  co  t r a f ia  do  
z w ię k s z e n ie  d o s ta w  r y n k o w y c h ,  w  d z ia ł t y lk o  je d n o  w y jś c ie  z  s y tu a -  s k le p ó w . C z y l i  z n ó w  w ra c a m y  do 
p o r ó w n a n iu  z r o k ie m  u b ie g ły m , o c j i :  b u d o w a n ie  s p e c ja ln y c h  s k le p ó w  s p r a w y  s p rz e d a ż y  w y r o b ó w  p rz e -  
21 p ro c . P o d o b n y  w z ro s t  o d n o to w a -  z a jm u ją c y c h  s ię  s p rz e d a ż ą  „ w s z y -  m y s łu  m ie s z k a n io w e g o . H a n d e l n ie  
n o  ta k ż e  w  r o k u  1976. T y m c z a s e m , s tk ie g o  do  m ie s z k a ń ” . Z  z a s trz e ż e - z a p e w n ia  im  ż a d n e j r e k la m y  1 o b ja  
m im o  p ię k n y c h  w s k a ź n ik ó w ,  k u p ie -  n ie m  je d n a k ,  że in w e s to r e m  n ie  b ę -  w ia  z u p e łn y  b r a k  z a in te re s o w a n ia , 
n ie  p o d s ta w o w y c h  m a te r ia łó w  b u -  d z ie  h a n d e l.  A  z a te m  — k to ?  T r u d -  N ie  m o ż n a  je d n a k  l ic z y ć ,  że  ja k o ś  
d o w la n y c h  je s t  w ła ś c iw ie  s p ra w ą  n o  o c z e k iw a ć , ż e b y  b y ł  n im  n p . ta m  b ę d z ie ; p r z y k ła d  ta p e t  z a p o w ia  
c o ra z  tr u d n ie js z ą .  R ze cz  w  t y m ,  że r e s o r t  c h e m ii ,  d la  k tó re g o  p r o d u k -  d a  b o w ie m , że k ło p o tó w  b ę d z ie  
p o t r z e b y  ro s n ą  s z y b c ie j n iż  d o s ta -  c ja  n a  p o t r z e b y  b u d o w n ic tw a  Jest c o ra z  w ię c e j.  H a n d e l m u s i d o t r z y -  
w y .  W e d łu g  r e s o r to w y c h  o ce n  za - t y l k o  m a rg in e s e m . N a  p e w n o  d o  m a ć  k r o k u  r o z w o jo w i  p r z e m y s łu  
p o tr z e b o w a n ie  r y n k u  n a  c e m e n t p o - z a jm o w a n ia  s ię  h a n d le m  n ie  je s t  m ie s z k a n io w e g o *  —  w  p r z e c iw n y m  
k r y t e  b y ło  w  r o k u  u b ie g ły m  w  80 ta k ż e  p o w o ła n y  r e s o r t  b u d o w n ic tw a ,  r a z ie  r e z u lt a t y  ro z b u d o w y  te g o  p rz e  
p ro c e n ta c h , p o p y t  n a  m a te r ia ły  b o  h a n d e l n ie  w y rę c z y  go  w  z a -  m y s łu  i  p o d ję te g o  w  t y m  c e lu  
ś c ie n n e  —  w  o k o ło  60 p ro c . D e f i -  m ia n  w  ro b o ta c h  b u d o w la n y c h .  w ie lk ie g o  w y s i łk u  in w e s ty c y jn e g o  
c y t  c e m e n tu  p o w in ie n  s ię  w k r ó tc e  m o g ą  b y ć  za p rze p a szczo n e ,
s k o ń c z y ć  d z ię k i  n o w o  u r u c h a m ia -  H a n d e l m u s i p rz e ła m a ć  s w o je  o -

- • — ...... ............—  -— ’—  U rs z u la  S Z Y P E R S K Ady pod ję ły tę formę. Możina to nym wytwórniom, jednak w przy- pory wobec przemysłu mieszkanio-

ray się 
dyktatora 
ta?

D Y K T A T O R Z Y  m o d y  p r o k la m o w a  
i i  n ie d a w n o  ja k o  o b o w ią z u ją c y  
tsew. „ p e a s a n t ło o k ”  ( c h ło p s k a  m a ­
n ie ra )  s u g e ro w a n y  w ła ś n ie  p rz e z  
Y v e s  S a in t - L a u r e n  ta .  M is t r z  p o w ie  
d z ia ł w  w y w ia d z ie ,  że in s p ir o w a ł  
go  o b ra z  V e rm e e ra  „ K o b ie ta  z  p e r  
łą ” . „ Z a w ó j  u p ię ty  n a  g ło w ie  p o ­
s ta c i,  c z a r n y  ż a k ie t  i  r ó ż o w a  s u k ­
n ia ,  n a tc h n ę ły  m n ie  w  k ie r u n k u  
r o m a n ty z m u ” . R o m a n ty z m  te n  — 
to  m n ó s tw o  fa łd  i  fa lb a n e k ,  b u f ia  
s te  r ę k a w y ,  s z e ro k o  r o z k ło s z o w a n e  
s u k n ie  n a  d z ie ń  o ra z  k r e a c je  b a lo ­
w e  w z o ro w a n e  n a  s t r o ja c h  m a d a ­
m e  de  P o m p a d o u r ,  w z g lę d n ie  p rz e  
k a lk o w a n e  z in fa n t e k  V e la z q u e z a .
W s k rz e s z o n e  lu k s u s o w e  t k a n in y  — 
je d w a b ie ,  ta f ta ,  k r e p a ,  s a ty n a , w e l 
w e t  są b o g a to  d ra p o w a n e  w s tą ż ­
k a m i,  f r ę d z la m i,  ta s ie m k a m i,  p a p u z i 
m i  s z a la m i o ra z  k le jn o ta m i .  W s z y s t­
k o  — fe e ry c z n e , p u r p u ro w e ,  s z m a ra g  
d o w o -z ie lo n e , l i l io w e .  S a ln t - L a u r e n t  
m a  4« ła t  i  29 ła t  d o ś w ia d c z e n ia  
z a w o d o w e g o . B y ł  n a jz d o ln ie js z y m  
u c z n ie m  C h r is t ia n a  D ło r a ,  a n a ­
s tę p n ie  w  b a rd z o  m ło d y m  w ie k u  
je g o  p r a w ą  rę k ą .  S z y b k o  s ię  usa­
m o d z ie ln i ł .  W ła ś n ie  o n  w  1967 r o k u
s z e ro k o  o t w o r z y ł  p r z e d  p łc ią  n a -  , , , , ,
d o b n ą  m o ż liw o ś c i u b ie r a n ia  s ię  CZU d y l e m a t u :  a lb o  w łą c z y ć  s ię  
p o  m ę s k u , w  1969 r o k u  p o d k r e ś l i ł  d o  d z ie w ię t n a s t o w ie c z n y c h  w ę -  
s p o r to w ą , s m u k ła  f ig u r ę  p o p u la r -  H r ń w p ,k  J i u r e n t a  a lb o  u -
n y m l  k o m p le ta m i „ S a h a r a " ,  a  w  a r o w e K  » a i- IH  L a u i e n i a  a io o  u  
1976 — o b n a ż y ł k o b ie c ie  p ie rs i  k o -  c z e s t n ic z y ć  w  f u t u r o lo g i c z n y c h  
k ie te r y jn ie  w y z ie r a ją c e  s p o d  p r z e -  J o ta c h  C a r d i n a ,  c z y  t o  z n a c z y ,  
z ro c z y s ty c h  m u ś lin ó w .  U p o w s z e c h -  . c z e k a ć ?  N ie  m a  s o r a w v »
n i l  ta k ż e  f ik u ś n ą  m o d ę  „ r e t r o ”  1 5® m a  C z e s a ć *  m ą  s p r a w y ,  
d o r a d z ił  n ie w ia s to m  „ o d z ie ż - fu n d a  D l a  p r a w d z i w i e  d o b r z e  u b r a -  
m e n t”  p o n a d c z a s o w ą , k tó r a  n ie  n y c h  p a ń  W  d a ls z y m  c ią g u  b ę -  

S . i d &  * 1  O g r y w a ć  c z o ia w a  r o la :
g ły c h  m u  p r a c o w n ik ó w  w y p u s z c z a  „ t w a r z o w o ś ć  —  z a w s z e  p r z e -  
p o d  je g o  z n a k ie m  f i r m o w y m  93 w y  c j e ż  i n d y w id u a l n a  k o l o r y s t y k a ,

Foto: Z. Jodkowski

Jaka więc ma być szykowna 
kobieta 1977 roku? Sto i w  obli

r o b ó w  — od  m y d ła  d o  o k u la r ó w  
p r z e c iw s ło n e c z n y c h  —  Y .S .L . p o ­
c h ło n ię ty  je s t  p is a n ie m  a u to b io g ra  
f i i .

N A  konferencji prasowej w 
Paryżu oświadczył niedawno, 
iż swoją zaskakującą kolekcję 
tw orzy ł w  g łębokiej depresji 
psychicznej. „K ob ie ta  musi pre 
zentować się fan tazyjn ie , po­
wabnie, musi słę nauczyć ja k  
znów (?) być seksowną. Niech 
przebieranie się będzie d la n ie j 
rozryw ką” . Jaką kobietę m ia ł 
na uwadze Sa lnt-Laurent? Nie

funkcjonalność i  . praktyczność 
ubioru, k tó ry  pow inien gwaran 
tować także swobodę ruchów. 
K to  z pro jektantów  spełni te 
w a runk i, będzie mógł liczyć na 
powodzenie u kobiet.

H enryk SUCHAR

Polonijny Klub 
Przemysłowców
O D  R O K U  d z ia ła  w  W ie lk ie j  

B r y t a n i i  P o lo n i jn y  K lu b  P r z e m y ­
s ło w c ó w  i  H a n d lo w c ó w , k tó re g o  
p re ze se m  je s t  w ła ś c ic ie l  f i r m y  a r ­
c h i te k to n ic z n e j  w  L o n d y n ie  A d a m  
S z m ig ie ls k i.  K lu b  z rzesza  56 w y ­
b i t n y c h  p r z e d s ta w ic ie li  z a k ła d ó w  
p r o d u k c y jn y c h ,  p r z e d s ię b io r s tw  i  
in s t y t u c j i ,  k t ó r y c h  ro c z n e  o b r o ty  
s ię g a ją  10 m in  f u n t ó w  s z te r l in -  
g ó w . C z ło n k o w ie  k lu b u  u t r z y m u ją  
k o n ta k t y  g o s p o d a rc z e  z P o ls k ą . 
C h o c ia ż  k lu b  d z ia ła  o d  n ie d a w n a , 
m a  ju ż  n a  s w y m  k o n c ie  s z e re g  u d a  
n y c h  p rz e d s ię w z ię ć . J e g o  c z ło n k o ­
w ie  w z a je m n ie  s o b ie  p o m a g a ją , 
tw o r z ą  k o r p o r a c je  i  p o d e jm u ją  
p rz e d s ię w z ię c ia  n a t u r y  g o s p o d a r ­
c z e j,  k t ó r e  m o g ą  b y ć  p r z y d a tn e  
P o ls c e .

Porady prawne
J A N  U R B A Ń S K I — T a n o w o  P o m .
Z a p y tu je  p a n , czy  oso b ie  z a t r u d n io ­
n e j  p r z y  o m ło c ie  zbo ża  w  g o sp o ­
d a r s tw ie  r o ln ik a  in d y w id u a ln e g o  
p r z y s łu g u je  o d s z k o d o w a n ie  w  z w ią z  
k u  z  w y p a d k ie m  p r z y  p ra c y .

N a  p y ta n ie  to  n a le ż y  o d p o w ie ­
d z ie ć  tw ie rd z ą c o . P r a c o w n ik ,  c h o ć ­
b y  n a w e t  z a t ru d n io n y  c z a so w o  do  
w y k o n a n ia  o k re ś lo n e j p r a c y ,  m a  
p r a w o  d o  o d s z k o d o w a n ia  w  z w ią z k u  
z  u s z k o d z e n ie m  c ia ła  p rz e z  m a s z y ­
n ę , p r z y  k t ó r e j  b y ł  z a t ru d n io n y .  
O d p o w ie d z ia ln o ś ć  w ła ś c ic ie la  m a ­
s z y n y  b y ła b y  w y łą c z o n a  je d y n ie  w  
w y p a d k u ,  g d y b y  szk o d a  n a s tą p i ła  
w s k u te k  s i ł y  w y ż s z e j, a lb o  w y łą c z ­
n ie  z w in y  p o s z k o d o w a n e g o  lu b  o- 
s o b y , za k tó r ą  w ła ś c ic ie l m a s z y n y  
n ie  p o n o s i o d p o w ie d z ia ln o ś c i.

W  z a sa d z ie  o so b y  p r a c u ją c e  p r z y  
m a s z y n ie  n a le ż a ło  u b e z p ie c z y ć  w  
P Z U  o d  w y p a d k u  p r z y  p ra c y .  W  t a ­
k im  p r z y p a d k u  P Z U  p r z y jm u je  n a  
s ie b ie  o b o w ią z e k  o d s z k o d o w a n ia . P o 
w ó d z tw o  w n o s i s ię  d o  S ą d u  R e jo ­
n o w e g o  w ła ś c iw e g o  d la  m ie js c a  za ­
m ie s z k a n ia  p o z w a n e g o .

Frederick Forsyth

Danes brook Productions Ltd 1974 
Tłumaczył: Stefan Wilkosz
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P okryw ały się w większości z tym , co m ów ił U a r- 
ris. Doszło ty lko  trochę m akabrycznych szczegółów.

Gomez potw ierdz ił, że prezydent K im ba znajduje  
się w stolicy, k tórą opuszcza ty lko  dla rzadkich w y­
padów do rodzinnej w ioski, położonej po drug ie j 
stronie rzeki, na te ry to rium  szczepu V indu. Spędzał 
całe dni wśród m urów  pałacu, tego właśnie k tó ry  
Shannon obejrzał z samolotu.

O d rug ie j w  nocy Gomez na chwiejących nogach 
uda ł się do swego pokoju. Przedtem jednak udzie lił 
Shannonowi w ie lu  cennych in form acji. Oddziały m i­
l ic j i  obyw atelskiej, żandarm erii i  służba przygranicz­
na uzbrojone by ły  wprawdzie w  pistolety, ale — 
przysięgał Gomez — bez am unicji. R e kru tow ali się 
bowiem z K a jów  i  opanowany manią prześladowczą 
Kim ba zabronił wydawać im  naboje. Uważał, że nie 
będą w a lczyli w  jego obronie, a na wszelki wypa­
dek należy pozbawić ich możliwości zbrojnego w y ­
stąpienia przeciwko prezydentowi. P isto lety były  
więc ty lko  dekoracją.

Gomez po tw ie rdz ił również, że cała władza w  sto­
lic y  znajduje się w  rękach V indów. Tajna policja 
uzbrojona jest w  automatyczne pistolety, żołnierze 
m ają zwyczajne karabiny, takie ja k  Shannon w idz ia ł 
na lo tnisku, a straż przyboczna prezydenta — broń 
maszynową. K im ba nie rusza się n igdy bez asysty 
plutonu ochrony. Są całkowicie lo ja ln i i  m ieszkają 
w  barakach na terenie pałacu.

Następnego dnia rano Shannon uda ł się na prze­
chadzkę. W krótce zauważył, że towarzyszy m u chło­
pak w  w ieku około dziesięciu la t. Później dowiedział 
się, że chłopiec ten, k tó ry  zresztą nie po tra fi się z 
nim  porozumieć, towarzyszył m u na polecenie Go- 
meza, k tó ry  przydzie lał wszystkim  swoim gościom 
takiego opiekuna. I  to bez względu na to, czy chcieli 
tego, czy też nie Jeżeli turystę zatrzym ywano czy 
aresztowano, chłopak wracał bocznymi drogam i do 
hotelu i  zawiadamiał Gomeza. Ten przekazywał w ia ­
domość do Ambasady Szw ajca rii albo RFN i  zaczy­
na ły się negocjacje o zwolnienie turysty. Chodziło o 
to, żeby wydostać go zanim  zostanie pob ity  do wte- 
przytomności. Chłopcu na im ię  było Bonifacy.

Przez całe przedpołudnie Shannon spacerował po 
mieście, a chłopak szedł za n im  krok w  krok. N ik t
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ich jednak nie zatrzym ał. Ulice dzielnicy m ieszkalnej 
były  niemal puste, samochodów nie było widać. 
Shannon za pomocą otrzym anej od Gomeza stare j 
mapy z czasów kolonia lnych, obszedł główne budyn­
k i stolicy. Przed jednym  bankiem, urzędem poczto­
wym , szpitalem ONZ, k ilkom a m in isterstw am i i  przy  
wejściu do po rtu  b iw akow ały g ru p k i żołnierzy. K ie ­
dy Shannon wszedł do banku, aby zrealizować czek 
podróżny, zauważył k ilk a  łóżek polowych i  żołnierza 
niosącego menażki z jedzeniem dla kolegów. W y­
w n ioskow ał z tego, że w a rtow n icy gmachów miesz­
ka ją  na miejscu. Gomez później po tw ie rdz ił tę 
obserwację.

Przed każdą z sześciu ambasad pe łn ił straż w a r­
tow nik . T rze j z n ich położyli się na u licy  i  spali. 
Shannon zauważył około stu żołnierzy, roz­
rzuconych w  dw unastu grupkach w  centrum  miasta. 
Każdy z n ich m ia ł starego „M auzera" ka libe r 7^9. 
Broń była pordzewiała i  nie oczyszczona. Um undu­
rowanie żołnierzy składało się z ciemnozielonych 
drelichowych spodni i  koszul, płóciennych butów, 
plecionych pasów i  czapek z daszkiem. Wszyscy b y li 
brudni, n iech lu jn i i  ponurzy. Poziom ich wyszkole­
nia, znajomości b ron i i  zdolności do w a lk i Shannon 
ocenił jako zerowy.

Niezdyscyplinowana banda opryszków, wystarcza­
jąca dla zastraszania lęk liw ych  Ka jów . A le ludzie ci 
na pewno b y li niezdolni do staw iania czoła p raw dzi­
w ym  żołnierzom. Cat przypuszczał, że w artow n icy  
m ają na celu zapobieżenie demonstracjom ludności, 
ale gdyby doszło do strzelaniny, rozpierzchliby się w  
m gnieniu oka. Spłaszczone ładownice zdradzały brak 
zapasowych magazynków, co oznaczało, że ich „M au- 
zery”  mogą oddać ty lko  pięć strzałów.

Po południu Shannon zw iedził port, k tó ry  z ziemi 
wygląda ł zupełnie inaczej n iż  z powietrza. Dw ie p ia­
szczyste m ierzeje w rzyna ły  się w  morze i  tw orzy ły  
na tu ra lny  port. M ia ły  one około sześciu m etrów  w y ­
sokości u  nasady i b lisko dwa przy końcu. Cat prze­
spacerował się po obydwu  i  stw ie rdz ił, że były  
porośnięte niew idocznym i z góry i  wysuszonymi krza­
kami.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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A  moie tak w Szczecinie?

M in i-s ia tk ó w k a  
w  o fe n s y w ie

TRZECI ro k  trw a  zainicjowana przez w ydz ia ł szkolenia 
Polskiego Zw iązku P iłk i S iatkow ej akcja popularyzowania m i- 
n i-s ia tkó w k i. Ta coraz popularniejsza gra jest w  w ie lu  k ra ­
jach traktow ana jako doskonały środek tren ingow y d la  n a j­
młodszych.

Dzięki współpracy z M in isterstwem  O światy i W ychowania 
oraz Szkolnym Zw iązkiem  Sportowym  m in i-s ia tków ka  coraz 
częściej gości na naszych salach i  boiskach szkolnych. Jakie 
są zalety te j gry?
G ŁÓW NĄ jest chyba dostęp­

ność. Np. w  przeciw ieństw ie do 
zawodów s ia tków ki, m in i-v o l­
ley jest uproszczony. Wysokość

Mniej biletów
nam ęczę Pogoni

W  Z W I Ą Z K U  z o s t a tn im i  w y d a ­
r z e n ia m i n a  s ta d io n ie  P o g o n i — 
p o d c z a s  m e c z u  z  R u c h e m  — za ­
rz ą d  m o rs k ie g o  k lu b u  w p ro w a d z a  
o g r a n ic z e n ia  w  s p rz e d a ż y  b i le tó w  
n a  I - l ig o w e  s p o tk a n ia  s z c z e c iń s k ie j 
„ je d e n a s tk i ” .

P rz e d s p rz e d a ż  b i le tó w  p ro w a d z o ­
n a  b ę d z ie  n a  d w a  d n i  p rz e d  k a ż ­
d y m  s p o tk a n ie m  w  p u n k ta c h  p r z y  
B r a m ie  P o r t o w e j  i  n a  P la c u  Ż o ł­
n ie rz a  o ra z  w  s ie d z ib ie  z a rz ą d u  
k lu b u  p r z y  u l .  T w a r d o w s k ie g o  8, 
g d z ie  s p rz e d a w a n e  b ę d ą  ró w n ie ż  
b i l e t y  u lg o w e . W  d n iu  m e c z u  k a s y  
p r z y  s ta d io n ie  b ę d ą  p r o w a d z i ły  
s p rz e d a ż  b i le tó w  u lg o w y c h  (o i le  
n ie  b ę d ą  w y p r z e d a n e  w c z e ś n ie j)  
d la  w o js k a ,  r e n c is tó w  i  e m e ry tó w  
o ra z  b i le tó w  n o r m a ln y c h  1 u lg o ­
w y c h  d la  o só b  spo za  S zcze c in a .

W  s y tu a c j i ,  g d y  n a  s ta d io n  p r z y  
u l .  T w a r d o w s k ie g o  p r z y c h o d z iło  o 
k i l k a  ty s ię c y  o só b  w ię c e j  n iż  w y ­
n o s i Jego p o je m n o ś ć  p o s u n ię c ie  to  
s ta ło  s ię  n ie o d z o w n e . Z a rz ą d  m o r ­
s k ie g o  k lu b u  U czy , że  d e c y z ja  ta  
s p o tk a  s ię  ze  z r o z u m ie n ie m  s y m ­
p a ty k ó w  s z c z e c iń s k ie j p i ł k i  n o ż n e j.

<rg>

Podnoszenie ciężarów

Rekordy okręgu
B A R D Z O  d o b rz e  s p is a l i  s ię  c ię ­

ż a r o w c y  C h e m ik a  P o lic e  n a  t u r n ie ­
j u  o  m is t r z o s tw o  I I  l i g i  w  p o d n o ­
s z e n iu  c ię ż a ró w , k t ó r y  o d b y ł  s ię  
w  o s ta tn ią  n ie d z ie lę  w  B ia ło g a r ­
d z ie  W  z a w o d a c h  w z ię ły  u d z ia ł:  
C h e m ik  P o lic e , Is k r a  B ia ło g a r d ,  
M e c h a n ik  W ą b rz e ź n o  i  Z d r ó j  C ie ­
c h o c in e k .  W  k o ń c o w e j  k la s y f ik a ­
c j i  z w y c ię ż y ła  e k ip a  g o s p o d a rz y  — 
3408 p k t .  p rz e d  p o l ic k im i  c h e m ik a ­
m i  — 3359 p k t .  P o l ic c y  c ię ż a ro w c y ,  
z n a jd u ją c y  s ię  a k t u a ln ie  w  d o b r e j  
f o r m ie  p o k u s i l i  s ię  o  p o b ic ie  k i l ­
k u  r e k o r d ó w  o k r ę g u  s z c z e c iń s k ie ­
g o . I  t a k  K .  K ę s k a  w  w . łe k k o -  
c ię ż k ie j  w  r w a n iu  u z y s k a ł 140 k g , 
w  p o d r z u c ie  190 k g  1 u z y s k a ł ty m  
s a m y m  m is t r z o w s k ą  k la s ę  k r a jo ­
w ą . J u n io r  S t .  K r u s iń s k i  p o d n ió s ł 
w  w . l e k k ie j  w  d w ó b o ju  235 k g  
( r w a n ie  — 105 k g ,  p o d r z u t  — 130 
k g )  f m ło d s z y  ju n i o r  Z .  R y d z e w s k i 
w  w . le k k o c ię ż k ie j  235 k g  ( w  k o ­
le jn o ś c i  w a g  105 1 130 k g ) .  M ie jm y  
n a d z ie ję ,  że  c o ra z  c z ę ś c ie j b ę d z ie ­
m y  s ły s z e ć  o  p o l ic k ic h  c ię ż a ro w ­
c a c h . k tó r y m  m a c ie r z y s ty  k lu b  i  
Jeg o  p a t r o n  — Z a k ła d y  C h e m ic z n e  
„ P o l ic e ”  s tw o r z y ły  d o b r e  w a r u n k i  
d o  u p r a w ia n ia  t e j  d y s c y p l in y  s p o r ­
t u .  (R G )

s ia tk i jest przystosowana do 
wzrostu grających. Przepisy o- 
graniczają liczbę grających do 
dwóch dla dzieci do la t 12 i 
do trzech w  starszej grupie (do 
13 lat). Gra prowadzona jest 
p iłkam i o zmniejszonym w ym ia 
rze. Odpowiednio zmniejszone 
jest także boisko. Elem enty te 
powodują, że m in i-s ia tków ka 
jest dla najmłodszych grą a- 
trakcy jną  i łubianą.

Bardzo duże są także korzyś­
c i szkoleniowe — rozpoczyna­
nie g ry od dw ójek i tró je k  jest 
najbardzie j uzasadnione w  toku 
szkolenia, pozwala skupić się 
na umiejętnościach technicz­
nych. Gra szóstkami wymaga 
już bowiem stosowania ta k tyk i, 
zmniejsza częstotliwość zagrań 
poszczególnych zawodników, 
szczególnie u słabo zaawanso­
wanych, odrywa ich uwagę od 
opanowania podstawowych ele­
mentów technicznych.

D L A  s p o p u la ry z o w a n ia  t e j  g r y  
P Z P S  1 S Z S  o r g a n iz u ją  t r z e c i  ju ż  
sezo n  z a w o d y  w o je w ó d z k ie  i  s t r e ­
fo w e  w  m in i- s la tk ó w c e  d la  d r u ż y n  
s z k o ln y c h .

J u ż  w  d r u g im  r o k u  a k c j i  (w  
1976 r . )  w  z a w o d a c h  w z ię ły  u d z ia ł 
d r u ż y n y  z 38 w o je w ó d z tw ,  w  1977 
r .  s p o d z ie w a n y  je s t  je s z c z e  l ic z n ie j ­
s zy  u d z ia ł z e s p o łó w  k lu b o w y c h  i  
s z k o ln y c h .  O r g a n iz a c ji  z a w o d ó w  
s t r e fo w y c h ,  w  k tó r y c h  w y s ta r t u ją  
z e s p o ły  w y ło n io n e  w  z a w o d a c h  w o ­
je w ó d z k ic h ,  p o d ję ły  s ię  k lu b y  s p o r ­
to w e  z a in te re s o w a n e  r o z w o je m  
s ia t k ó w k i  i  p ro w a d z ą c e  s z k o le n ie  
g r u p  m ło d z ie ż o w y c h .  C h a ra k te ry s ­
ty c z n e  je s t,  że o b o k  „ s ia t k a r s k ic h  
p o te n ta tó w ”  t a k ic h ,  j a k  S ta r t  
Ł ó d ź , C z a r n i S łu p s k  c z y  W is ­
ła  K r a k ó w  z n a la z ły  s ię  w  ty m  
g r o n ie  ta k ż e  k lu b y  m n ie js z e  n p .

W ig r y  S u w a łk i  c z y  S Z S  A Z S  G o ­
r z ó w .

SZKO LENIO W C Y z PZPS 
obawia ją się — aby wygórowa­
ne ambicje i  chęć wygranej za 
wszelką cenę nie przesłoniły 
sprawy zasadniczej — świado­
mości, że m in i-s ia tków ka  nie 
jest celem samym dla siebie, 
a ty lko  jednym  ze środków, 
k tó ry  przynieść może podnie­
sienie efektywności szkolenia 
najmłodszych sia tkarek i  siatka 
rzy; z tego powodu nie orga­
n izuje się zawodów ogólnopol­
skich. Ogromna jednak w ięk­
szość trenerów  i instrukto rów  
pracujących z młodzieżą zdaje 
sobie sprawę z podjętej przez 
siebie odpowiedzialności za pra­
widłowość szkolenia i  to stano­
w i gwarancję, że akcja popu­
la ryzac ji m in i-s ia tkó w k i ma 
w ie lk ie  szanse powodzenia.

Mistrzowie Poiski
M ISTRZEM  Polski w  koszy­

kówce mężczyzn został zespół 
Śląska W rocław. W icem istrzo­
stwo w yw a lczy li koszykarze 
W isły K ra kó \., a trzecie m ie j­
sce — Resovia Rzeszów.

W  koszykówce pań m istrzo­
stwo k ra ju  zdobyła drużyna 
W isły K raków , wyprzedzając 
ŁK S Łódź i  AZS Poznań.

M istrzam i Polski w  sia tków­
ce mężczyzn zostali zawodnicy 
P łom ienia Sosnowiec. T y tu ł w i 
cemistrzowski przypadł w 
udziale AZS Olsztyn, a trzecie 
miejsce Resovii Rzeszów.

(jg)

P o l s k a  I —  P o l s k a  tfi 
bez Janasa, Rześnego i Kukli

N IE F O R T U N N A  d la  k i l k u  k a n d y ­
d a tó w  d o  r e p re z e n ta c j i  P o ls k i o -  
k a z a ła  s ię  m in io n a  k o le jk a  l ig o w a . 
T rz e c h  n a s z y c h  c z o ło w y c h  p i łk a r z y ,  
p r z e w id z ia n y c h  d o  u d z ia łu  w  ś ro ­
d o w y m  p o je d y n k u  P o ls k a  I  — P o l 
s k a  I I  n a  S ta d io n ie  Ś lą s k im  w  C h o  
r z o w ie ,  o d n io s ło  k o n tu z je .  N a jg ro ź ­
n ie js z e j  d o z n a ł P a w e ł J a n a s , k tó ­
r y  b y ć  m o że , p o d d a n y  z o s ta n ie  n a ­
w e t  o p e r a c ji .  J a n a s  z e r w a ł w ią z a ­
d ła  m ię ś n ia  b a rk o w e g o . W y k lu c z o ­
n y  je s t  ta k ż e  u d z ia ł w  ś ro d o w y m  
m e c z u  b r a m k a rz a  Z y g m u n ta  K u k l i  
—  k o n tu z ja  s ta w u  k o la n o w e g o  1 o -  
b r o ń c y  K r z y s z to fa  R ześn eg o  —  u- 
r a z  m ię ś n ia  d w u g ło w e g o  u d a .

T re n e r z y  J a c e k  G m o c h  i  R y s z a rd  
K u le s z a  p o w o ła l i  w  ic h  m ie js c e  s to  
p e ra  O d ry  O p o le  — W ie s ła w a  K o r ­
k a ,  o b ro ń c ę  Ł K S  Ł ó d ź  M a r ia n a  
G a la n ta , n a p a s tn ik a  Ś lą s k a  W ro ­
c ła w  — J a n u s z a  S y b is a  i  b r a m k a ­
rz a  Z a g łę b ia  S o s n o w ie c  —  Z d z is ła ­
w a  K o s trz e w ę .

J a c e k  G m o c h  u s t a l i ł  ju ż  p r a w d o ­
p o d o b n y  s k ła d  d r u ż y n y  P o ls k a  I ,  
k t ó r a  w y s tą p ić  m a  w  z e s ta w ie n iu : 
C e b ra t — B o g u s z ć w ic z , K a s p e rc z a k , 
Z m u d a , G a la n t  — W ie c z o re k , D e y ­
n a , M a s z ta le r  — L a to ,  S z a rm a c h , 
T e r le c k i .

Z  p o z o s ta ły c h  p i łk a r z y ,  p o w o ła ­
n y c h  d o  C h o rz o w a , u s ta lo n y  zo ­
s ta n ie  ze s p ó ł „ b ”  o ra z  r e z e rw a  d la  
o b y d w u  d r u ż y n .  U d z ia ł w  m e c z u  
W ło d z im ie rz a  L u b a ń s k ie g o  je s t  
w p ra w d z ie  w ą tp l iw y ,  a le  n ie w y ­
k lu c z o n y .  P Z P N  p r o w a d z i jeszcze  
r o z m o w y  z  b e lg i js k im  k lu b e m  SC 
L o k e r e n  w  s p r a w ie  e w e n tu a ln e g o  
z w o ln ie n ia  L u b a ń s k ie g o  n a  m e c z  w  
C h o rz o w ie .

K U L IS Y  L IG O W E J  N IE D Z IE L I

P IĘ Ć  ż ó ł ty c h  k a r te k  — to  b ila n s  
n ie s p o r to w e g o  z a c h o w a n ia  p i łk a r z y  
w  19 k o le jc e  s p o tk a ń  o  m is t r z o ­
s tw o  e k s t ra k la s y .  T y m  ra z e m  d o  sę 
d z io w s k ic h  n o te s ó w  t r a f i l i :  B o c h e n -  
t y n  ( A r k a ) ,  S m u d a  (L e g ia ) ,  W o ls k i 
(P o g o ń ), R a se k  (G K S  T y c h y ) ,  J a -  
r z in a  ( G ó r n ik ) .  K a r t k a  J a r z in y  b y ­

ła  j u ż  c z w a r tą  d ła  G ó r n ik a  Z a ­
b rz e  w  w io s e n n e j ru n d z ie .  Z a b rs k i  
k lu b  je s t  n a  cz e le  t e j  n ie c h lu b n e j  
k la s y f i k a c j i  w  2 r u n d z ie  ro z g ry w e k .  

•  •  •
S Z Y B K O  w ra c a  d o  fo r m y  po  

p r z e b y te j  ż ó łta c z c e  r e p re z e n ta c y jn y  
p o m o c n ik  W id z e w a  Ł ó d ź  — Z b i­
g n ie w  B o n ie k .  P o  r a z  p ie rw s z y  w y ­
s tą p i ł  n a  b o is k u  p rz e d  ty g o d n ie m , 
a ju ż  w  u b . s o b o tę  w  s w y m  d r u ­
g im , p o  p r z e rw ie ,  m e c z u  s p is y w a ł 
s ię  b a rd z o  d o b rz e  i  z d o b y ł e fe k ­
to w n ą  b ra m k ę . T r e n e r  J a c e k  
G m o c h  m o ż e  w ię c  l ic z y ć  n a  te g o  
p i łk a r z a  w  m e c z u  z  D a n ią .

•  •  •
N IE  M A J Ą  szczęśc ia  d o  r z u tó w  

k a r n y c h  p i łk a r z e  W is ły  K r a k ó w .  
P rz e d  d w o m a  ty g o d n ia m i w  m e c z u  
z L e g ią  n ie  w y k o r z y s ta ł  „ je d e n a ­
s t k i ”  K a p k a ,  w  o s ta tn im  s p o tk a n iu  
z R O W  n ie fo r tu n n y m  s tr z e lc e m  o -  
k a z a ł s ię  L ip k a .  A  m ó w i s ię , że 
k a m y  to  90 p r o c e n t  b r a m k i. . .

•  •  •
G D Y B Y  p rz e p ro w a d z ić  p le b is c y t  

n a  n a j ła d n ie js z ą  b ra m k ę  „ w io s n y ”  
to  je d n y m  z k a n d y d a tó w  b y łb y  z 
p e w n o ś c ią  g o l z d o b y ty  w  m e c z u  z 
P o g o n ią  p rz e z  S z a rm a c h a . M im o  a- 
s y s ty  o b r o ń c y  je g o  p o tę ż n y  s t r z a ł,  
o d d a n y  w  b ie g u , b y ł  ś w ie tn e j  m a r  
k i .  T a k ż e  p ie rw s z a  b r a m k a  S za r­
m a c h a  w y w o ła ła  b u rz ę  o k la s k ó w . 
Ś r o d k o w y  n a p a s tn ik  S t a l l  M ie le c  
w ra c a  d o  w ie l k ie j  fo r m y .

W C Z O R A J  w  lo k a lu  P Z P N  o d ­
b y ło  s ię  lo s o w a n ie  p ó ł f in a ło w y c h  
p a r  p i łk a rs k ie g o  P u c h a ru  P o ls k i.  
9 k w ie tn ia  w  w a lc e  o  f i n a ł  P P  
z m ie rz ą  s ię :  P o lo n ia  B y t o m  —  L e ­
g ia  W a rs z a w a , Z a g łę b ie  S o s n o w ie c  
— S ta l M ie le c  (g o s p o d a rz e  n a  p ie rw  
s z y m  m ie js c u ) .

O  a w a n s ie  d e c y d u je  t y l k o  je d e n  
m ecz . J e ś l i  n ie  p r z y n ie s ie  o n  w  
r e g u la m in o w y m  c z a s ie  r o z s t r z y g ­
n ię c ia ,  za rz ą d z a  s ię  d o g r y w k ę ,  a 
je ś l i  i  o n a  n ie  d a  e f e k tu ,  d e c y ­
d u ją  r z u t y  k a rn e .

H ENR YK W AW ROW SKI 
(na pierwszym  planie) na­
leży w  tym  sezonie do 
najlep ie j, na jró w n ie j gra­
jących zawodników Po­
goni.

Foto: Zb. Jodkowski

Z notatnika sportowca
TU R N IEJ W  G OLENIOW IE
15 M A R C A  o d b y ły  s ię  w  G o le n io ­

w ie  re jo n o w e  m is t r z o s tw a  w  k o ­
s z y k ó w c e  d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w  u -  
ro d z o n y c h  w  1963 r o k u .  W  z a w o ­
d a c h  w z ię ły  u d z ia ł  z e s p o ły  Ś w i­
n o u jś c ia ,  K a m ie n ia  P o m . i  g o sp o ­
d a rz y . W  w y n ik u  p rz e p ro w a d z o ­
n y c h  s p o tk a ń  z w y c ię s tw a  w  s w o ic h  
g ru p a c h  a z a ra z e m  a w a n s  d o  ro z ­
g r y w e k  m lę d z y r e jo n o w y c h  u z y s k a ­
ł y  z e s p o ły :  d z ie w c z ę ta  — S z k o ła  
P o d s ta w o w a  n r  1 z G o le n io w a  i  
c h ło p c y  —  S z k o ła  P o d s ta w o w a  n r  
7 ze  Ś w in o u jś c ia .

„P O LS K A  G RA”
W  U B IE G Ł Ą  n ie d z ie lę  O g n is k o  

„ R e k r e a c ja ”  p rz e p r o w a d z iło  w  D o ­
m u  K u l t u r y  „ K o t w ic a ”  o s ta tn i  z 
s ze śc iu  t u r n ie jó w  w  w a r c a b y  100-  
p o lo w e . W  t u r n ie ju  w z ię ły  u d z ia ł  
44 o s o b y . Z a w o d y  o d b y w a ły  s ię  
c y k l ic z n ie  o d  p a ź d z ie rn ik a  u b .  r o ­
k u .  W  k o ń c o w e j k la s y f ik a c j i  z w y ­
c ię ż y ł K a z im ie rz  G a rb ia k  —  zd o ­
b y ł  p u c h a r  u fu n d o w a n y  p rz e z  T a ­
de u sza  T a rg o s z a  — w ie lk ie g o  e n tu ­
z ja s tę  ł  p r e k u r s o r a  t e j  g r y  n a  te ­
r e n ie  n a szeg o  m ia s ta . N a  m is t r z o ­
s tw a c h  k r a ju  w  „ P o ls k ie j  G rz e ”  
re p re z e n to w a ć  b ę d z ie  „ R e k r e a c ję ”  
R ó ża  K a w c z y ń s k a ,  k tó r a  w  k o ń c o ­
w e j  k la s y f i k a c j i  r o z g r y w e k  szcze­
c iń s k ic h  z a ję ła  5 m ie js c e .

„O R K A N ”  ZAPRASZA
O G N IS K O  T K K F  « O rk a n ”  z a w ia ­

d a m ia  m ło d z ie ż  s z k o ln ą  i  o s o b y  
d o ro s łe ,  że w  k w ie t n iu  ro z p o c z y n a ­
ją  s ię  k u r s y :  k a r a te  S h o to k a n , k a ­
ra te  ju j i t s u ,  a ik id o ,  ju d o ,  k u l t u r y ­
s t y k i  i  ja z d y  k o n n o .

Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  s e k r e ta r ia t  
o g n is k a  p r z y  u l .  T k a c k ie j  55, p o k .  
56 w e  w t o r k i ,  ś r o d y  i  p ią t k i  w  
g o d z . 14—18. ( rg )

T OCZY się twarda walka o 
mistrzowski tytuł. W mia­
rę rozwoju gry coraz tru­

dniej jest wytypować zwycięzcę. 
Lider ekstroklasy — ŁKS — nie­
co spuścił z tonu. Łodzianie, te­
raz wiosną „specjalizują”  się w... 
remisach. Pogoń, Stal i Śląsk nie 
wykorzystały drobnych potknięć 
przodownika. Zespoły, uważane 
zresztą za najpoważniejszych ry­
wali łodzian do mistrzowskiego 
tytułu, także tracą punkty. Każ­
da z tych drużyn poniosła już wy­
soką porażkę, które zaliczono do 
największych niespodzianek.

PO Śląsku i Stali przyszła ko­
lej na Pogoń. Czyżby prawo serii? 
Nie sądzę. Różne były bowiem 
przyczyny łych wpadek. Trener 
Edmund Zientara twierdzi, że nie 
miał dobrych warunków dó przy- 
golowania drużyny do sezonu. 
Nieobecność 5 kadrowiczów za-

Prairo do porażki
kłóciła tok pracy. Drużyna dopie­
ro teraz dochodzi do siebie. Po­
nadto E. Zientara odmładza skład. 
Zrezygnował już z usług kilku ru­
tynowanych zawodników, wprowa 
dzając do zespołu młodzież. 19- 
letni Zafężny już dziś należy do 
najleoszych zawodników Stoli. Po­
goń tego typu operacje ma już 
za sobą. Wydawało się, że zes­
pół jest na jak najlepszej dro­
dze. A tu wysoka porażka. Praw­
dą jest, że na wyjazdach gra się 
inaczej jak u siebie, toteż portow­
cy w niedzielę ostrożnie przecho­
dzili do ataku, starali się być 
czujni w obronie. Byty to pra­
widłowe zasady gry. Gorzej jed­
nak z ich wykonaniem. Nie wszy­
scy bowiem zawodnicy demon­

strowali dobrą formę. Tak jak w  
meczu z Ruchem słabiutko grał 
Kensy, tak w Mielcu grubo po­
niżej swych możliwości wyoodł 
Kozłowski. Tymczasem miał on b. 
ważne zadanie — pilnowanie

Mieleckie refleksje
Szarmacha, który był w znakomi­
tej formie. Nic więc dziwnego, że 
strzelił aż dwie bramki a trzecią 
wypracował. Zastanawiające jest 
dlaczego niektórzy piłkarze Po­
goni tak szybko tracą formę. Te­
go nie potrafił wyjaśnić ani tre­

ner oni dziołocze. Worło zojąć 
się tą sprawą.

•  •  •

NIEPOKOI także brak zwartości 
zespołu w trakcie gry. Bardzo wy­
soko cenimy Kasztelana, to dobry 
i wartościowy zawodnik. Niestety, 
ma on jednak b. brzydki zwyczaj 
pokrzykiwania na swych kolegów 
w czasie meczu. Wprowadza to 
oczywiście sporo nieporozumień, 
rozprasza uwagę. W Mielcu Kasz­
telan był łak „rozgadany” , że 
trener B. Hajdos, w obawie by sę­
dzia nie usnunął go z boiska, 
wymienił go na Krzewickiego.

NA przedsezcnowej konferen­
cji trener B. Hajdos podając zoto-

źenia na rundę wiosenną przewf- 
dywoł, że drużyna powinna zdo­
być w pierwszej serii tzn. w 7 
meczach — 8 pkt. A więc w dro­
dze ku szczytom tabeli trener 
„wkalkulował" porażki. Jesł ło 
prowidłowe działanie. Nie ma ta­
kiej drużyny, która kroczyłaby od 
zwycięstwa do zwycięstwa. Każda 
jednak przegrana ma smak gorz­
kiej pigułki. Z mieleckiej lekcji z 
pewnością portowcy wyciągną 
właściwe wnioski. Nie ma zresztą 
czasu na kontemplacje — życie 
toczy się dalej. W najbliższą so­
botę w Szczecinie spotkanie z 
Widzewem — też kandyduje do 
premiowanych miejsc. Później wy­
jazd do groźnego Górnika a 3 

kwietnia w Szczecinie (podobno 
o 19) ze Śląskiem. W 4 meczach 

portowcy zdobyli 5 pkt. — do pla­
nu brakuje 3 punktów. Sądzę jed­
nak, że nie będzie źle jeśli pro­
gram minimum zostanie przekro­
czony.

T. REK
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WTOREK, 
22 M ARC A

DZIŚ:
\ Bogusława, K a tarzyny 

JUTRO:
Feliksa, Pelagii

POGODA
ZACHM U RZENIE duże, 

możliwość deszczu. Temp. 
do 7 st. W ia try  słabe, pół­
nocno-wschodnie.

D Z IŚ  w  S z c z e c in ie  c iś n ie n ie  
w y n o s i o k o ło  1018 m il ib a r ó w  
(764 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
n ie w ie lk ie  w a h a n ia  c iś n ie n ia .

d r e jk o .  Z A M E K  B W A  —  P le n e ry  
76 —  g . 10— 18; T E A T R  W S P Ó Ł C Z E ­
S N Y  ( fo y e r )  —  g r a f ik a  I z a b e ll i  G u ­
s to w s k ie j  i  W o jc ie c h a  M u e lle ra .

DYŻURY

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  U n i i  L u b e l­
s k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  —  W o jc ie c h a  7; W E W N . 
—  G o lę c in o ;  C H IR . —  G o lę c in o ; 
P O Ł O Ż N IC T W O  —  P o m o rz a n y ; 
N E U R O L O G IA  —  U n i i  L u b e ls k ie j ;  
D E R M A T O L O G IA  —  A r k o ń s k a .

TEATRY

W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ F a r s a  m ro c z ­
n y c h ”  g . 19.30; M U Z Y C Z N Y  —  
„ M a c h ia v e lü ”  g . 19; P L E C IU G A  —  
„ C a r  M a k s y m i l ia n ”  g . 13. 19.

D R U Ż B A  ( te l .  356-05) —  „S ło ń c e
w s c h o d z i r a z  n a  d z ie ń ”  g . 15.30, 18,
20.15 —  p o l. ,  1. 15; ś ro d a : „ T rz e b a  
z a b ić  tę  m iło ś ć ”  g . 15.30, 18, 20.15
—  p o l. ,  1. 18; K O S M O S  ( te l.  380-03)
—  „ S e r p ic o ”  g . 8.30, 11, 13.30, 16,
18.30, 21 —  w ł. -U S A ,  1. 18 ( w to r e k  
i  ś ro d a ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) —
„ C y r k  w  c y r k u ”  g . 15.30; „ N ie  m a .
d y m u  be z  o g n ia ”  g . 10.30, 13, 18, P R O G R A M  I
20.30 —  f r . ,  1. 18 ( w t o r e k  1 ś ro d a ) ;
C O L O S S E U M  ( te l .  458-18) —  „ L u ­
d z ie  g o d n i  s z a c u n k u ”  g . 9, 11.15,
13.30, 16, 18.15, 20.30 —  w ł . ,  1. 18 
( w t o r e k  i  ś ro d a ) ;  P O L O N IA  ( te l.
22-18-34) —  „ K o n i k  G a rb u s e k ”  g .
14.30 —  ra d ź . ;  „ Z a m e k  z p ia s k u ”  
g . 11.30, 20 — ja p . ,  p a n o ra m ., 1. 15;
„ T a to ,  j a  ju ż  w y s z ła m  za m ą ż ”  g.
16, 18_ —  b u łg . ,  1. 12 ( w t o r e k  i  ś ro -

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7 —  g. 
19—7; D O R O S Ł Y C H  —  a l. W o js k a  
P o ls k ie g o  72 — g . 19—7; N a d  O d rą  
18 —  g . 15—8; S T O M A T O L O G IC Z ­
N A ^ —  W o js k a  P o ls k ie g o  72 —  g.

A P T E K I

U L .  W IE L K A  17 (d o d . o d t r u t k i  i  
t le n )  —  te l.  372-75; A L .  W O J S K A  
P O L S K IE G O  17; A L .  W O J S K A  P O L  
S K IE G O  134; S T O Ł C Z Y N , N A D  
O D R Ą  20 — ( te l.  23-94-22); P O D J U -  
C H Y , P L .  W O L N O Ś Ć »  5 —  te l.  
61-28-20.

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  —  te l.  425-25 
i  446-46 —  g . 7—21.
P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S ­
T Y C Z N E J  —  J e d n o ś c i N a r o d o w e j 
50 —  te l.  428-32 —  g . 8—18.
S T A N  P R Z E J E Z D N O Ś C I D R Ó G  — 
te l .  426-51 —  g . 7—20.
K O L E J O W A  —  te l.  460-23; P o c ią g i 
p rz y je ż d ż a ją c e  —  934; P o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  —  933.
U S Ł U G I —  te l.  428-14 i  473-15 —  g. 
8— 19.

c ię c e j.  19 M a g a z y n  f i lm o w y .  19.25 
P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .  20 F i lm  
T V .  21.10 P o r t r e t  p rz e z  te le fo n .
21.55 K r o n ik a .  22.05 T a r g i  k s ią ż k o w e  
w  L ip s k u .  22.35 W ia d o m o ś c i.

Ś R O D A

7.55 J . a n g ie ls k i.  8.30 H is to r ia  d la  
k la s  IX .  8.55 K r o n ik a .  9.30 F i lm  
T V .  10.35 „ P o r t r e t  p rz e z  te le fo n ” . 
11.20 T a r g i  k s ią ż k o w e  w  L ip s k u .  
11.50 R y tm y  z B u d a p e s z tu . 12.35 
W ia d o m o ś c i.  12.45 Jęz . a n g ie ls k i.  
16 „ N a  s k r a ju  E u r o p y ” . 16.45 W ia ­
d o m o ś c i. 16.50 F i lm  w ę g . —  „ N ie  
p ła c z c ie  d z ie w c z ę ta ” . 18.15 P r o g r a m  
d la  m ło d z ie ż y . 18.50 P o z d ro w ie n ia  
T V  d z ie c ię c e j.  19 „1000 p y ta ń ” . 19.25 
P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .  20 „ C z y  
s a m o p o c z u c ie  z a le ż y  o d  s ło ń c a ? ” . 
20.35 R o z m a ito ś c i.  21.40 E k s p e r c i o d ­
p o w ia d a ją .  22.10 K r o n ik a .  22.10 F i lm  
C S R S  „ M o t y w y  z b r o d n i” . 22.50 W ia  
d o m o ś c i.

P R O G R A M  I
( n a  f a l i  1322 m )

W IA D O M O Ś C I:  15, 16, 18, 19, 20, 21,
22, 23.
14.25 R y tm y  m ło d y c h .  15.05 L is t  z 
P o ls k i  —  S z c z e c in . 15.10 Z  p o ls k ie j  
f o n o te k ł .  15.35 S p o tk a n ie  z p io s e n ­
k ą  ra d z ie c k ą . 16.05 T u  r a d io  k ie ­
r o w c ó w . 16.06 U  p r z y ja c ió ł.  16.11 
N o w e  p ły t y  P o ls k ic h  N a g ra ń . 16.30 
A k tu a ln o ś c i  k u l t u r a ln e .  16.35 I n t e r -  
s e rw is .  17.00 R a d io k u r ie r .  17.20 P r o ­
b le m y  k u l t u r y  f i z y c z n e j .  17.30 P a ­
ra d a  p o ls k ie j  p io s e n k i.  18.33 P rz e ­
b o je  s p rz e d  la t .  19.15 O r k ie s t r a  P R  
i  T V  w  Ł o d z i.  19.40 S ły n n e  m u ­
s ic a le  „ W e s t  S id e  S t o r y ” . 20.05 
N U R T . 20.25 K o n c e r t  ż y c z e ń  m iło ś ­
n ik ó w  m u z y k i  p o w a ż n e j.  21.05 O l im  
p i j s k i  a le r t  m ło d z ie ż y . 21.28 M u ­
z y c z n y  k a le jd o s k o p .  22.23 „ T r a k ­
t a t "  —  ze s p ó ł „ B u d k a  S u f le r a " .  
212.30 F a la  77. 22.40 M in i - r e c i t a l  ze­
s p o łu  „ P r o  C o n t r a ” . 23.10 K o r e ­
s p o n d e n c ja  z z a g ra n ic y . 23.15 J a m  
sess io n . 0.14 P r o g r a m  n o c n y  z 
Z ie lo n e j  G ó ry .

P R O G R A M  I I
(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67,52 M H z )

d a ) ; P IO N IE R  ( te l.  475-02) — „ K o ­
m a n d o s i”  g. 10, 17; „ P i r a c i  n a  P a ­
c y f i k u ”  g. 11, 13, 15 — f r . - r u m . ;  
„P rz e p ra s z a m , c z y  t u  b i ją ? ”  g . 18, 
20 — p o i. ,  1. 18; „ C z t e r e j  m u s z k ie ­
t e r o w ie ”  g . 22 —  p a n a m ., 1. 12 
( w t o r e k  i  ś ro d a ) ;  H E T M A N  (P o m o ­
r z a n y )  —  „ H e łm  A le k s a n d r a  M a ­
c e d o ń s k ie g o ”  g . 17 —  ra d ź .;  „ C h i ­
n a to w n ”  g . 19 —  U S A , 1. 18 — 
p a n o ra m .; Z A M E K  —  „G o ś c ie ”  g.
18 —  U S A , 1. 18; S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o je )  —  „G w iż d ż ę  n a  w s z y s tk o ”  
g. 17.30 —  ra d ź .,  1. 12; „ S p o tk a n ie ”  
g. 19.30 — a n g ., 1. 15; P R Z Y J A Ź Ń  
(D ą b ie )  — „ D a g n y ”  g . 17 — p o l . -  
n o r w . ,  1. 15; „ D z ie ń  s z a ra ń c z y ”  g.
19 — U S A , 1. 15; H U T N IK  ( S to ł-

(Ż y d o w c e )  — „ G d z ie  s ię  p o d z ia ła  
s ió d m a  k o m p a n ia "  g. 17, 19 —  f r . ;  
B A J K A  ( P o lic e )  —  „ W  u p a ln ą  n o c ”  
g .  17, 19 —  U S A , 1. 15; B I A Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rz e b ie ż )  —  „W ą ż ż ż ”  g . 19 — 
U S A , 1. 15; Z A T O K A  (N o w e  W a r p ­
n o )  —  „ S y n d y k a t  z b r o d n i”  g . 18 — 
U S A , p a n o ra m ., 1. 15; G R Y F  ( G r y ­
f in o )  —  „ T r ę d o w a ta ”  — p o i. ,  1. 12; 
R O B O T N IK  ( P y rz y c e )  —  „N o c n e  
w id m a ”  —  a n g ., 1. 18; W IS Ł A  (G o ­
le n ió w )  — „ W e r d y k t ”  —  f r . ,  1. 18; 
„T rz ę s ie n ie  z ie m i”  —  U S A , 1. 15 —  
p a n o ra m .; D A R  ( S ta rg a rd )  —  „ D z ie ­
w c z y n a  d o  d z ie c k a ”  —  w ł . ,  1. 18; 
IN A  (S ta rg a rd )  — „ U ś m ie c h ”  — 
U S A , 1. 18; M E G A W A T  (D o ln a
O d ra )  —  „ T r ę d o w a ta ”  —  p o i. ,  1. 12.

U W A G A :  T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p r o g r a m ie .

WYSTAWY

M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w . ;  S ta re  s r e b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  M a la r s tw o  p o ls k ie ;  P o ­
k a z  je d n e g o  o b ra z u  —  te m a t  m a ­
r y n is t y c z n y ;  W ła d z tw o  K s ią ż ą t  P o ­
m o r s k ic h  g . 11— 17; W A Ł Y  C H R O ­
B R E G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  
p rz e d  1000 la t ;  P r z y r o d a  m o rz a ; 
U rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  
m o r s k ic h ;  G o s p o d a rk a  m o r s k a  n a  
P o m o rz u  Z a c h o d n im  1945— 1970; 
D a w n a  k u l t u r a  lu d o w a  n a  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  Z a ­
c h o d n ie j ;  Z  d z ie jó w  r z e m io s ła  1 
m o n e ty  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  
W y s ta w a  p r z y r o d n ic z a :  p t a k i ;  K u c h  
n ia  s ta ro p o m o rs k a ; S z tu k a  lu d o w a  
p o łu d n io w e j  S z w e c ji  —  z  M u z e u m  
„ K u l t u r e n ”  w  L u n d  g . 11—17; S T A ­
R Y  R A T U S Z  — p l .  R z e p ic h y  — 
d z ie je  S z c z e c in a  o d  X  w ie k u  do  
w s p ó łc z e s n o ś c i; M i l i t a r ia  X I X —X X  
w .  g . 11—17; K A W  — H o łd u  P r u ­
s k ie g o  8 —  m a la r s tw o  H e le n y  Z a -

16.30 D z ie n n ik  ( k o l. ) .  16.40 O b ie k ­
t y w .  17 S tu d io  T e le w iz j i  M ło d y c h .
17.40 K ó łk o  i  k r z y ż y k  —  te le tu r n ie j .  
17.55 In te r s tu d io  ( k o l.) .  18.25 K o m i­
c y  N ie m e g o  E k r a n u .  18.50 R a d z im y  
r o ln ik o m  ( k o l . ) .  19 D o b ra n o c  d la  
n a jm ło d s z y c h  i  p r o g r a m  d la  m ło ­
d z ie ż y  ( k o l. ) .  19.30 W ie c z ó r  z d z ie n ­
n ik ie m  ( k o l. ) .  20.30 „ M e rc u s  W e l-  
b y ”  — od e . p t .  „ D o k to r  m e d y c y ­
n y ”  (k o l.) .  22.10 „ D ia lo g i  z  p o e tą  o 
p o e z j i  — Jauu K u r e k ” . 22.40 D z ie n ­
n i k  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

16.50 „ S z a r y  o k r u t n i k ”  —  f i l m  fa b . 
p r o d .  Z S R R  (k o l. ) .  10.20 M a m  p o ­
m y s ł.  18.40 P r o g r a m  lo k a ln y .  19 
D o b ra n o c  d la  d z ie c i i  p r o g r a m  d la  
m ło d z ie ż y  ( k o l. ) .  19.30 W ie c z ó r  z 
d z ie n n ik ie m  ( k o l. ) .  20.30 W to r e k
m e lo m a n a . 21.30 „24  g o d z in y ”  ( k o ­
lo r ) .  21.40 L o ż a . 22.20 P o ls k i f i lm  
d o k . —  f i l m y  o  W a rs z a w ie . 22.55 
J ę z y k  n ie m ie c k i.

Ś R O D A  

P R O G R A M  I

8 1 6.30 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 
10 H is to r ia  d la  k la s  V I .  11.05 F iz y k a  
d la  k la s  V I I I .  12 C h e m ia  d la  k la s  
V I I I .  12.45 1 13.25 T V  s z k o ła
ś re d n ia  —  ję z y k  p o ls k i  i  f iz y k a .  
14 „ W  d ro d z e  d o  n o w e g o ” . 15.50 
N U R T . 16.30 D z ie n n ik  ( k o l. ) .  16.40 
O b ie k ty w .  17 D la  d z ie c i „ W s z y s tk o  
o  n i t c e ” . 17.30 L o s o w a n ie  M a łe g o  
L o tk a .  17.45 P r o g r a m  r o z r y w k o w y  
T V  Z S R R  „ G r a  i  ś p ie w a  ze sp ó ł 
„ O r e r s ”  ( k o l. ) .  18 T e le tu r n ie j
„ G r a ” . 18.35 F i lm  d o k u m . „ S k a r b y  
s ió d m e g o  k o n ty n e n tu ”  (k o l.) .  19
D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30
F i lm  ra d ź . „ K o le d z y ” . 22.15 „ X Y Z ”
—  cz . 1. 22.55 D z ie n n ik  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

16.20 J . f r a n c u s k i .  16.55 „ M u z y k a  
d la  w s z y s tk ic h ”  ( k o l. ) .  17.45 F i lm  
a n g . -a u s t r .  „ R o z b i tk o w ie ”  ( k o l.)
—  cz. 6. 18.10 D la  m ło d z ie ż y  , ;L ig a  
p ię c iu ” . 18.40 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o . 19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  
( k o l. ) .  20.30 S tu d io  S p o r t  ( k o l. ) .  21.30 
„24  g o d z in y ”  ( k o l. ) .  21.40 „ D ia lo g i  
z p rz e s z ło ś c ią ”  ( k o l. ) .  22.10 „ P o w tó ­
rz e n ie  n a  ż y c z e n ie ” , o k .  23 J . a n ­
g ie ls k i,  o k .  23.30 N U R T .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.35 J .  a n g ie ls k i.  15.05 J . r o s y js k i .
15.40 S ta d io n . 16.30 K o n c e r t  ż y c z e ń . 
17.28 W ia d o m o ś c i.  17.30 E x p re s s  T V .  
18 G im n a s ty k a .  18.10 „ S t r u k t u r a  m a ­
t e r i i " .  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie -

13.35 Z e  w s i  i  o  w s i.  13.50 M u z y c z ­
n e  p o c z tó w k i  z K a n a d y .  14.10 W ię ­
c e j,  le p ie j ,  n o w o c z e ś n ie j.  14.25 T u  
R a d io  M o s k w a . 15.00 Z a w sze  o  15.00.
15.40 S tu d io  S ło n e c z n ik .  16.00 Ś p ie ­
w a ją  „ W r o c ła w s k ie  S k o w r o n k i  R a ­
d io w e ” . 16.10 R y tm ,  r y n e k ,  r e k la m a .  
16.25 M e lo d ie  z m u s ic a l i .  16.40 P rz e ­
g lą d  A k tu a ln o ś c i  W y b rz e ż a . 17.00 
S o n a ty  n a  s k r z y p c e  i  fo r t e p ia n .
17.20 S ą d y  n ie o s ta te c z n e . 17.40 Z  
m ik r o fo n e m  p rz e z  t r z y  z m ia n y .  
17.55 S o n a ty  n a  s k rz y p c e  i  f o r t e ­
p ia n .  18.40 Ś la d e m  in w e s to w a n y c h  
m il ia r d ó w .  19.00 P o d ró ż e  m u z y c z n e  
p o  k r a ju .  19.30 „ K o le b k i  k u l t u r y ”  
—  C h in y .  21.00 F r a n k  M a r t in :  U  
k o n c e r t  n a  fo r t e p ia n  i  o r k ie s t rę .  
21.52 Ś p ie w a  C h ó r  K a m e r a ln y  —  
„C a m to re s  M Ł n o re s  V r a t is la v ie n -  
ses” . 22.10 R a d io w y  T y g o d n ik  K u l ­
t u r a ln y .  22.50 I n ic ja t y w a  P o u la  S o - 
c h e ra . 23.35 C o  s ły c h a ć  w  ś w le c ie .
23.40 U tw o r y  f le t o w e  A le s s a n d ra  
S c a r la t t ie g o .

P R O G R A M  I I I
( U K F  05,96 M łlz )

15.10 „ G r a  w  k o ło ” . 15.30 D o m  p e ­
łe n  la le k .  15.45 G i ta ro w e  fla m e n c o . 
16.00 R o z s z y f r o w u je m y  p io s e n k i.
16.20 R a ze m  c z y  o so b n o . 16.45 N a sz  
r o k  77. 17.05 M u z y c z n a  p o c z ta  U K F .
17.40 Z  o b u  s t r o n  k a m e ry .  18.00 M u -  
z y k o b r a n le .  18.30 P o l i t y k a  d la  
w s z y s tk ic h .  18.45 B lu e s  w c z o r a j i  
d z iś . 19.15 K s ią ż k a  ty g o d n ia .  19.35 
O p e ra  ty g o d n ia .  19.50 „Ś p ią c a  k r ó ­
le w n a ” . 20.00 M in i- m a x .  20.40 K e -  
c z u a , c z y  k ic z u a .  21.05 W ie lk i  p ia ­
n is ta .  22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie ­
c z o ró w . 22.15 C o  w ie c z ó r  p o w ie ś ć .
22.40 „N ie b ie s k a  c is z a ” . 23.00 Z o f ia  
M a ły n ic z  r e c y tu je  P ie ś n i K o c h a ­
n o w s k ie g o . 23.05 C zas re la k s u .

14.25 „ W iz e r u n k i  lu d z i  m y ś lą c y c h ” . 
14.55 „P la ż a  n a d  S ty k s e m ” . 15.15 
O  t y m  w a r to  p o s łu c h a ć . 15.30 „ M a ­
t y s ia k o w ie ” . 16.05 M ło d z ie ń c z e  u t ­
w o r y  K a r ło w ic z a .  16.20 W s z e c h n ic a  
ro d z in n a .  16.40 P rz e g lą d  A k t u a ln o ­
ś c i W y b rz e ż a . 17.00 Z e ś w ia to w e j 
e s t ra d y . 17.15 T r y b u n a  W y b rz e ż a . 
17.35 S z c z e c iń s k ie  p o p o łu d n ie . 18.25 
R o z m o w y  o  s p ra w a c h  r o ln ic tw a .  
18.40 K r a jo b r a z y  h is to ry c z n e . 19.00 
S z k o ła  ś re d n ia  d la  p ra c u ją c y c h . 
19.15 L e k c ja  J ę z y k a  a n g ie ls k ie g o . 
19.30 H is to r ia  k o n k u r s ó w  m u z y c z ­
n y c h .  20.27 P r o g r a m  s te re o fo n ic z n y  
—  w a rs z a w s k i.  22.15 N a u k a  i  ś w ia t  
w s p ó łc z e s n y . 22.35 „ T w a rz e  ja z z u ” .

M A T R Y M O N IA L N E  
P R A G N IE S Z  s z c z ę ś liw e ­
g o  m a łż e ń s tw a ?  N a p is z : 
P r y w a tn e  B iu r o  „ V e ­
n u s ”  K o s z a l in ,  K o le jo ­
w a  7. B ły s k a w ic z n ie  
p rz e ś le m y  k r a jo w e  a -  
d re s y . 870-K

N IE R U C H O M O Ś C I 
D Z IA Ł K Ę  n a d a ją c ą  s ię  
n a  h o d o w lę  m b  o g r o d -

n d e tw o  w  S z c z e c in ie -  
W ie lg o w le  a lb o  w  D ą ­
b iu  —  k u p ię .  O fe r ty  
B iu r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
4776.

iń c a c h . W  
r o z l ic z e n iu  m ie s z k a n ie  
M -3 . O fe r t y  B iu r o  O g ło ­
sze ń  S z c z e c in  4840.

R Ó Ż N E
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie .  R y s z a rd  W ie rz b ic ­
k i ,  te l.  37-166. 3187-G
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie .  Z d z is ła w  U a n a ń s k i, 
te l.  22-72-01. 4489-G
E K S P R E S O W O  c y k l in u -  
je m y ,  la k ie r u je m y  p a r ­
k ie t y ,  p o d ło g i.  T e l.  
22-49-60.

K A R N IS Z E  na  f i r a n k i  
m o n tu ję ,  u s z c z e ln ia m  
o k n a  ta ś m ą  a lu m in io w ą .  
T e l .  22-41-70, g o d z . 8— 11 
i  15— 16. 4851-G
W Y K O N U J Ę  u s łu g i W 
z a k re s ie  in s ta lo w a n ia ,  
k o n s e r w a c j i ,  n a p r a w y  
u rz ą d z e ń  g a z o w y c h . T e l.  
37-183. 4342-G
M A L O W A N IE ,  ta p e to ­
w a n ie  m ie s z k a ń , d e k o ­
r a c je ,  o d n a w ia n ie  m e b li .
9 M a ja  U B /8 , m b  W y z ­
w o le n ia  41/3. 4756-G
P R A L N IA  o d b ie ra  b ie ­
l iz n ę  i  d o s ta rc z a  w ła s ­
n y m  t r a n s p o r te m . Z g ło ­
sze n ia , ted. 778-62. T e r ­
m in  w y k o n a n ia  4 d n i.

4845-G
K U P N O  

R O W E R  — s k ła d a k  —  
k u p ię .  T e l .  23-33-29.

5383-G
S P A C E R Ó W K Ę  z b u d ­
k ą  — k u p ię .  T e l .  453-12.

4267-G
C A M P IN G  —  k u p ię . 
Ś w in o u jś c ie ,  te l.  24-18, 
p o  g o d z . 18. 4880-G

S P R Z E D A Ż  
S Y R E N Ę  105 lu x ,  n o w ą , 
r o c z n ik  1977 —  s p rz e d a m . 
T e l .  820-381. 4854-G
T R A B A N T A  601, r o k  
1972 — s ta n  b . d o b r y  — 
s p rz e d a m . U l .  B u d z i-  
s z y ń s k a  9/36 g o d z . 17—20.

4850-G
N O W E G O  F ia ta  126 p  — 
s p rz e d a m . T e l.  23-26-71, 
g o d z . 16—19. 4849-G
S K O D Ę  O c ta v ię ,  p o  w y  
p a d k u  n a  c z ę ś c i s p rz e ­
d a m . G a jlu n ,  uil. E . P la ­
t e r  95/9. 4836-G
S lM C Ę  1000 w  d o b ry m  
s ta n ie  —  sp rz e d a m . 
S k o lw in ,  S to łc z y ń s k a  
127 4786-G
Z U K A  s k rz y n io w e g o  p o  
r e m o n c ie  k a p i t a ln y m  —  
s p rz e d a m . T e l.  175-533 po
16. 4783-G  
W A R S Z A W Ę  g ó rn o z a -  
w o r o w ą  w  b a rd z o  d o ­
b r y m  s ta n ie  p o  p r z e b ie ­
g u  26 ty s . k m  s p rz e d a m . 
T e l.  354-21, p o  g o d z . 16.

4778-0
F IA T A  12S p , 1500 r o c z ­
n i k  1973 —  s p rz e d a m . 
D z w o n ić  23-35-40, g o d z . 
15—19. 5397-G
F IA T A  125, 1600, r o k
p r o d u k c j i  1976 —  s p rz e ­
d a m . Ś w in o u jś c ie ,  te l.  
80-376. 4685-G
P R Z Y C Z E P Ę  c a m p in g o ­
w ą  d o  F ia ta  125 p , n a  
m ie s ią c  m a j  —  w y n a j ­
m ę . T e l .  612-396. 4862-0 
K A N A P O T A P C Z A N  — 
ta n io  s p rz e d a m . U l.  G e n . 
B e m a  10/10. 4856-G
S E K R E T A R Z Y K  —  b iu r ­
k o , m a h o ń  —  s p rz e d a m . 
B o r y n y  40/6, g o d z . 16.

4859-  G
R O W E R  d z ie c ię c y  i  a p a ­
r a t  f o to g r a f ic z n y  F le x a -  
r e t  —  s p rz e d a m . T e l.

29. 4839-G
N O W E  m ik r o fo n y  S h u re  
ty p  585 —  s p rz e d a m .
T e i .  442-20. 4875-G
H E K T A R  s a d u  o w o c o ­
w e g o  n a d a ją c e g o  s ię  
p o d  b u d o w ę  —  s p rz e ­
d a m . U l .  P o d c h o rą ż y c h  
5, te l.  7 1 -ra i, o d  go dz .
17. 4876-G 
P S A  w i lk a  ro c z n e g o  —  
s p rz e d a m . U l .  N a d  O d rą  
24/1, te i.  23-95-47.

4860- G  1
L O K A L E

M A R Y N A R Z  z ż o n ą  po ­
s z u k u je  s a m o d z ie ln e g o  
u m e b lo w a n e g o  M -2  z t e ­
le fo n e m . D z w o n ić  o d  16 
—  te l.  88-595. 5193-G
W R O C Ł A W  — ś ró d m ie ­
ś c ie , 3 p o k o je ,  k w a te ­
ru n k o w e ,  4 p ię t r o ,  57 m  
k w . ,  z a m ie n ię  n a  m ie s z ­
k a n ie  w  S z c z e c in ie  lu b  
w  Ś w in o u jś c iu .  Z g ło s z e ­
n ia  p o d  a d re s e m : W r o ­
c ła w  50-315, N o w o w ie j­
s k a  74a/12, te l.  22-98-49 — 
B ło c h . 4672-C
D W A  p o k o je ,  k u c h n ia ,  
z a m ie n ię  n a  m n ie js z e , 
n a jc h ę tn ie j  o k o l ic a  P o ­
l i t e c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j.  
W ia d o m o ś ć : K r z y w o u ­
s te g o  79/9 — o f ic y n a  o d  
g o d z . 17. 4777-G
M A Ł Ż E Ń S T W O  sp o d z ie ­
w a ją c e  s ię  d z ie c k a  p o ­
s z u k u je  p o k o ju  z u ż y ­
w a ln o ś c ią  k u c h n i  lu b  
k a w a le r k i.  W ia d o m o ś ć : 
te l.  233-808, o d  g o d z . 15.

4782-G
W Y N A J M Ę  p o k ó j  sa ­
m o tn e m u  p a n u . T e l.  
703-95, go dz . 19—20.

4785-G
W Y N A J M Ę  p o k ó j  2 p a ­
n ie n k o m  p r a c u ją c y m , 
n ie p a lą c y m . T e l .  720-91, 
d z w o n ić  16—20. 4790-G
M -4  z a m ie n ię  n a  M -3  
i  k a w a le r k ę .  D u n ik o w ­
s k ie g o  19/15. 4838-G
P O Z N A Ń  — M -3 , w ła s ­
n o ś c io w e , n o w e  b u d o w ­
n ic tw o ,  k u c h n ia  w id n a ,  
z a m ie n ię  n a  r ó w n o r z ę d ­
n e  w  S z c z e c in ie . O fe r ty  
B iu r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
4843.

W szystkim  za okazaną pomoc, 
współczucie oraz udział w  pogrzebie

JA N A  P IE TR ZA K A

gorące i  serdeczne podziękowanie

składa

ŻONA I  RO DZINA.

Wszystkim, k tó rzy  okazali współczu­
cie oraz w z ię li udział w  ostatniej 
drodze naszego ukochanego Męża, 

Ojca, Teścia i  Dziadka 
śp.

E R YK A D R U LL I 
serdeczne podziękowania 

składa
ŻO NA Z RO DZIN Ą.

Wszystkim, którzy okazali w iele 
serca, pomocy, oraz w zię li udział 

w  pogrzebie
śp.

L U D W IK I M AŁE J 
serdeczne podziękowanie

składa
RO DZINA.

D yrekc ji, Radzie Zakładowej WSS 
„Społem”  Oddział Handlu, koleżan­
kom, kolegom oraz sąsiadom ser­
deczne podziękowanie za udział w  

pogrzebie mojego Męża 
M A R IA N A  JAENSCHA 

składa

ŻO NA Z D Z IE Ć M I.

OBRONY PRAC DOKTORSKICH
W  dniu 2 kw ie tn ia  1977 roku w  Wydziale 
Zootechnicznym Akadem ii Rolniczej w  
Szczecinie (ul. D r Judym a 12/14) odbędą 
się publiczne obrony prac doktorskich:
1. o godzinie 11.00 — m gr inż. L u d w ik i 
N iem yskiej nt. „Częstotliwość występowa­
n ia  genów grup k rw i u bydła czarno-bia­
łego z terenu Pomorza Zachodniego” ;
2. o godzinie 12.00 — m gr in i.  Tadeusza 
P rzytulskicgo nt. „S tru k tu ra  genetyczna 
bydła czarno-białego na terenie Pomorza 
Zachodniego w  oparciu o genetyczny po li­
m orfizm  transferyn, postalbum in i  a lbu­
m in  surow icy k rw i” . Rozprawy doktorskie 
są wyłożone do w glądu w  B ibliotece G łów ­
nej AR  w  Szczecinie przy u l. Janosika 8. 
Prom otor: doc. d r Arkadiusz Kawęcki.

1090-K

M IE S Z K A N IE  M -4  W  
B y to m iu ,  z a m ie n ię  na  
p o d o b n e  w  o k o l ic y  
S z c z e c in a . W ia d o m o ś ć : 
S z c z e c in , u l .  B o g u ro d z i­
c y  1/20. 4871-G
P O S Z U K U J Ę  s a m o d z ie l­
n e g o  m ie s z k a n ia . O fe r ty  
B iu r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
441.1.
T A  R N  O W  — m ie s z k a n ie  
M -4 , t r z y p o k o jo w e ,  s p ó ł­
d z ie lc z e , n o w e  b u d o w ­
n ic tw o ,  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  S z c z e c in ie . O - 
f e r t y  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  39.
i-P O K O J O W E  m ie s z k a ­
n ie  w  n o w y m  b u d o w n i­
c tw ie ,  ( p a r te r )  z a m ie n ię  
na  w ię k s z e  n a jc h ę tn ie j  
z o g ro d e m . T e l .  757-17, 
p o  g o d z . 15. 473S-C
M A Ł Ż E Ń S T W O  a r c h i­
t e k tó w  k u p i  po dd asze  
na  m ie s z k a n ie , te l.  
702-30. 4744-0
2 P O K O J E , k u c h n ia ,  48 
m  k w . ,  u rz ą d z e n ia  sa­
n i ta r n e ,  I  p ię t r o ,  f r o n t ,  
p r z y  p a r k u  N o s k o w s k ie ­
go , z a m ie n ię  n a  p o k ó j 
z k u c h n ią  i  ła z ie n k ą . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  4745.
P O K Ó J , k u c h n ia ,  ła ­
z ie n k a , z a m ie n ię  n a  
w ię k s z e . U l .  M ic k ie w i ­
cza  86/1. 4748-G
P A N IE N K A  p ra c u ją c a  
p o s z u k u je  p o k o ju  w  
ś ró d m ie ś c iu  lu b  P o g o d ­
n o . T e l .  22-99-88, go dz  
16—20. 4753-C
M IE S Z K A N IE  d w a  p o ­
k o je ,  k u c h n ia ,  p rz e d p o ­
k ó j ,  I I I  p . , c e n tr u m , za ­
m ie n ię  n a  w ię k s z e  ( p a r ­
te r ,  I  p ię t r o )  d z ie ln ic a

o b o ję tn a . W ia d o m o ś ć : 
S z c z e c in , B o i.  Ś m ia łe g o  
4/28. 4754-G
C Z Ę S T O C H O W A  — 2 p o ­
k o je ,  k u c h n ia ,  z a m ie n ię  
n a  r ó w n o rz ę d n e  w  Szcze 
c in ie .  W ia d o m o ś ć : S zcze ­
c in ,  R e y m o n ta  25/4.

4758-G
M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie c ­
k ie m  p o s z u k u je  p o k o ju  
z u ż y w a ln o ś c ią  k u c h n i  
i  ła z ie n k i  p r z y  o so b ie  
s ta rs z e j z m o ż liw o ś c ią  
o p ie k i  n a d  d z ie c k ie m . 
T e l .  22-66-85. 4762-G
G D Y N IA  — c e n t r u m  — 
M -4 , 3 p o k o je ,  64 m  k w . ,  
z a m ie n ię  n a  p o d o b n e  w  
S z c z e c in ie . S z c z e c in , te l.  
22-86-74. 4764-G
P O K O J E  u m e b lo w a n e  
o ra z  g a ra ż  o d n a jm ę  b e z ­
d z ie tn y m . ż e ie c h o w o , 
G a g a r in a  6. 4774-G

Z G U B Y
14.H I .  w ie c z o re m  w  P y ­

r z y c a c h  n a  u l .  L ip la ń -  
's k ie j  ( k o ło  g a z o w n i)  *  
s a m o c h o d u  „ Z a s ta v a ” , 
k t ó r y  u le g ł  w y p a d k o w i,  
z a g in ą ł c z a r n y  p u d e l,  
s u k a . W ia d o m o ś ć  za w y ­
n a g ro d z e n ie m . S ta r g a rd  
S z c z e c iń s k i, u l .  Z a w a d z ­
k ie g o  6d/3 te l.  5451 
w e w n . 28-72. 5343-G
13 M A R C A  w  ’O k o lic y  
u l .  K o rd e c k ie g o  z g in ą ł 
p ie s  s e te r .  U c z c iw e g o  
z n a la z c ę  p ro s z ę  o  w ia ­
d o m o ść  te l.  340-71, g o d z . 
8—16. 5366-G
D N IA  1 2 .I I I .  w  o k o l ic y  
a l .  W y z w o le n ia  z g in ą ł  
c z a r n y  c o c k e r -s p a n ie l.  
W ia d o m o ś ć : te l.  22-27-21.

5478-G

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I -  D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P O Ł D Z . W Y D A W N IC Z E J  „P R A S A  -  K S IĄ Ż K A  -  R U C H ”  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w t 
w  S z c z e c in ie  R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A  70->550 S z c z e c in , p L  H o łd u  P r u s k ie g o  t .  s k r y tk a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M  T E L E F O N Y  c e n tr a la  «30-21, s e k re  
t a r ia t  re d . n a c z e ln y  «57-41 s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21 s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 fw e w n  83) d z ia ł m ie js k i  462-35 d z ia ł m o r s k i «27-77 d z ia ł s p o r to w y  379-50 d z ia ł łączn ość- 
« c z y te ln ik a m i «50-21, B iu r o  O g ło sze ń  394-34: re d . p o ra n n a  (p o  g o d z  8) 224-028 224-250 d a le k o p is y  224-018 P re n u m e ra tę  na k r a )  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R SW  .P ra s a ’  -  K s ią ż k a  -  
K u c n  o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  1 d o rę c z y c ie le  w  te rm in a c h  d o  25 l is to p a d a  n a  s ty c z e ń  1 k w a r ta ł  1 p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o  na  c a ły  r o k  n a s tę p n y  do  10 K a żde go m ie s ią ca  
p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e n u m e ra ty  n a  p o z o s ta łe  o k re s y  r o k u  b ie ż ą c e g o  C ena p r e n u m e ra ty  roczne.) -  182 z ł Z a k ła d y  o ra c y  in s ty t u c je  ■ o rg a n iz a c je  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  
na  p r e n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  O d d z ia le  R S W , a w  m ie js c o w o ś c ia c h , w  k tó r y c h  n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i  N a to m ia s t p re n u m e -  
r  in d y w id u a ln i  w y łą c z n ie  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  P re n u m e ra tę  ze z le c e n ie m  w y s y łk i  za g ra n ic ę , k tó r a  Jest o 50 p ro c  d ro ższa  p r z y jm u je  R SW

f  K s ią ż k a  -  R u c h  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P ra s y  l  W y d a w n ic tw ,  u l .  T o w a ro w a  28, 00-958 W a rs z a w a , k o n to  P K O  n r  1531-71. N r  In d e k s u  35034. D r u k :  S z c z e c iń s k ie  Z a ­
j a d y  G r a f ic z n e  r  «
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Młodzież niszczy — dorośli patrzą obojętnie

P rz e d  D n ie m
M e ta lo w c a

25 lat w „Polmo“
D A N U T A  Z B Ó J N A  p r a c u je  w  

„ P o lm o ”  1 w  z a w o d z ie  m e ta lo w c a  
ju ż  25 la t .  J e s t c e n io n y m , o f ia r ­
n y m  i  o d d a n y m  p r a c o w n ik ie m . 
P r z e ło ż e n i z g o d n i są w  s tw ie r d z e ­
n ia c h  m ó w ią c y c h  o  z d y s c y p l in o ­
w a n iu ,  z a a n g a ż o w a n iu  i  k o le ż e ń -  
s k o ś c i,  c z y l i  o  c e c h a c h  k tó r e  n a le ­
ż y  p o s ia d a ć , a b y  p o  la ta c h  p r a c y  
w  k o le k t y w ie  w y r o b ić  s o b ie  je d ­
n o z n a c z n ie  p o z y ty w n ą  o p in ię .

—  P R A C U J Ę  w  ty m  z a k ła d z ie  od  
r o k u  1951 — m ó w i D a n u ta  Z b ó jn a . 
—  B y l  to  d a w n ie j  „ M e ta lo s p r z ę t ” , 
p o te m  „ J u n a k ” , a o b e c n ie  F M S  
, p o lm o ” . Z a c z ę ła m  o d  p o m o c n ik a  
s p a w a c z a . P a m ię ta m , r o b io n o  w te ­
d y  łó ż k a  s z p ita ln e . W a r u n k i  p r a c y  
b y ły  c ię ż k ie .  B y ło  d u ż o  p r a c y  f i ­
z y c z n e j.  O b e c n ie  p r a c u ję  w  n o w e j ,  
w id n e j  h a l i  p r o d u k c y jn e j  p r z y  m o n  
ta ż u  w a łó w  n a p ę d o w y c h ,  p ra c a  je s t  
lż e js z a  je ś l i  c h o d z i o  d ź w ig a n ie  
c ię ż a ró w ,  b o  tę  r o lę  p r z e ję ły  s z ta p -  
l a r k i ,  n a to m ia s t  n o r m y  m u szę  w y ­
r a b ia ć  ta k ie  sam e ja k  m ę ż c z y ź n i. 
L u b ię  z a w ó d  m e ta lo w c a ,  s ta ra m  
s ię , a b y  m o je  m ie js c e  p r a c y  b y ło  
z a w sze  c z y s te , a b y  p ra c a  b y ła  p r z y ­
je m n a .  P o n ie w a ż  m a m  t u t a j  d o b re  
w a r u n k i  —  n ie  ch cę  z m ie n ia ć  z a ­
k ła d u  a n i  r o d z a ju  p r a c y .

Z a  d łu g o le tn ią  d o b rą  p ra c ę  D a ­
n u ta  Z b ó jn a  o d z n a c z o n a  zo s ta ła  
G r y fe m  P o m o r s k im .  P o s ia d a  te ż  
l ic z n e  w y r ó ż n ie n ia  z a k ła d o w e .

.  (J a N )

ZDEWASTOWANE ZIELEŃCE
c h ło p c y  n a  m o to ra c h .  C oś t u  r z e ­
c z y w iś c ie  n ie  g ra . O  p r z y p a d k u  u l.  
M ie d z ia n e j p o s ta n o w i l iś m y  p o ro z -

W 1 E L O K R O T N IE  p is a liś m y  o b ra k u  z ie le n i na n o w y c h  osie 
d lach . Często o toczenie  d op ie ro  co zb ud ow an ych  b lo k ó w  po
ró w n y w a liś m y  do k a m ie n n e j p u s ty n i.  G łosy  te , ja k  się okaza - m a w ia ć  z ‘p re z e s e m  s p ó łd z ie ln i 
ło , o d n io s ły  sk u te k . T e ra z  —  now o p ow sta łe  os ied la  m a ją  dużo I ^ ^ ^ a n e m  ° K u ^ o w s k ir r r  należą 
d rze w , t ra w n ik ó w  i  k lo m b ó w  z k w ia ta m i. Zaczyna  je d n a k  p rz e - _  m i e l i ś m y  S k a rg i ^ ie szkań - 
rażać dew a stow an ie  z ie le n i przez m łod oc ian ych  m ieszkańców  ców o dewastowaniu zieleni na 
i  ir y tu ją c a  w  te j  sp ra w ie  pasyw ność d oros łych .

OTO wystarczy w ybrać się Byliśm y na m iejscu i p rzy jrze - 
na spacer w  okolice nowych liśm y się obrazowi zniszczenia,
Pomorzan, gdzie przy ul. 9  M a- którego dokonali przecież sami n is t r a c ja  in te r w e n io w a ła  k i l k a  ra z y  
ja , MUczafiskiej i D un ikow skie- lokatorzy.
g o  p i ę k n i e  z a g o s p o d a r o w a n e  T R A W N I K  p rz e d  b lo k a m i ś w ie c i k o ł l c y ,  s z c z e g ó ln ie  w ie c z o re m . J e d -  
t r a w n i k i  r a ż ą  k i k u t a m i  p o ł a -  „ ły s in ą ” , g d y ż  m ło d z ie ż  u rz ą d z i ła  p o c z y n a n ia  te  n ie  o d n io s ły  p o -
m a n y c h  m ło d y c h  d r z e w e k  i  » « w *  b o is k o  d o  g r y  w  p lu tą  „ ’  ty m “ '
r o z d e p t a n y m i  k r z e w a m i .  Po- f  ™  m
dobnie jest również na Osiedlu miejscach widnieją jeszcze ś la d y , iż  k a ó c ó w . W  ty m  r o k u  n a  p e w n o  
Gontyny. M ieszkańcy ul. M ie- S S

t y m  te re n ie .  O s ie d le  b y ło  te ż  k i l ­
k a k r o tn ie  w iz y to w a n e  i  o r ie n tu je ­
m y  s ię , j a k  o b e c n ie  w y g lą d a . 
P ie rw s i  m ie s z k a ń c y  s p r o w a d z i l i  się 

k o ń c u  r o k u  1974. N asza  a d m i-

dzianej wystosowali na ten te- S S S & S c S  _
m at pismo do naszej redakcji, p o  a s fa l to w y c h  a le jk a c h  ś c ig a ją  s ię

Olimpiada wiedzy pielęgniarskiej
WCZORAJ zakończył się w  dy Pielęgniarstwa — ko n ku r- 

Szozecinie d rug i etap O lim p ia - ,su organizowanego co roku 
wśród adeptek ostatnich klas

Krótki żyw ot
projektora

W  U B . R O K U  p o k a z a ły  s ię  w  
s z c z e c iń s k ic h  s k le p a c h  „ F o to - O p ty  
k i ”  a u s t r ia c k ie  p r o je k to r y  d o  f i l ­
m ó w  8 m m . S z y b k o  ro z p o c z ę ły  s ię  
k ło p o ty  n a b y w c ó w  d ro g ie g o  s p rz ę  
tu  (12 ty ś .  z ł) . N ie  m o ż n a  b o w ie m  
k u p ić  d o  n ic h  s p e c ja ln y c h  ż a ró ­
w e k .  E k s p e d ie n tk i  o d p o w ia d a ją ,  że 
n ie  b y ło  ic h  i  n ie  w ia d o m o  c z y  
bę dą . W  w ie lu  m ie s z k a n ia c h  s to ją  
w ię c  b e z u ż y te c z n ie  p r o je k t o r y  z 
p r z e p a lo n y m i ż a r ó w k a m i,  a w ła ś c i­
c ie le  z a s ta n a w ia ją  s ię , j a k  d łu g o  
je s z c z e  b ę d z ie  t r w a ła  ta  n ie n o rm a l  
n a  s y tu a c ja ?  (M a cz )

„Jacy jesteśmy — 77”

Zabawa była wyśmienita
P O  R A Z  c z w a r ty  s p o tk a l i  s ię  20 J a k o  p ie r w s i  n a  s c e n ie  p o ja w i l i  s ię  

t a .  u c z n io w ie  s z c z e c iń s k ic h  s z k ó ł u c z n io w ie  T e c h n ik u m  M e c h a n ic z n o -  
n a  c y k l ic z n e j  im p r e z ie  „ J a c y  je s te ś -  E n e rg e ty c z n e g o , k tó r e  b y ło  w ra z  z 
m y  —  j a k im i  c h c e m y  b y ć ” , o r g a n i-  Z e s p o łe m  S z k ó ł E k o n o m ic z n y c h  n r  
z o w a n e j p rz e z  P a ła c  M ło d z ie ż y ,  D o m  2 w s p ó łg o s p o d a rz e m  im p r e z y .  W y -  
K u l t u r y  K o le ja r z a  i  r e d a k c ję  „ K u -  s tę p  z e s p o łu  a k o r d e o n is tó w  p o p rz e -  
r le r a " .  d z i ła  p r o je k c ja  2 0 -m d n u to w e g o  f i lm u ,

u -e a liz o w a ń e g o  p rz e z  m ło d z ie ż  w

Notatnik szczeciński
♦  N A  S P O T K A N IE  a u to rs k ie  ze 

z n a n y m  p is a rz e m , p u b l ic y s tą  i  p o ­
d r ó ż n ik ie m  O lg ie rd e m  B u d r e w i ­
c z e m  za p ra s z a  K lu b  M P iK  p r z y  
a ł.  W o js k a  P o ls k ie g o  2, d z iś , w e  
w to r e k  o g o d z . 18. W s tę p  w o ln y .

♦  V  Z J A Z D  D e le g a tó w  P o ls k ie ­
g o  Z w ią z k u  E m e r y tó w ,  R e n c is tó w  
1 I n w a l id ó w  o d b ę d z ie  s ię  w  ś ro d ę , 
23 b m . o  g o d z . 10, w  K lu b ie  G o ­
s p o d a r k i K o m u n a ln e j  „ S ło w ia n in ” .

♦  J U T R O , 23 b m . o  go dz . 15 w  
S a li  E lż b ie ta ń s k ie j  Z a m k u  n a s tą p i 
o tw a r c ie  w y s ta w y  p ra c  p la s ty c z ­
n y c h  W o je w ó d z k ie g o  K lu b u  I n ­
s t r u k t o r a .  T e g o  sa m e g o  d n ia ,  o  g o ­
d z in ie  17.30 w  s a l i  p r o je k c y jn e j  w  
Z a m k u  w y ś w ie t lo n e  z o s ta n ą  n a s tę ­
p u ją c e  f i l m y  z c y k lu  „ P r e z e n ta c ja  
f i lm ó w  o  s z tu c e ” : „G o d z in a  11.15” , 
„ W  z a k lę ty m  k r ę g u ”  i  „P o z n a ń  
1939—1942” .

Przewrócony znak
P R Z Y  u l .  M a łk o w s k ie g o ,  n ie c o  

p r z e d  s k rz y ż o w a n ie m  z u l .  K r ó lo ­
w e j  J a d w ig i ,  le ż y  n a  c h o d n ik u  
p r z e w r ó c o n y  z n a k  o s t rz e g a ją c y  o 
d o je ź d z ie  d o  d r o g i  z p ie rw s z e ń ­
s tw e m  p rz e ja z d u . Z  c a łą  p e w n o ś c ią  
ż a d e n  z k ie r o w c ó w  n ie  je s t  w  s ta ­
n ie  g o  z a u w a ż y ć . P o n a d to  i  w cze s ­
n y m  r a n k ie m , k ie d y  je s t  c ie m n o , 
ta k a  p rz e s z k o d a  s ta n o w i z a g ro ż e n ie  
d la  p ie s z y c h . P u ła p k ę  tę  p o le c a m y  
u w a d z e  P rz e d s ię b io rs tw a  E k s p lo ­
a t a c j i  D ró g  i  M o s tó w , z a n im  je s z ­
cze n ie  d o s z ło  d o  w y p a d k u .  (su)

’ p r z y s z k o ln e j  p r a c o w n i  f o to - f ł lm o w e j .  
u m ie ję tn o ś ć  p o s łu g iw a n ia  s ię  k a ­
m e rą  i  c ie k a w ie  n a p is a n y  k o m e n ­
ta r z  s p r a w i ły ,  t e  f i l m  o b r a z u ją c y  ż y ­
c ie  T M -E  b a rd z o  s ię  p o d o b a ł.  P o  p r o ­
je k c j i  w y s tą p i ły  k o le jn o :  s z k o ln y  ze­
s p ó ł ta n e c z n y , u c z e n n ic a  W . F r a n -  
c is z k ie w ic z  w  m o n o lo g u  „ W o ź n a ” , 
o r k ie s t r a  d ę ta  w  re p e r tu a r z e  ze 
s z tu k i  „ L a t o  i  d y m ” , d r u ż y n a  h a r ­
c e rs k a  z  p r o g r a m e m  „ N a p r z ó d  — le ­
w a , p r a w a ”  i  u c z n io w ie ,  k t ó r z y  za ­
p ro p o n o w a l i  h u m o re s k ę  p t . :  „ E g z a ­
m in ” . P o d cza s  t r w a n ia  w y s tę p ó w  
a r ty s t y c z n y c h  l ic z n ie  z g ro m a d z o n a  
p u b lic z n o ś ć  m o g ła  r ó w n ie ż  z o b a c z y ć  

sp o só b  w y r a b ia n ia  g o b e lin ó w .
M Ł O D Z IE Ż  Z S E  n r  2 ro z p o c z ę ła  

s w o ją  p r e z e n ta c ję  w y s tę p a m i g r u ­
p y  w o k a ln e j  (z  w ią z a n k ą  p o p u la r ­
n y c h  m e lo d i i ,  d o  k t ó r y c h  u ło ż o n o  
d o w c ip n e  te k s t y  o te m a ty c e  s z k o l­
n e j) .

N a s tę p n ie  ze s p ó ł „ B u r s z t y n k i ”  za­
ś p ie w a ł k i l k a  p io s e n e k  u z u p e łn ia ­
n y c h  h u m o r e s k a m i i  r e c y ta c ja m i.  N a  
z a k o ń c z e n ie  o d b y ł  s ię  p o k a z  p r ó b y  
ze s p o łu  ta n e c z n e g o .

T E C H N IK U M  M e c h a n ic z n o - E n e r -  
g e ty c z n e  i  Z e s p ó ł S z k ó ł E k o n o m ic z ­
n y c h  n r  2 to  s z k o ły ,  k t ó r e  d a ły  s ię  
j u ż  p o z n a ć  ja k o  n a j le p s i  o rg a n iz a ­
to r z y  z a ję ć  p o z a le k c y jn y c h .  W s p ó ł­
p ra c a  m ię d z y  in s t r u k to r a m i  o b u  
s z k ó ł p r z y c z y n iła  s ię  d o  ro z w in ię c ia  
s z e r o k ie j d z ia ła ln o ś c i k u l t u r a ln e j  z 
m ło d z ie ż ą . I  t y m  ra z e m  p u b lic z n o ś ć  
i  j u r y  „ J a c y  je s te ś m y ”  m ie l i  m o ż ­
n o ś ć  o b e jr z e n ia  c ie k a w y c h  p r o p o z y ­
c j i  s z k o ln y c h  g r u p  w o k a ln y c h ,  i n ­
s t r u m e n ta ln y c h  i  r e c y ta to r s k ic h .  
G r o m k im i b r a w a m i n a g ra d z a n e  b y ły  
w y s tę p y  L i d i i  D u le p s k ie j  (Z S E  n r  2), 
k t ó r a  r e c y to w a ła  w ie r s z :  „ H e j  c h c ia ­
ła b y m  b y ć  s k o w r o n k ie m ” , ze s p o łu  
a k o r d e o n is tó w ,  c z y  g r u p y  ta n e c z n e j.

W y w ia d y ,  k o n k u r s y ,  n a u k a  ta ń c a  
i  p io s e n e k , k tó r ą  p o p r o w a d z i l i  u cz ­
n io w ie  — z ło ż y ły  s ię  n a  część tz w . 
z a b a w o w ą , w ie ń c z ą c ą  k o le jn e  s p o t­
k a n ie  w  D o m u  K u l t u r y  K o le ja r z a .  
T o  b y ło  n a p r a w d ę  u d a n e . (p c )

liceów medycznych oraz zawo­
dowych studiów medycznych.

O L IM P IA D A  je s t  s p ra w d z ia n e m  
w ie d z y  te o r e ty c z n e j o ra z  p r a k ty c z ­
n y c h  u m ie ję tn o ś c i.  U c z e s tn ic z k i w y  
k a z a ć  s ię  m u szą  z n a jo m o ś c ią : f i z j o ­
lo g i i ,  p s y c h o lo g u , p a to lo g i i ,  f a r ­
m a k o lo g i i  i  s o c jo lo g ii  o ra z  o c z y ­
w iś c ie  — p r a k ty c z n y m  o p a n o w a ­
n ie m  c z y n n o ś c i p ie lę g n ia r s k ic h  na  
o d d z ia le  s z p ita ln y m .

W  S z c z e c in ie  d o  e l im in a c j i  p r z y ­
s tą p i ło  l ic z n e  g ro n o  u c z e n n ic  P a ń ­
s tw o w e g o  L ic e u m  M e d y c z n e g o  o ra z  
s łu c h a c z e k  Z a w o d o w e g o  S tu d iu m  
M e d y c z n e g o  n r  2. P rz e z  p ie rw s z y  
e ta p  p r z e b r n ę ło  z w y c ię s k o  19 u -  
c z e s tn ic z e k . N a  ty m  p r o g u  trz e b a  
s ię  ju ż  b y ło  p o p is a ć  w ie d z ą  szerszą 
o d  s z k o ln y c h  w y m a g a ń . P ie rw s z e  
m ie js c e  z d o b y ła  s łu c h a c z k a  M e d y c z  
n e g o  S tu d iu m  Z a w o d o w e g o  E lż b ie ­
ta  B o ro w s k a . O n a  te ż  r e p re z e n to ­
w a ć  b ę d z ie  p ie lę g n ia r k i  n a szeg o  
w o je w ó d z tw a  n a  k o n k u r s ie  o g ó ln o ­
p o ls k im  w  Z a k o p a n e m .

D ru g ie  m ie js c e  w y w a lc z y ły :  R e ­
n a ta  S ta r u c h  (P a ń s tw o w e  L ic e u m  
M e d y c z n e )  o ra z  H a l in a  B a jk o w s k a  
(M e d y c z n e  S tu d iu m  Z a w o d o w e  n r  
2). T rz e c ie  m ie js c e  p r z y p a d ło  w  
u d z ia le  M ir o s ła w ie  G e s e k  (P a ń s tw o ­
w e  L ic e u m  M e d y c z n e ). P u c h a r  
p rz e c h o d n i o t r z y m a ło  M e d y c z n e  
S tu d iu m  Z a w o d o w e . ( ł)

z a d b a ć  o ‘t r a w n ik i .
Z A C Y T O W A N A  w y p o w ie d ź  w y ­

ja ś n ia  s p o ro . P y ta n ie  — d la c z e g o  
p rz e z  p o n a d  d w a  la ta  n ie  p o w o ła ­
n o  d o  ż y c ia  s a m o rz ą d u  m ie s z k a ń ­
c ó w  n a  ty m  te re n ie  —  c iś n ie  s ię  
sam o na  u s ta . J e s t to  w sza kże  
w a żn e  o g n iw o  p o ro z u m ie n ia  m ię ­
d z y  m ie s z k a ń c a m i a a d m in is t r a c ją  
s p ó łd z ie ln i.  B y ć  m o ż e  w ó w c z a s  n ie  
d o s z ło b y  do  ta k  b e z m y ś ln e g o  z n is z ­
cz e n ia  p r a c y  in n y c h ,  c h o ć  z ja w is ­
k o  d e w a s to w a n ia  z ie le n i p rz e z  n a j ­
m ło d s z y c h  lo k a to r ó w  z a c z y n a  b y ć  
w  m ie ś c ie  c o ra z  b a r d z ie j w id o c z n e  
( ta k ż e  n a  o s ie d la c h , k tó r e  m a ją  sa ­
m o r z ą d y  m ie s z k a ń c ó w ) . P r z y k ła d  
u l .  M ie d z ia n e j to  p rz y p a d e k  s k r a j ­
n y .  J e d n o  je d n a k  w y d a je  s ię  p e w ­
n e  — a n i  s p ó łd z ie ln ia ,  a n i  a d m in i­
s t r a c ja  n ic  n ie  p o m o g ą , je ś l i  m ie s z ­
k a ń c y  s a m i n ie  b ę d ą  d b a ć  o z ie ­
le ń  m ię d z y  b lo k a m i i  je ś l i  n a d a l 
z a m y k a ć  b ę d ą  o c z y  n a  p r z y p a d k i  
e w id e n tn e g o  c h u l ig a ń s tw a .  (w y s )

idąc przez 
miasto

N A  G O N T Y N Y  P O R Z Ą D K U J Ą
P O  d łu ż s z e j p a u z ie  je s ie n ­

n o - z im o w e j z n o w u  p o ja w i ły  
s ię  e k ip y  ro b o c z e  p r z y  u l .  1 
M a ja  w  o to c z e n iu  n o w y c h  
b lo k ó w .  Z r o b io n o  n a re s z c ie  
k r a w ę ż n ik ,  ro z p o c z ę to  n iw e ­
lo w a n ie  m ie js c  p o d  t r a w n ik i  
i  k w ie t n i k i ,  w y ty c z o n o  d ró ż ­
k i .  W s z y s tk o  w s k a z u je  n a  to ,  
że jeszcze  w  t y m  r o k u  m ie sz ­
k a ń c y  O s ie d la  G o n ty n y  p rz e ­
s ta n ą  n a rz e k a ć  n a  w y b o is ty  
p la c  p rz e d  d o m a m i.

Ś C IE Ż K A . ..  Z N IS Z C Z E N IA
O P Ł A K A N Y  w id o k  p rz e d ­

s ta w ia  „ ś c ie ż k a  z d r o w ia ”  w  
p o b liż u  o s ie d la  n a  W z g ó rz u  
H e tm a ń s k im .  U rz ą d z e n ia  d o  
ć w ic z e ń  s p ra w n o ś c io w y c h  z d e ­
m o lo w a n e  z o s ta ły  w  b a rb a ­
r z y ń s k i  spo sób . N a js m u tn ie j ­
sze, że  z n is z c z e n ie  Jes t d z ie ­
łe m  m ło d y c h  m ie s z k a ń c ó w  
o s ie d la , d la  k tó r y c h  ś c ie ż k a  
z d r o w ia  p o w in n a  s ta ć  s ię  w  
p rz y s z ło ś c i n ie  la d a  a t r a k c ją .  
N ie s te ty ,  r o z w ó j  f iz y c z n y  w y ­
p r z e d z i ł  z b y t  d a le k o  r o z w ó j  
u m y s ło w y  o s i łk ó w  z P o m o ­
rz a n .. .

M IL C Z A S T S K A  
N A  A S F A L T  C Z E K A

U L . M IL C Z A N S K A  b y ła  
jeszcze  p ó ł  r o k u  te m u  s ła b o  
u czę szcza n ą  t ra s ą  p e r y fe r y j ­
n ą . W ą d o ły  i  k o c ie  łb y  n ie  
z a c h ę c a ły  k ie r o w c ó w  d o  o b ie ­
r a n ia  t e j  d r o g i ,  łą c z ą c e j s k r ó ­
te m  P o m o rz a n y  z G u m ie ń c a -  
m i.  W  u b ie g ły m  r o k u  z a ła ta ­
n o  w s tę p n ie  w y b o is tą  d ro g ę , 
p o s z e rz a ją c  n ie c o  je z d n ię . 
M ilc z a ń s k a  s ta ła  s ię  p rz e je z d ­
n a  i  c o ra z  b a r d z ie j  uczę szcza­
n a . U b ie g ło ro c z n a  p o d k ła d k a  
p o d  a s fa lt  z a c z y n a  s ię  j u ż  
ś c ie ra ć . C zas w ię c  k o n ty n u o ­
w a ć  ro z p o c z ę tą  m o d e rn iz a c ję ,  
b y  to ,  co  d o ty c h c z a s  z ro b io n o  
n ie  p o s z ło  n a  m a rn e .

„Kurier“ na al. Wyzwolenia

Finał coraz bliżej
W YKO N AW CY przebudowy NIE w s z y s c y  je d n a k  p o d w y k o -  

al. W yzwolenia w k r o c z y ł -  iuż na.w c y  s e k u n d u ją  K P R I  w  re a iiz a -  w y z w o le n i a  w K r o c z y ł ,  juz cJi tego z a m ie rz e n ia . P ozn a ńs k ie  
W  ostatn i okres prac i  W ie lk im i P rze d s ię b io rs tw o  R o b ó t T e le k o m u -  
krokam i zbliżają się ku końco- n ik a c y jn y c h  p o w in n o  ju ż  d aw no  
w i  A m .h ic ia  z a W i  K o m u n a ł ,  zd e m o n to w a ć  s ta re  k a b le  i  z l ik w i-  WI. Am Dicją ¡»togi K o m u n a ł- t lo w ać „ ¡e k tó re , n ie p o trze b n e  t e r a *  
nego Przedsiębiorstwa Robót S tu d z ien k i k a b lo w e .
Inżyn ie ry jnych jest zakończę- Obecnie brukarze kończą przebu- 
nie m odernizacji jeszcze przed dowę wylotu ul. Obrońców Stalin- 
1 maja, co oznaczałoby skrócę-
m e zaplanowanego cyk lu  p o w s ta ł p a r k in g .  T a k ie  r o z w ią z a -  
praw ie O rok. n ie , o g ra n ic z a ją c e  r u c h  n a  u l ic y

łą c z ą c e j d w ie  ś r ó d m ie js k ie  a r te r ie ,  
n ie  w y d a je  s ię  n a js z c z ę ś liw s z e . P i ­
s a l iś m y  o ty m  dość d a w n o , a le  w  
t e j  c h w i l i  n a  ja k ie k o lw ie k  z m ia n y  
je s t  n ie s te t y  za p ó ź n o . B r y g a d y  
b r u k a r s k ie  k o n ty n u u ją  te ż  p r z e k ła ­
d a n ie  n a w ie r z c h n i  n a  a l.  N ie p o ­
d le g ło ś c i (p o  s t r o n ie  s k le p ó w ) , a 
w  n a jb l iż s z y m  czas ie  u ło ż ą  —  z  
b ia ły c h  p ł y t  —  n o w y  c h o d n ik  
p rz e d  p o m n ik ie m . P o d  k o n ie c  te g o  
ty g o d n ia  K P R I  ro z p o c z n ie  a s fa lto ­
w a n ie  a l .  W y z w o le n ia .

Z  n a jw ię k s z y m  z a in te re s o w a n ie m  
ś le d z im y  p o s tę p  r o b ó t  p r z y  b u d o ­
w ie  n o w e g o  to ro w is k a  p o m ię d z y  
p l .  Ż o łn ie r z a  a p l .  H o łd u  P r u s k ie ­
go . M o n ta ż  s z y n  p rz e b ie g a  do ść  
s p ra w n ie , je d y n ie  w  u b . s o b o tę  n a ­
s tą p i ła  p r z e rw a  w  p r a c y ,  g d y ż  
de szcz u n ie m o ż l iw i ł  s p a w a n ie . E k i ­
p y  W P K M  ro z p o c z ę ły  ju ż  in s ta lo ­
w a n ie  s ie c i t r a k c y jn e j .  W  p ie r w ­
s z y c h  d n ia c h  k w ie tn ia  t r a m w a je  l i ­
n i i  n r  n r  4 i  10 b ę d ą  m o g ły  p o ­
w ró c ić  na  s w o ją  d a w n ą  tra s ę .

C zas n a jw y ż s z y , b y  do  p r a c y  
p r z y s tą p i ło  P rz e d s ię b io rs tw o  Z ie le ­
n i  M ie js k ie j .  M a  o n o  do  w y k o n a ­
n ia  t r a w n ik i  1 r a b a tk i  w z d łu ż  t o r o ­
w is k a  n a  a l.  W y z w o le n ia  i  n a  p L  
R o d ła , zaś w  p ó ź n ie js z y m  o k re s ie  
— ta k ż e  n a  p l .  Ż o łn ie r z a .  ( ja s )

J A K  ju ż  in fo r m o w a l iś m y ,  w  T e a tr z e  L a le k  „ P le c iu g a ”  w y s tę p u je  
ze s p ó l rz e s z o w s k ie g o  T e a tr u  L a l k i  ł  A k t o r a  „ K a c p e re k ’ *. G o ś c ie  p re ­
z e n tu ją  w id o w is k o  la lk o w e  d la  w id z ó w  d o r o s ły c h  p t .  „ C a r  M a k s y ­
m i l ia n ” .

W E  W Ł A S N Y M  r e p e r tu a r z e  „ P le  d u g i ” , w  s o b o tę  ł  n ie d z ie lę  26 i  27 
b m . (go dz . 11) o d b ę d ą  s ię  o s ta tn ie  p r z e d s ta w ie n ia  s z tu k i  M a r l i  K o w ­
n a c k ie j  „ O  K a s i,  c o  g ą s k i z g u b iła ” . W  p ró b a c h  z n a jd u je  s ię  n a s tę p n e  
w id o w is k o .  B ę d z ie  n im  b a śń  „ K o n i k  G a rb u s e k ”  P io t r a  J e rs z o w a .  
S p e k ta k l r e ż y s e ru je  S ta n is ła w  O c h m a ń s k i,  s c e n o g ra f ię  p r z y g o to w a ł  
W a c ła w  K o n d e k .  P r e m ie r a  —  w  k w ie tn iu .  ( j f )

N A  Z D J Ę C IU :  o to  l a lk o w i  b o h a te ro w ie  w id o w is k a  „ O  K a s i,  c o  g ą ­
s k i  z g u b iła ” . F o to :  J a n  P is z c z a to w s k i

Jak przycinać róże?
D Z IŚ  w  B r a m ie  P o r to w e j  o g o ­

d z in ie  17 fa c h o w c y  z P rz e d s ię b io r ­
s tw a  Z ie le n i  M ie js k ie j  u rz ą d z a ją  
p o k a z  p r z y c in a n ia  ró ż . O g ro d n ic y -  
a m a to rz y  m o g ą  w ie le  w y n ie ś ć  z 
t a k ie j  p r a k ty c z n e j  le k c j i .  R ó że  bo ­
w ie m  —  a b y  p ię k n ie  k w i t ł y  i  n ie  
d z ic z a ły  — m u s z ą  b y ć  c o ro c z n ie  
o d p o w ie d n io  p r z y c ię te .  C z u jn o  ć  ta  
w c a le  n ie  n a le ż y  d o  n a j ł a t w ie j ­
s z y c h , g d y ż  in a c z e j p r z y c in a  s ię  
k r z e w y  w ie lk o k w ia t o w e ,  a in a c z e j 
z d u ż ą  i lo ś c ią  d r o b n y c h  k w ia t k ó w .  
Z a b ie g  p o n a d to  w p ły w a  k o r z y s tn ie  
n a  w z m o c n ie n ie  k r z e w u .  (w y s )

Tylko jeszcze 10 dni sprzedaż z bonifikatą lodówek „POLAR-TS135”
w sklepach branżowych Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Handlu Wewnętrznego w Szczecinie


